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„ P R O G R E S S ”
ZJEDNOCZONE KOPALNIE GÓRNOŚLĄSKIE
KATOWICE UL. ZAMKOWA 10 
TELEF.: Nr. ZBIOROWY 33-961

S P Ó Ł K A  Z O . O .
A D R E S  T E L E G R A F I C Z N Y :  
P R O G R E S S  K A T O W I C E

W YŁĄCZNE BIURO SPRZEDAZY W ĘGLA NASTĘPUJĄCYCH
KOPALŃ:

RICHTER DĘBIEŃSKO
FLOREN TYN A MYSŁOW ICE 
FERDYNAND ANDALUZJA
MATYLDA RADZIONKÓW

W Ł A S N E  U R Z Ą D Z E N I E  P O R T O W E  W G D Y N I  P O D  F I R M Ą
U  Z J E D N O C Z O N E  K O P A L N IE  

G Ó R N O Ś L Ą S K IE ,  S P . Z O  O .  
O D D Z I A Ł  W  G D Y M

„PR O G R ESS

UDZIAŁ W OGÓLNEM WYDOBYCIU WĘGLA NA GÓRNYM ŚLĄSKU OK. 25"0

Węgiel kamienny tylko pierwszorzędnej jakości Specjaliie gatunki dla oj b l i  domowego i wszelkiego
rodzaju przemysłu. Pierwszorzędny węgiel gazowy

I f i J A  MI EDZI W W A R S Z A W I E !  G Ł O W N I E
SPÓŁKA AKCYJNA FABRYK METALOWYCH

pod firmą

N o r b lin , B -c ia  B u c h  i T .  W e r n e r
Zarząd w  Warszawie, 
u lica  Ż e la z n a  Nr. 51
T e l e f o n y :  618 80, 660-80,
663-01.220-33. 276 14 i 518-10

w y k o n y w a  na zamówienie:
BLACHĘ h a n d l o wą ,  miedzianą i mosiężną, jak również 

blachę paleniskową do kotłów parowych. 
DRUT Y miedziane i mosiężne — i krzemobronzowe do 

telefonów, telegrafów i tramwajowe „ T r o l le y " .  
R U R Y  miedziane i mosiężne c i ą g n i o n e ,  bez szwu, 

systemu Manesmanna.
P R Ę T Y  i SZYNY miedziane i mosiężne.
K A B L E  - L I N K I  miedziane gołe.

P o l e c a  gotowe na składzie:
P L A T E R Y :  Sztuciec na b i a ł y m  m e t a l u  

grubo srebrzony, gładki i stylowy, 
GALANTERJĘ: kosze, etażery, cukiernice, lich­

tarze i t. p.

Urządz. dla re s ta u ra c j i  i hoteli.  P rzedm io ty  Kościilne

„Blacha Cynkowa”
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Biuro Sprzedaży Polskich Walcowni Cynku
Sp. z ogr. por.

K a t o w i c e ,  S t a w o w a  10.  J855
Prosim y o aapytanin Prosim y o zapyta nia



OD DNIA 1 STYCZNIA 1935 ROKU WYCHODZI 
NAKŁADEM WYDAWNICTWA

K S I Ę G A R N I A  P O W S Z E C H N A  
DZIEŁ PRAWNICZYCH I EKONOMICZNYCH

SP. Z OGR. ODP.

PI. Napoleona 1 WARSZAWA T e l .  6.70-15

R O C Z N I K  I V C Z A S O P I S M A :

O R ZEC ZN IC T W O  
S A D Ó W  N A JW Y Ż S Z Y C H

W SPRAWACH 
PODATKOWYCH I ADMINISTRACYJNYCH

Redaktor: Dr. ALEKSANDER DUBIEŃSK1
Sędzia N. T. A.

K O M I T E T  R E D A K C Y J N Y :

Dr. Karol BIRGFELLNER — Prezes N. T .  A., 
Roman HAUSNER — Dyr. Dep. M. S. W., szef 
gabinetu Ministra, Dr. Stanisław HILLBRICHT— 
St. Radca Prok. Gen., Dr. Michał MAŁEK — 
Sędzia N .T .A  , Dr. Jan  MORAWSKI — Adwo­
kat, b. Wiceminister Sprawiedliwości i Sędzia 
N. T .  A., Jan  KOPCZYŃSKI — Prezes N.T. A. 
i Tryb. Kompet., Dr. Stanisław ŚLIWIŃSKI — Sę­
dzia S. N. i członek Kom. Kodyf., Władysław Józef 
SZATENSZTEJN — Adwokat, Stefan URBA­
NOWICZ — Adwokat, Michał WAŚKOWSKI -  
Sędzia N.T. A., Dr. Ignacy WEINFELD—Docent 
Uniwers., Adwokat, b. Wiceminister Skarbu.

„ O R Z E C Z N IC T W O  SĄDÓW 
NAJWYŻSZYCH W S P R A ­
W A C H  P O D A T K O W Y C H  
I A D M I N I S T R A C Y J N Y C H "  
stanowi kompletny zbiór wyro­
ków N .T .A . i S. N. z dziedziny 
podatków państwowych i samo­
rządowych z uwzględnieniem 
wyroków z dziedziny prawa 
administracyjnego, postępowania 
administracyjnego, jak również 
wyroków, zawierających wykład­
nię nowej ordynacji podatkowej.

Prenumeratę kwartalną zł. 10.—, roczną 
zł. 40.— prosimy wpłacać na konto P.K.O. 

Warszawa Nr. 21.153.

N U M E R Y  O K A Z O W E  B E Z P Ł A T N I E
1888

Z A K Ł A D Y  U O H t n L O H E G i l  -  I I K I I I I H Q D
Spółka Akcyjna, WEŁNOWIEC. Górny Śląsk 

Telefon: Katowice nr. 339-71.
A dr. te legr . Hohenlohe, W ełnowiec Górny Śląsk

ODDZIAŁ I: WĘGIEL 
W ęgiel p łomienny z kopalń: Maks, W ujek, Brykiety 

z kopalni W ujek marki HW.
ODDZIAŁ II: METALE 

Cynk H. H. korona (podwójnie rafin.) Cynk Hohenlohe 
(rafin. i nierafin.)  Pył cynkowy — Blacha cynkowa. 

Oryg. ołów hutniczy.
ODDZIAŁ III: KWASY 

Kwas s iarkowy (60° Be) techn. czysty, Kwasy siarkowe 
92 100}, O leum 12%, O leum  20\.

Czernickie  T o w a r z y s t w o  Węgl ow e 
C z e r n i t z e r  S t e i n k o h l e n — B e r g b a u

SPÓŁKA AKCYJNA, KOPALNIA HOYM
poczta i stacja kol. Niewiadom-Górny 

Górnośląski węgiel kamienny pierwszorzędnej jakości, zaw. 
kal. 7 200 -i- 7 800, popiołu c-a 4%.

Fulmen, Górnośląski Handel Wągla
SP. Z O. O., WEŁNOWIEC, GÓRNY ŚLĄSK
Tel.: Katowice nr. 359-68. Adr. tel.  Fulmen, W ełnowiec

WYŁĄCZNA SPRZEDAŻ WĘGLA Z KOPALŃ 
Zakładów Hohenlohego—Hohenlohe Werke, Spółka Akc.
i Czernickiego Towarzystwa Węglowego, Spółka Akc.

1822/31—40—49—5/86

ff U n i k n i e s z  s t r a t  tt 
•  •  a  pom nozysz zyski • •
gdy informatorem Twym i doradcą będzie

U
JEDYNY TEGO RODZAJU ORGAN PRASOWY 
W POLSCE ZAWIERA OCÓI.NE I BRANŻOWE 

WIADOMOŚCI HANDLOWE, PRZEMYSŁOWE 

I FINANSOW E, CALOSTRONNE NOTOWANIA 

GIEŁD TOWAROWYCH I PIENIĘŻNYCH, DZIAŁ 

PORAD PRAWNYCH, PRZETARGI I DOSTAWY

W ydaw nictw o i j n t j l  W s M i l e j  w  Warszawie
ul. Nowy Świat Nr. 16 

W Y D A N I A  R O K  IX

ODDZIAŁY:

P o z n a ń ,  K a t o w i c e ,  L w ó w ,  K r a k ó w ,  Ł ó d  i ,  
G d a ń s k ,  G d y n i a ,  W i l n o

Ż ą d a j c i e  1 0 - c i o d n i o w e j  B E Z P Ł A T N E J  w y s y ł k i  
p r o p a g a n d o w e j .



zawiadamia, że w myśl § 16 statutu przeprowadzono 
w do. 24 lipca 1935 r.

LOSOWANIE

8%-wych obligacyj Komunalnych
7%-wych obligacyj Komunalnych em isji  II, II S i llj

7J$j-wych obligacyj banHowych em isji  I i II

wraz ze skonwertowanemi na 5^  na zasadzie ustawy 
z dn. 20 grudnia 1932 r. („Dz. Ust. R. P." Nr. 115, poz. 
950) odcinKami powyższych em isyj (z wyjątkiem em i­
sji II S)

oraz
4^%-wych i 4%-wych obligacyj Komunalnych

i 4^;-wych obligacyj Kolejowych

b. Banku Krajowego, przejętych i skonwertowanych przez 
Bank Gospodarstwa Krajowego.

Wykazy numeryczne wylosowanych odcinków zawiera 
„Monitor Polski" Nr. 173 z dn. 31 lipca 1935 r. Tabele 
losowań mogą zainteresowani przejrzeć względnie pod­
jąć w Centrali lub Oddziałach Banku.

Wyplata należności za wylosowane odcinki odbywać 
się będzie począwszy od dn. 1 paźd?iernika 1935 r_ 
w Oddziale Głównym w Warszawie i oddziałach pro­
wincjonalnych Banku, względnie, według brzmienia tek­
stu odnośnych obligacyj, u korespondentów zagranicz­
nych, a mianowicie w sposób odpowiadający postano­
wieniom ustawy konwersyjnej z dn. 12 czerwca 1934 r. 
(„Dz. Ust. R . P." Nr. 59, poz. 509).

Oprocentowanie wylosowanych odcinków ustaje z dn.
I października 1935 r.

Emisjami b. Banku Krajowego administruje Oddział 
Banku we Lwowie, dokąd należy się zwracać bezpośred­
nio w sprawach, dotyczących obligacyj tych emisyj.

W Y D A W N I C T W A

Polskiego Zw iązku W yda w có w  Dzienników i Czasopism
U K A Z A Ł  SI Ę T O M  I O B E J M U J Ą C Y

USTAWODAWSTWO PRASOWE
ZBIÓR USTAW, R O Z P O R Z Ą D Z E Ń ,  
OKÓLNIKÓW I WYROKÓW SĄDÓW 
NAJWYŻSZYCH, D O T Y C Z Ą C Y C H  
P R A S Y , O P R A C O W A N Y  PRZEZ
L E O N A  ZIELENIEWSKIEGO 

C e n a  /  1Q
Książkę można nabyć we wszystkich księgarniach oraz 
w biurze ZwiązKu Wydawców, W arszaw a, KraHowsKie 

Przedm ieśc ie  Nr. 40 m. 11
Po wpłaceniu należności na konto Zwią/ku w P. K. O. 
Nr. 18 606 — książka wysyłana jest bez doliczenia kosz­

tów poleconej przesyłki pocztowej.

S k ł a d  G ł ó w n y :  K s i ę g a r n i a  F.  H o e s i c k a ,  W a r s z a w a ,  S e n a t o r s k a  22

T\ y  ______

Ponad 125000 osób

odbyło podróże polskiemi samolotami 
z d r o w o  i z p e ł o e m  z a d o w o l e o i e m

S a m o l o t y  k u r s u j ą  c o d z i e n n i e !  

Niskie ceny biletów!

W Y C I N K I 1
Z GAZET I CZASOPISM CAŁEGO ŚWIATA 

W KAŻDEJ ŻĄDANEJ SPRAWIE

JAKO NAJLEPSZE ŹRÓDŁO 
1NFORMACYJ, NIEZBĘDNE 

DLA WSZYSTKICH

biur i instytucyj: państwowych, 
społecznych, kulturalnych, prze­
mysłowych i handlowych oraz 
dla osób wszelkich zawodów, 
zbiera i na zamówienie dostar­
cza, tudzież załatwia prenume­
raty dzienników i czasopism 

krajowych i zagranicznych

I N F O R M A C J A  
P R A S O W A  

P O L S K A
DYREKCJA i EKSPEDYCJA:

W a r s z a w a ,  B r a c k a  N r.  5. T e l e f .  241*53

KORESPONDENCI WE WSZYSTKICH STOLICACH



Towarzystwo Kopali i Zakładów Husniaytii 
Sosoowiethidi. Sp. f i l i .

Dostawca węgla dla Polskich 
Kolei Państwowych i Minister­
stwa Spraw Wojskowych, na 
eksport — do Austrji, Węgier, 
Czechosłowacji, Francji,Włoch, 
Hiszpanji, Szwecji, Finlandji,
Danji, Norwegji, Belgji, Holan- 
dji, krajów półwyspu Bałkań­

skiego i t. d.O'

W ę g i e l  n a  o p a ł  d o m o w y  
W ę g i e l  d l a  p r z e m y s ł u  
W ę g i e l  d o  o p a l a n i a  

s t a t k ó w  p a r o w y c h

Kupalnie w ggla w  Z a g ł ę b i a  D a b r a w s b i e a i  
I I L 0 H 1 C E  — R O D R Z E J Ó W  —  K I W K i

Zarząd i Biuro Sprzedaży w Sosnowcu
Telefon Nr 8.

1729

Iowarzystwo Fiiinuti-lłiskii 
B o r o w s k i c h  K o p a l ń  W ę g l a
w  D ą b r o w i e  G ó r n i c z e j

Kapitał 6 500 000 franków 
ca ł kowi ci e  s p ł a c o n y

S z y b y :  Paryż, Chaper, 
Koszelew, Św. Barbara

Wydobycie roczne:
1 000 000 tonn

Węgiel o długim płomieniu, brykiety 
na opał domowy, do kotłów 

i generatorów
1819

99 ROBUR 9 9  ZWIĄZEK KOPALŃ 

GÓRNOŚLĄSKICH

KATOW ICE, UL. PO W STAŃ CÓ W  49
Teł. — Katowice: numery zbiorowe: 32911 i 32921 A dres telegr.:  .RO BU R — Katowice".

D O S T A R C Z A :

p i e r w s z o r z ę d n e g o  w ę g l a  k a m i e n n e g o  z  k o p a l ń :
GOTTHARD, PAWEŁ, LITANDRA, WAWEL —  WOLFGANG, EMINENCJA,
POKÓJ, ŚLĄSK, NIEMCY, DONNERSMARCK, JANKOWICE, EMMA, ANNA,
ROM ER , C H A R L O T T E , H ILLEB R A N D  I W iR E K .

p i e r w s z o r z ę d n e g o  k o k s u  z  k o k s o w n i ;
EMMA, WOLFGANG, POKÓJ I ORZEGÓW

p i e r w s z o r z ę d n y c h  b r y k i e t ó w  z  b r y k i e t o w n i :
EMMA I ROMER

W ł a s n e  u r z ą d z e n i e  p o r t o w e  w  G d y n i  p o d  f i r m a :  „ P O L S K A R O B "  P o l s k o - S k a n d y n a w s k i e  T o w a r z y s t w o  T r a n s p o r t o w e ,  Sp .  Ak c .  w  G d y n i

Z A S T Ę P S T W A  W K R A J U :
„SILEMIN”, Sp . z ojjr. odp ., W arszaw a, u l. M azow iccka 2, „PO LSKIE TO W . H A N D LO W E", Sp. A kc ., K raków , u l. S ław kow ska 3,
„SILESIA ", T ow . z ogr. p o r., Poznań , ul. Br. Pierackiego 8, „KONSORCJUM ", Sp. z ogr. o d p ., Łódź, ul. P rze jazd  62.
„SCH LA A K  & D Ą BRO W SK I", Tow . z o. p ., B ydgoszcz, POM ORSKA SPÓŁK A  W ĘG LO W A  z ogr. odp ., G dynia,
ul. B ernardyńska  4. ul. 10 L utego  21.

1742/27



ZARZĄD PRZYMUSOWY

DYREKCJI KOPILI! KSIĘCIA nUlńMM
K A T O W I C E .  Dl .  P o w s t a ń c ó w  4 6 ,  T e l e f o n  3 29- 71

dostarcza wyborowy węgiel kamienny do celów 
opałowych i przemysłowych z własnych kopalń  J 

górnośląskich:

ZJEDNOCZONE KOPALNIE „KSIĄŻĘ —  M A R JA ", STACJA KOL. 
MURCKI, KOPALNIA „SZYBY B O E R " ,  STACJA KOLEJOW A 
KOSTUCHNA, KOPALNIA „SZYBY PIA ST” , STACJA KOLEJOWA 
KOSZTOWY, Z J E D N O C Z O N A  K O P A L N I A  „ALEKSANDER", 

STA CJA  KOLEJOWA ŁAZISKA

ponad to  z własnych
FabryKi wyrobów 

cementowych:
rury cementowe 
płyty cementowe 
słupy cementowe 
maszty telefoniczne 
osadniki Oms i t. p.

ZaKładu stolarsKiego:
okna, drzwi, meble wszelkiego rodzaju

jakoteż  z własnej p ro d u k c j i :
SMOLĘ DESTYLOWANĄ, O L E J E  SMOLOWCOWE, 
LEP1SZC A I INNE P R O D U K T Y  S M O L O W C O W E

Adres telegraficzny: Plesskopalnie, Katowice

1821

Cegielń:
c*gły
dachówki
cegłę kominiówkę
pustaki
rury drenowe i t. p.

Samochody General Motors

C H E V R O L E T ,  B U I C K , C A D I L L A C  
V A U X H A L L ,  B E D F O R D  (CIĘŻAROWE)

sprzedaż, obsługa, części

S to łe c z n e  T o w a r z y s t w o  H a n d lu  S a m o c h o d a m i

W a rs za w a , K re d yto w a  1 ,  te l. 262-06
842/31—36

T o w a r z y s t w o  B e z i m i e n n e  
K o p a l ń  W ę g l a

„ C Z E L A D Ź 11
P i a s k i ,  p .  S o s n o w ie c ,  s k r z .  p o c z t ,  N r .  1

Węgiel kamienny dla celów 
przemysłowych i domowych

1817

B  i U  B3 O  S P R Z E D A Z Y

Polskich Walcowni Rur
Spółka z ograniczoną odpowiedzialnością

KATOWICE WARSZAWA
u l i c a  L o m p y  14. u l i c a  M o n i u s z k i  10 
teh fony :  345 24 i 315-25 telefon 4I4 60
adres telegr. f.: „Rurptl” adres telegraf.: „Pclrur"

WYŁĄCZNA SPRZEDAZ:
KUTO ŻELAZNYCH I STALOWYCH RUR BEZ 

SZWU I SPAW ANYCH: GAZOWYCH, W O­

DOCIĄGOWYCH, KIELICHOWYCH, L U F O ­

WYCH, KOŁNIERZOWYCH, KOTŁOW I CH

I T. P. DO 165 M/M ŚREDNICY, PRODU­

KOWANYCH p r z e z :  T o w a r z y s t w o  S o s ­
n o w i e c k i c h  F a b r y k  R u r  i  Ż e l a z a ,  

G ó r n o ś l ą s k i e  Z j e d n o c z o n e  H u t y  

K r ó l e w s k a  i L a u r a ,  G w a ­

r e c t w o  H r a b i a  R e n a r d ,  K a ­

t o w i c k ą  S p ó ł k ę  A k c y j n ą  

d l a  G ó r n i c t w a  i H u t n i c ­

t w a  —  H u t a  B a t o r y ,  M o -  
d r z e j o w s k i e  Z a k ł a d y  

G ó r n i c z o  -  H u t n i c z e .
1741

W A P I E N N I K I  N A K I E L S K I E
G. S L A S K

the heuchli m oohmirck - beutheh
Estates. Limited

T a r n o w s k i e  C ó r y ,  K a r l u s z o w i e c  ( C a r l s h o l )
T e l . : 5-10 Tam.-Góry 
Wapienniki (Kalkwerk) 
Nakło
Tel.: Nr. 43 Tarn. Góry

Bocznica n o r ma l n o -
i wąskotorowa. Mie- 
sięezua produkcja 1500 
tonn wapna grubego. 
Zakłady są w ruchu 
zimą i latem, puntual- 
na dostawa jest zatem 
z a w s z e  zapewniona.

P R O D U K C J A :

Wapno palone grube budowlane 
Wapno grube nawozowe 
Wapno p a l o n e  m i a ł k i e

N A J L E P S Z A  JAKOŚĆ I WYSOKA WYDAJNOŚĆ 
____________________________ ______________________________  1818



ROK XVI W A R S Z A W A ,  D N I A  3 S I E R P N I A ZESZYT 31

POLSKA „ 
GOSPODARCZA

TY G O D N IK , W Y D A W A N Y  P R Z Y  P O P A R C IU  M I N I S T E R S T W A  P R Z E M Y S Ł U  I H A N D L U  
ORAZ MINISTERSTW: SKARBU, ROLNICTWA I REF. ROLN., KOMUNIKACJI, POCZT I TELEGRAFÓW

W Y C H O D Z I  W S O B O T Y

T R E Ś Ć  Z E S Z Y T U
.ST A '.

NA MARGINESIE ROZWOJU STOSUNKÓW POLSKO- 
GDANSKICH —  s t . r z ..................................................................................................................................... 955
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NA MARGINESIE RO Z WO J U S T O S U N K Ó W  
P O L S K O - G D A Ń S K I C H )

WSZELKI obrót gospodarczy między Polską 
a Gdańskiem jest obecnie utrudniony i zredu- 
dukowany, podobnie jak utrudnione jest i zre­

dukowane uczestnictwo przedsiębiorstw gdańskich 
w obrotach gospodarczych Polski z zagranicą. Ten 
stan rzeczy jest — pośrednio czy bezpośrednio — 
związany z przebiegiem całokształtu stosunków 
między Polską i Gdańskiem w ubiegłych latach 
kilkunastu.

„Całokształt stosunków" — to określenie bardzo 
szerokie. Spróbujmy cofnąć się myślą wstecz i ryzy­
kując niebezpieczną metodę rozumowania „coby było 
gdyby”... (która zresztą nie tak bardzo jest niepewna, 
gdy chodzi o fakty minione), odtworzyć sobie ima- 
ginacyjny obraz tego stanu rzeczy w stosunkach 
polsko-gdańskich, który wedle wszelkiego prawdopo­
dobieństwa mógłby był powstać w wypadku działania— 
na przestrzeni owych minionych lat kilkunastu — 
czynników jedynie gospodarczej natury. Będzie to, 
oczywiście, tylko ćwiczenie myślowe, niemogące 
doprowadzić do żadnych wniosków praktycznych,

') A rlykul pisany w dn. 30/ V II r. b., a drukowany w dn. 
1/VI I I  r. b.

ale może, w pewnym stopniu, ułatwiające ocenę 
tego stanu rzeczy, który jest dziś rzeczywistością.

Więc — moment powstania polsko-gdańskiego ob­
szaru gospodarczego (W. M. Gdańsk reprezentuje 
w tym kompleksie poniżej 0'5% powierzchni i nieco 
powyżej 0'8% ludności): Rzeczpospolita była krajem 
szczególnie silnie zniszczonym przez wojnę; z okresu 
rządów zaborczych wyszła w stanie niedostatecznego 
rozwoju gospodarczego; poszczególne jej dzielnice 
nie tworzyły harmonijnej całości ekonomicznej. Sta­
nęła więc Rzplita przed potrzebą i odbudowy, i rozbu­
dowy, i przebudowy; innemi słowy, miała Rzplita k o ­
losalne potrzeby inwestycyjne. Można więc było i na­
leżało przewidywać (pomijamy stale przesłanki po- 
zagospodarcze), że tempo procesów gospodarczych 
w Rzplitej będzie szczególnie żywe.

Potrzeby inwestycyjne — to potrzeba kapitałów 
i towarów. Gdyby nie działały owe pomijane przez 
nas momenty pozagospodarcze —Rzplita miałaby duże 
obroty kapitałowe i towarowe z zagranicą, a wobec 
istnienia przeciwstawiających się temu momentów 
pozagospodarczych — wszelkie działanie czy urzą­
dzenie, ułatwiające i wzmagające obroty z zagranicą, 
natrafiało na teren wdzięczny, pojemny i wydajny.
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Tak rzecz należy ocenić od strony po rzeb. Od 
strony urządzeń, zaspakajających te potrzeby, obraz 
był raczej ponury. Element handlowy nigdy nie od­
znaczał się na ziemiach Rzplitej szczególną siłą 
i sprawnością, raczej zawsze niedom gał. Materjalne 
i psychiczne pozostałości granic rozbiorowych przez 
długie lata utrudniały mu rozwój i pracę. Kapitał 
obrotowy był zniszczony przez wojnę i inflację 
markową W szczególności nie było aparatu hand­
lowego dla obsługi stosunków z zagranicą; prawie 
nie istniał on przed wojną, a wojna zerwała i te 
wątłe nici, które były.

W zakresie więc swych stosunków gospodarczych 
z zagranicą Rzplita miała duże potrzeby i duże możli­
wości — a zupełnie niewielkie zdolności realizacyjne. 
Wydaje się nader prawdopodobnym pogląd, ?e właśnie 
ów brak instrumentów wykonawczych dla podtrzy­
mywania stosunków gospodarczych z zagranicą — 
przyczynił się walnie do izolacji kraju od między­
narodowego rynku kapitałowego, co skolei wywołało 
pewne izolowanie się również od międzynarodowych 
rynków towarowych. Jeżeli tem niemniej udział 
Rzplitej w handlu światowym—zawsze mały—wzrastał 
jednak w tempie rekordowo szybkiem, to jest to na­
der wymownym dowodem istnienia podstawowych, 
choć potencjalnych sił, działających w kierunku sze­
rokiej rozbudowy stosunków z zagranicą.

Gdyby więc istniały w owych latach ubiegłych 
instrumenty wykonawcze dla podtrzymywania tych 
stosunków, to po pierwsze: znalazłyby one wówczas 
wdzięczne i szerokie pole działalności, a powtóre: 
ich istnienie wpływałoby niewątpliwie na takie kształ­
towanie się naszej polityki gospodarczej i kierunków 
naszego rozwoju gospodarczego, któreby rozszerzało 
teren  pracy dla tychże właśnie instrumentów.

Drugi uczestnik obszaru gospodarczego: Wolne 
Miasto Gdańsk. Teren doskonale zagospodarowany. 
Żadnych zniszczeń wojennych. Brak trudnych we­
wnętrznych problemów gospodarczych; nawet inflacja 
marki niemieckiej nie była żadnym stanem zaczątko­
wym dla W. Miasta, a tylko rezultatem jego własnej 
polityki monetarnej, względnie braku własnej po­
lityki monetarnej. Gdańsk był i jest terenem o wybitnie 
jednorodnej s trukturze ekonomicznej: ośrodkiem par 
excellence handlowym; mógł więc i może prowadzić 
jednorodną politykę gospodarczą, pro-handlową, nie- 
potrzebując się zbytnio liczyć z przeciwstawnemi 
interesami różnych warstw  i grup. Gdańsk ma do­
skonałą sytuację geograficzną — portu u ujścia Wisły 
z jej obszernem dorzeczem. Miał dobre i zadawnione 
(choć często przeceniane) relacje kupieckie z wiel- 
kiemi centrami handlowemi świata. Gdańsk cały jest 
niczem innem i niczem więcej, jak instrumentem do 
obsługiwania jakichś — bo nie jego własnych — 
międzynarodowych relacyj gospodarczych.

Złączenie dwu tak bardzo komplementarnych 
ustrojów w jednym obszarze gospodarczym jest do­
prawdy zjawiskiem wyjątkowem w historji. Zdawa­
łoby się, że to jest zapałka i basen benzyny: ze­
tknąć je ze sobą, a buchnie płomień. Nawet to, co 
było, względnie mogło być cddzielającem — a raczej 
odróżniającem — Gdańsk od Polski, działało w kie­
runku ułatwienia ich współpracy; mamy na myśli 
swobodę Gdańska w kształtowaniu znacznej części 
jego ustawodawstwa gospodarczego, jego polityki 
podatkowej, socjalnej, inwestycyjnej etc., k tóre mo­
gły być użyte dla uczynienia z Wolnego Miasta

miejsca uprzywilejowanego, koncentrującego w sobie 
dyspozycje i korzyści z obrotów zewnętrznych ca­
łego obszaru gospodarczego, uczynienia z niego bo­
daj czegoś w rodzaju księstwa Lichtenstein, ze znacz­
nie, oczywiście, szerszem znaczeniem merytorycznem.

Granica między Polską a Wolnem Miastem była 
bowiem zupełnie przenikliwa dla penetracji przed­
siębiorców gdańskich do Polski, a jednocześnie do ­
statecznie wyraźna na to, aby chronić ich specy­
ficzne interesy.

„Penetracja przedsiębiorców gdańskich do Pol­
ski” — w zdaniu tem zawiera się, być może, 
sedno zagadnienia. Przy istniejącym bowiem ukła­
dzie struktur gospodarczych obu uczestników ob­
szaru celnego, byłaby zjawiskiem normalnem właśnie 
nader gwałtowna penetracja przedsiębiorstw gdań­
skich—zwłaszcza handlowych — do Polski, przejęcie 
przez tych przedsiębiorców obsługiwania relacyj go­
spodarczych Rzplitej z zagranicą. Gdańsk miał bo­
wiem to, czego nie miała Rzplita, a czego potrze­
bowała. Tem samem niewykluczoną się wydaje 
ewentualność, iż Gdańsk mógł uchwycić nawet 
dyspozycje — a nie tylko obsługę — naszych 
stosunków ze światem, tak dalece dogodną, wprost 
monopoliczną była jego sytuacja. Jest to supozycja 
zupełnie uzasadniona, jeżeli zgodzilibyśmy, się iż 
djagnoza sytuacji, powyżej postawiona, jest słuszna, 
t. j. iż w momencie powstania obszaru celnpgo 
Pol ka miała potrzeby, Gdańsk miał dane do zaspa­
kajania tych potrzeb, a stan prawno-polityczny 
sprzyjał zespoleniu tych czynników komplementar­
nych, nota bene dotyczących funkcyj gospodarczych 
szczególnie ważnych w stosunku do innycłi dziedzin 
gospodarstwa narodowego

W rzeczywistości dziś, po latach kilkunastu, mamy 
do czynienia z tym stanem rzeczy, który określiliśmy 
w p'erwszem z d a n u  niniejszego artykułu: wszelki 
obrót gospodarczy między Polską i G d ań sk iem  jest 
utrudniony i zredukowany, podobnie jak utrudnione
i zredukowane jest uczestnictwo przedsiębiorstw 
gdańskich w obrotach gospodarczych Polski z za­
granicą. Oczywiście, mamy tu na myśli przedewszy- 
stkiem utrudnienia dnia dzisiejszego, spowodowane 
szeregiem zarządzeń gdańskich i wywołanych niemi 
polskich. Takie zacieśnianie się do okresu czasu, 
bezpośrednio poprzedzającego moment bieżący, stoi 
w pewnej s rzeczności z retrospektywnem założe­
niem niniejszego artykułu; wydaje się ono jednak 
celowem o tyle, iż będące dziś w mocy zarządze­
nia — gdańskie i polskie — przyrównane być mogą 
do łańcucha, składającego się z szeregu ogniw, pra­
gmatycznie ze sobą związanych, przyczem ogniwo 
zaczątkowe niewątpliwie tkwi w Gdańsku, a nie 
w Warszawie. Dziełem bowiem gdańskiej — a nie 
polskiej — polityki gospodarczej było ograniczenie 
obrotu dewizowego; jeżeli sięgniemy dalej wstecz, 
gdańskiej polityce gospodarczej przypisać należy 
osłabienie pozycji guldena; jej też, gdańskiej polityce, 
przypisać należy również istnienie guldena, waluty 
w samem swem założeniu ogólno-gospodarczem ma­
jącej cechy anormalne. Nieprecyzując rozumowania— 
co wydaje się zbytecznem wobec oczywistości tego 
faktu — możemy twierdzić, iż obecny stan prawno- 
gospodarczy — tak wybitnie odmienny od stanu 
rzeczy, który ewentualnie mógłby był zaistnieć 
przy działaniu tylko gospodarczych czynników — 
jest dziełem wyłącznie gdańskiej polityki gospodar­
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czej. Pomijamy zaś — w myśl naszych założeń — 
przyczyny, które uczyniły możliwem prowadzenie 
polityki gospodarczej, sprzecznej z gospodarczemi 
racjami i warunkami.

Jednakowoż istniejący obecnie kompleks zarządzeń 
pilskich i gdańskich nie wyczerpuje zagadnienia. 
Obok stanu prawnego mamy stan faktyczny, którego 
najbardziej charakterystycznym przejawem jest Gdy­
nia. Gdynia rozumiana jako symbol — do czego ma 
pełne prawo — samodzielnego i bezpośredniego n a ­
wiązywania przez Polskę stos mków gospodarczych 
ze światem, jako punkt szczytowy licznych i różno­
rodnych urządzeń gospodarczych, potrzebnych do 
podtrzymywania tych stosunków.

Powstanie tak rozumianej Gdyni jest oczywistem 
potwierdzeniem poglądu naszego, iż posiadanie in­
strumentu do obsługiwania relacyj gospodarczych 
z zagranicą było i jest dla Rzplitej potrzebą bardzo 
ważną, k tóra  zaspokojona być musiała, a więc zo­
stała zaspokojona, pomimo warunków zaczątkowych 
najmniej temu sprzyjających. Powstanie Gdyni jest 
więc zjawiskiem w całej pełni logicznem, na tle tych 
warunków, jakie były i są rzeczywiście. Natomiast 
na tle tych warunków imaginacyjnych, które s ta ra ­
liśmy się sobie odtworzyć przy założeniu, że w for­
mowaniu się stosunków polsko - gdańskich grałyby 
czynniki tylko gospodarczej natury, na tle tych w arun­
ków imaginacyjnych — powstanie Gdyni zjawiskiem 
takiem nie byłoby. Pamiętamy bowiem, że wówczas, 
niedawno, gdy na torfowisku pod Oksywiem nawet 
krowy z trudem się pasły, Gdańsk był starożytnym
i dobrze urządzonym portem handlowym. Teren go­
spodarczy, na jakim pracuie obecnie Gdynia — stale 
w tem szerokiem, symbolicznem rozumieniu — długo 
był nieobsadzony, był żerowiskiem dla różnych poś­
redników obcych, oczekiwał na ręce, któreby się nim 
zajęły; te ręce były w Gdańsku i mogły były przy­
padającą im pracę wykonać. Wydaje się rzeczą 
dziwną, że do wykonania owej pracy musiał się 
wziąć, musiał się urodzić ktoś inny. Ten brak logiki 
gospodarczej znowu przypisać wypada Gdańskowi.

Jest  przytem okolicznością, zasługującą na uwagę, 
że bieg wypadków, o którym mówimy, nie zawiera

ani jednego momentu, w którymby sytuacja zmieniła 
się radykalnie i zasadniczo, t. j. w którymby Gdańsk 
miał uniemożliwione odegranie roli, jaką mu wska­
zywała logika i układ sił ekonomicznych. Nawet 
w daleko posuniętem stadjum swego rozwoju — G dy­
nia była przedewszystkiem miejscem przeładunko- 
wem, a tylko w skromnym zaledwie zakresie ośrod­
kiem handlowym; tak jak istniała możliwość czegoś 
w rodzaju „podboju handlowego" — w zakresie rela­
cyj zagranicznych — Rzplitej przez Gdańsk, tak  ist­
niała też możliwość podboju” w tymże zakresie 
portu gdyńskiego przez kupiectwo gdańskie ; ograni­
czył j się ono jednak wówczas do naigrawania się 
z „nierealnych" zamierzeń i prac polskich.

W ypada się powstrzymać od analizowania przy­
czyn, dla których wypadki potoczyły się tak, jak się 
potoczyły, a nie jak potoczyć się teoretycznie mogły, 
gdyby wypadki się kształtów ily wedle gospodar­
czych wyłącznie przesłanek. Analiza taka nie zmieś­
ciłaby się bowiem w ramach rozważań ekonomicz­
nych. Trzymając się jednak tych ram, możnaby się 
zastanawiać, czy jedną z przyczyn nie była właś­
nie ta niezwykle, wprost nadmiernie korzystna sy­
tuacja, w jakiej znalazł się Gdańsk w naszym 
obszarze celnym. Znane jest zjawisko, że ludy, 
żyjące w doskonałych warunkach naturalnych, od­
znaczają się małą — w każdym zakresie — aktyw­
nością. Lazzarone neapolitań ki wyznaje zasadę: 
„po:óż się wysilać, skoro i bez wysiłku mam to, co 
potrzebne”. Czy przypadkiem brak w Gdańsku 
„Explnsionsgeist'u” nie wywodzi się z podobnych 
przesłanek? Wiemy wprawdzie o istnieniu czynników 
pozagospodarczych, hamujących „Expansionsgeist" 
Gdańska, pozostaje jednak niejasne, czy czynniki 
owe były jedynie przyczynami, czy też w pewnym 
stopniu skutkami. Nasuwa się refleksja historyczna, 
iż w okresie najpiękniejszego rozwoju gospodarczego 
Rzplitej szlacheckiej i idącej w parze z rozkwitem 
ekonomicznym zupełnej wierności politycznej Gdań­
ska, duńskie komory celne w Sundach notowały je­
dynie znikomą ilość statków pod gdańską banderą; 
ilość bodaj nieznacznie tylko większą niż obecnie.

St. Rz.

K R O N I K A  G O S P O D A R C Z A--  ------ .. - . __ _____________ ___

P R Z Y Ł Ą C Z E N I E  W A R S Z A W Y  D O  P .  Z.  U.  W.  
W  Ś W I E T L E  R E Z U L T A T Ó W

Na tamach tyg. „Polska Gospodarcza" ' )  przeprowadzałem 
w swoim czasiu dyskusję z P. Dr. Rosińskim na lemat koncen­
tracji w polskim przemyśle ubezpieczeniowym. W odpowiedzi 
na mój artykuł, d rukow any w koń?u 1932 r., P. Dr. Rosiński, 
nie bez pew nej zresztą ironji, przypisywał mi — że przewiduję 
przyłączenie  do P. Z. U. W. m. st. Warszawy. Trudno mi by­
łoby żywić do P. Dr. Rosińskiego urazę za zrobione mi podów ­
czas zarzuty doktrynerstwa, skoro niespełna w rok później 
W arszawa została is totnie do P. Z. U. W. przyłączona rozpo­
rządzeniem Prezydenta  Rzplitej z dn. 27/X 1933 r. („Dz. Ust. R. P." 
Nr. 85, poz. 648). Jeś li  więc do dyskusji tej obecnie naw ią­
zuję — to jedynie w tym celu, by omówić, jak to przyłączenie 
przyjęte zostało przez społeczeństwo warszawskie w świetle 
nagromadzonych w międzyczasie faktów.

') P. zesz. 42/1932. str. 1227 i zesz. 4911932. słr. 1450.

Faktów  tych nie będę  oczywiście czerpał z zakresu przymu­
sowej działalności P. Z. U. W., gdyż ostateczny układ stosun­
ków w takiej dziedzinie, gdzie na rzecz Zakładu pracuje ustawa, 
nie może być oceniony z perspek tyw y  jednego roku, i dlatego 
w rozważaniach niniejszych świadomie zostanie pominięty. Poza 
przymusem P. Z. U. W. prowadzi jednak i dział dobrowolnych 
ubezpieczeń, w którym — przy stabilizacji innych wchodzących 
w grę czynników — niczem nieskrępow any stosunek spo łeczeń­
stwa do Zakładu znajduje swój wyraz w wahaniach jego portfelu. 
W tym zaś zakresie rok 1934 przedstaw ia dość charak te ry ­
styczne pole obserwacji.

J e d n ą  z najistotniejszych zmian, wynikających z przyłączenia 
Warszawy do P. Z. U. W., było ograniczenie przymusu ubez­
pieczeniowego na jej terenie, m. in. praw o w ypowiedzenia  
swych ubezpieczeń na dz. 31/X1I 1934 r. uzyskali właściciele 
budowli fabrycznych, które dotychczas ubezpieczane były 
przymusowo. W skutek  tego postanowienia  cały przejęty  od 
b. Zakładu Ubezpieczeń Wzajemnych m. st. Warszawy portU 1
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budowli fabrycznych stawał dla P. Z. U. W. pod znakiem 
zapytania, ponieważ o jego repartycji pomiędzy zakłady ubez­
pieczeń zadecydow ać miał już nie jakikolwiek przywilej łub 
przepis,  lecz wolna konkurencja pomiędzy wszystkiemi działa- 
jącemi na terenie m. st. W arszawy zakładami ubezpieczeń, do 
której stanął rów nież  dział dobrowolnych ubezpieczeń P. Z. U. W.

W yniki tej konkurencji,  która rozegrała się w 1934 r., p rzed­
stawiają się w ten sposób, że na 100% będących  do pozyskania 
ryzyk fabrycznych dział dobrow olny P. Z. U. W. pozyskał ok. 
70^, czyli przeszło 2 razy więcej niż wszystkie inne działające 
na terenie m. st. W arszawy zakłady ubezpieczeń razem wzięte.

W yniki takie, jakby się zdawało, są dość korzystne i mogłyby 
rzucić na interesujące nas zagadnienie ciekawe światło, gdybyśmy 
mieli pewność, że warunki tej rywalizacji były dla wszystkich 
zakładów jednakowe. W ątpliwości te nie będą się może nas t rę ­
czały tym wszystkim, którzy pamiętają jeszcze, żeśmy — przy­
stępując do kampanji — bynajmniej nie przesądzali naszego zwy­
cięstwa. Obecnie  jednak, gdy sprawa już jest zakończona, nie 
powinniśmy tracić z oczu, że mimo wszystko — dział dobrowolny 
Inspektoratu Stołecznego ubiegał się w danym w ypadku  o ry ­
zyka, które znajdowały się w dziale przymusowym tegoż Inspe­
ktoratu, i że ostatecznie możnaby zapytać, czy rozgrywka ta 
nie sprowadzała  się dla P. Z. U. W. do przełożenia portfelu 
fabrycznego z jednej kiexzeni do drugiej.

Teza powyższa opiera się na domniemaniu, że dział dobrowolny 
zawdzięcza swój sukces z jednej strony wieloletniemu przyzw y­
czajeniu właścicieli budowli fabrycznych, z drugiej zaś — 
informacjom, czerpanym z aktów działu przymusowego, dzięki 
którym dział dobrowolny łatwiej do swych przyszłych klientów 
mógł trafić i sprawniej od innych zakładów ich obsłużyć. Do 
jakiego zaś stopnia teza ta jest bezzasadna — o tem przekonają 
nas poniższe rozważania.

P rzedewszystkiem tedy, zastanawiając się nad stosunkiem spo­
łeczeństwa warszawskiego do P. Z. U. W . — nie wiem, czyby 
go można nazwać przyzwyczajeniem. W arszawę łączy copraw da 
z Zakładem wspaniała tradycja  — toteż, gdy się mówi o rozpo­
rządzeniu Prezydenta  Rzplitej, na mocy którego P. Z. U. W. 
w szedł we wszystkie  prawa i obowiązki b. Z. U. W. m. st. W a r­
szawy — nie należy używać terminu „przyłączenie", ponieważ 
na tle historycznego rozwoju Zakładu, który is tnienie swe w y­
wodzi od założonego w 1804 r. pierwszego w Polsce przedsię­
biorstwa ubezpieczeniowego — określenie to wydaje się nieco 
powierzchownem. Od czasu powstania, poprzez okres najw ięk­
szego rozkwitu, W arszawa była siedzibą i głównym ośrodkiem 
działalności Zakładu i pozostała nim aż do chwili, k iedy po 
up adku  powstania rząd carski — widząc promieniujący zeń sym­
bol ekspansji gospodarczej społeczeństwa — postanowił zahamo­
w ać jego rozwój, reorganizując polski przemysł ubezpiecze­
niowy na podstawie podziału kraju na poszczególne prowincje 
ubezpieczeniowe, i wówczas dopiero teren m. st. Warszawy 
został z zakresu jego działalności wyeliminowany. Rozporzą­
dzenie P rezydenta  Rzplitej daje zatem w istocie rzeczy nie 
„przyłączenie" W arszawy do P. Z. U. W., lecz restytucję  przez 
Rząd polski stanu, który został przed kilkudziesięciu laty zmie­
niony w świadomie destrukcyjnych celach przez rosyjskiego 
najeźdźcę.

Czy jednak  wspaniała, lecz zamierzchła tradycja  skarbkow- 
ska — mogła być automatycznie zdyskontowana na korzyść 
Zakładu w chwili ob ecne j?  Nawiązywać do niej można było 
w p racy  ustawodawcze!, gdzie służyć ona mogła jako jeden 
z argumentów w zagadnieniu organizacji ubezpieczeń  publicz­
nych w Polsce. Kontakt jednak  pomiędzy P. Z. U. W. a W ar­
szawą, jako bezpośrednio przezeń obsługiwanym terenem, zbyt 
długo był p rzerw any , by można było mówić o „przyzwyczaje­
niu" do P. Z. U. W. poszczególnych właścicieli budowli fabrycz­
nych, którzy mieli z nim do czynienia akura t  w ciągu jednego 
ostatniego roku.

Mniejsza zresztą o nazwę: jeśli nie przyzwyczajenie — to 
może poprostu inercja  spow odować mogła, że klienci, którzy 
przez szereg lat ubezpieczeni byli w zakładzie publicznym, p o ­
zostali w P. Z. U. W. — że tak powiem — automatycznie, 
niewgłębiając się w subtelne zmiany praw ne na manowcach 
ubezpieczeniowych.

Lecz argument taki stanowiłby zupełnie niesłuszne testimo­
nium pauperta tis  dla przemysłu warszawskiego. Powojenny 
okres, sprzyjający dyletantyzmowi w działalności gospodarczej, 
oddzielony jest od czasów obecnych  gwałtownem przesileniem, 
które pociągnęło za sobą dalekoidącą rewizję metod pracy,
i obecnie przemysł i handel polski przejawiają tendenc je  eks­
pansji, opartej na solidnej fachowości i zamiłowaniu swego 
zawodu. Te cechy odradzającego się życia gospodarczego za­
obserwow ać można było wyraźnie przy obsługiwaniu jego p o ­
trzeb w zakresie ubezpieczeniowym. Podczas omawianej tu kam ­
panji fabrycznej — kontak t z klientelą nietylko nie wykazał jej 
inercji, lecz, przeciwnie, nieraz naw et daleko posuniętą d o c ie ­
kliwość i znajomość zagadnień ubezpieczeniowych.

Jeśliby  jednak rozważania  powyższe w ydawały  się niedość 
przekonywującemi, i czytelnik pozostawał nadal w przekonaniu, 
że za in te re iow anie  sprawami ubezpieczeniowemi w społeczeń­
stwie jest małe — to czyż w praktyce można sobie wyobrazić, 
że z równie małem zainteresowaniem odnieśli się do tej sprawy 
agenci konkurencyjnych towarzystw ubezpieczeniowych i że 
nie pośpieszyli oni tłumnie, by „fabrykantów" z tej domniema­
nej inercji w y trąc ić?  Tak się oczywiście spraw a nie p rzed ­
stawiała. O pozyskanie objektów fabrycznych konkurencyjne 
zakłady ubiegać się pcczęły niemal że przed ukazaniem się 
odnośnego rozporządzenia P rezydenta  Rzplitej w „Dzienniku 
Ustaw". O is totnym stanie rzeczy właściciele budowli fabrycz­
nych poinformowani zresztą zostali przez P. Z. U. W., który 
powiadomił każdego z nich pisemnie o tem, że z dniem 1/1 1935 r. 
objekty fabryczne przestają być ubezpieczone przymusowo
i mogą być ubezpieczone w dowolnym zakładzie. O nieświa­
domości klientów nie może być zatem mowy, zwłaszcza po 
rocznych pertraktacjach z agentami wszystkich towarzystw 
ubezpieczeniow ych byli oni ze sprawą obeznani aż nadto 
dobrze i w ypowiadali się na rzecz poszczególnych zakładów 
na podstawie świadomie ocenianych i aktualnych warunków 
dokonywanej tranzakcji .

Pozostaje zatem do zanalizowania drugą wątpliwość, czy miano­
wicie P. Z. U. W. nie był w dogodniejszem od konkurencyjnych 
zakładów położeniu z tego względu, że odziedziczył po b .Z .U .W . 
m. st. Warszawy wszystkie  dotyczące objektów fabrycznych 
akta, z których czerpać  mógł informacje dla innych zakładów 
niedostępne.

Przedewszystkiem tedy z przykrością  trzeba  stwierdzić, że 
akta  te znajdowały się w zadziwiającym stanie: pochodząc nie­
raz z pierwszej połowy ubiegłego stulecia,  mają one n iezaprze­
czoną wartość historyczną, lecz, jak się potem okazało, biorąc 
takiego ubezpieczeniowego B iedermayera do ręki, n ietylko nie 
można było mieć pewności, czy opisane w nim budowle są 
fabryczne, lecz nawet, czy istnieją one wogóle! W  taki sposób 
akta te były prowadzone dawniej, i roczna działalność P. Z.U.W. 
na tym terenie  okazała się, niestety, n iedostateczną, by p rze­
prowadzić n iezbędne lustracje i doprow adzić  akta  we właści­
wym terminie do porządku, skutkiem czego wszystkie w ynika­
jące stąd kłopoty skrupiły się ostatecznie na  dziale dobrow ol­
nym, który okazał się w ten sposób nietylko nie uprzywilejo­
wanym, lecz przeciwnie w gorszej sytuacji w stosunku do in ­
nych konkurujących zakładów, gdyż podchodził do sprawy 
z materjałami, nieodpowiadającemi faktycznemu stanowi 
rzeczy.

Tak negatywna ocena szans P. Z. U. W. niewiele zmieniłaby 
się nawet, gdyby przejmowane przez dział dobrowolny akta
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przedstawiały jakąś wartość i niezależnie od posiadanego przez 
P. Z. U. W. zaufania społeczeństwa, dane te nic tu nie p o ra ­
dziłyby same prz«z się, gdyż w każdym konkretnym w y­
padku winny one być przedstawione klientowi, mówiąc obra­
zowo, do dyskonta. Pod tym zaś względem P. Z. U. W. był 
w wyjątkowo trudnem położeniu — nie odziedziczył on bowiem 
po dawnym magistrackim zakładzie żadnego aparatu  akwizycyj­
nego. Dział ubezpieczeń dobrowolnych stworzony był przy 
dawnym zakładzie głównie dla ubezpieczenia w niem niepodle- 
gającego przymusowi mienia miejskiego i poza te granice da­
leko nie wychodził przedewszystkiem dlatego, że ekspansji 
własnego zakładu opierała się z n iezbadanych względów ów­
czesna Rada Miejska: nic też dziwnego, że przy takiem nasta­
wieniu zakładu agenci zaaklimatyzować się w nim nie mogli.

Zupełnie  inaczej sprawa ta przedstawiała się dla P. Z. U. W., 
który działalność swą na rynku warszawskim rozpocząć musiał 
od zorganizowania sprawnego aparatu  akwizycyjnego, co b y ­
najmniej nie było sprawą ła twą do przeprowadzenia ,  gdyż — 
uważając współpracę z agentami, zaangażowanymi w innych 
zakładach, za n iepożądaną — musiał on oprzeć się na ludziach 
przeważnie nowych, a— co za tem idzie—musiał p racę  ich ująć 
w wyjątkowo sprężyste formy organizacyjne, braki zaś kwalifi- 
kacyj zawodowych nadrab iać  p racą  własnego szczupłego perso­
nelu, przedewszystkiem zaś pomyśleć o elementarnem chociażby 
przeszkoleniu swych nowych współpracowników. Pod tym 
względem Inspektora t Wojewódzki na m. st. W arszawę dużo 
miał do zawdzięczenia Dyrekcji Dobrowolnych Ubezpieczeń- 
pod której auspicjami odbył się szereg w ykładów  dla agentów' 
które zapoczątkował — po słowie wstępnem, wygłoszonem przez 
P. Inspektora Ciborowskiego — P. Dyrektor Albrycht, mówiąc
o roli i zadaniach agenta ubezpieczeniow ego1). Poza wartością 
fachową — w ykłady te miały wybitne znaczenie moralne, w cią­
gając dorywczo zebranych  ludzi w orbitę p racy Zakładu, w pa­
jając w nich przekonanie, że nie są oni już laikami, i podno­
sząc ogromnie ich pewność siebie w pracy. Zrealizowanie akcji 
tej było, pod względem wykonawczym, n iewątpliw ie cen tra l­
nym punktem odniesionego w kampanji fabrycznej sukcesu, 
gdyż — jak pisze Manes !) — „głównym środkiem akwizycji są 
agenci, inne zaś środki, jak ogłoszenia, prospekty  i t. p. — od­
grywają w porównaniu z nimi wyłącznie dodatkow ą i podrzędną 
ro lę”. Stworzenie omawianego aparatu  akwizycyjnego zajęło, 
mimo wszystko, sporo czasu i do chwili jego zorganizowania 
wychodzące na wolny rynek  budowle fabryczne pozostawione 
były bez żadnej opieki zabieg m prywatnych zakładów. Już 
sama przez się ta okoliczność anulow ałaby w znacznym stopniu 
fakt posiadania przez P. Z. U. W. informacyj o będących do po­
zyskania budowlach, naw et gdyby informacje te posiadały jaką­
kolwiek wartość. Tak jednak nie było, i przekazane do działu 
dobrowolnego ak ta  fabryczne okazały się is totnie uciążliwym 
prezentem.

W ten sposób upada drugie i ostatnie zastrzeżenie co do rze ­
komych przywilejów, płynących dla działu dobrowolnych ubez­
pieczeń P. Z. U. W. z tytułu poprzedniego ubezpieczania  ryzyk 
fabrycznych w dziale przymusowym. Ryzyka te nie były do działu 
dobrowolnego „przeniesione", lecz były przezeń pozyskane na 
takich samych warunkach, jak każde inne ryzyko, o które się 
ubiegają wszyscy poinfortrowani o jego istnieniu. Przyczyn po­
wodzenia P. Z. U. W. na terenie W arszawy szukać należy zu­
pełnie gdzieindziej.

W yjątkowa ostrożność, cechująca polską politykę ekonomiczną, 
rozszerza granice naszej przedsiębiorczości wyłącznie na k o ­
nieczne, s tuprocentow o pew ne i w ypróbow ane dziedziny życia 
gospodarczego kraju, z chwilą zaś u tw orzenia  odnośnych insty­
tucyj — stawia im tak wysokie wymagania społeczne i fachowe,

*) Dalsze wykłady wygłosili PP. N aczelnicy: Jarosiński i An- 
tosiak oraz PP.: Mess i Tauzowski.

2) P. „ Vtrsicherungslexicon".

że nie pozostaje  tu wiele ewentualności: muszą one samorzutnie 
wzbudzać i bezustannie pogłębiać do siebie zaufanie społeczeń­
stwa. I tutaj, jak sądzę, leży ta istotna przyczyna sukcesu n a ­
szego na rynku warszawskim. Ustosunkowanie się przemysłow­
ców warszawskich do P. Z. U. W. — pozwala przypuszczać, że 
P. Z. U. W. stawiane mu przez Państwo zadania spełniać p o ­
trafi ku zadowoleniu społeczeństwa.

Wł. Spranger

P O W S Z E C H N Y  Z A K Ł A D  U B E Z P I E C Z E Ń  
W Z A J E M N Y C H  W  R O K U  1934

Działalność Powszechnego Zakładu U bezpieczeń Wzajemnych, 
na której przebieg wywierają decydujący wpływ szkodowość 
oraz inkaso składek — wykazała w 1934 r. dalszą popraw ę, z a ­
znaczoną częściowo już w 1932 r., a zupełnie wyraźnie w 1933 r. 
i przywracającą Zakładowi w całości równowagę po wyjątkowo 
ciężkich latach 1929 -j- 1931, wykazujących wówczas dużą szko­
dowość i poważny spadek  wpływów.

Uzyskanie w tak stosunkowo szybkim czasie równowagi i moż­
ność stwierdzenia w sprawozdaniu za 1934 r. dalszej poprawy, 
zapewniającej obecnie Zakładowi warunki do normalnej pracy, 
jest na tle w dalszym ciągu poważnej sytuacji gospodarczej 
kraju wynikiem korzystnym.

Korzystny przebieg duała łności  Zakładu wyraził się p rzed e ­
wszystkiem w zapewnieniu Zakładowi większej, i dla jego dz ia ­
łalności koniecznej,  płynności funduszów, umożliwiającej dalsze 
usprawnienie wypłaty  odszkodowań. W rezultacie tej akcji uzy­
skano zmniejszenie się zobowiązań z ty tułu nieuregulowanych 
odszkodowań z H  9"2 miljn. przy końcu 1933 r. do ź[ 7'3 miljn. 
przy końcu 1934 r. pomimo, iż ogólna suma odszkodowań wzro­
sła w 1934 r. o Z  31  m ljn. w porównaniu  z 1933 r.

Skolei, rezultaty  działalności Zakładu w 1934 r. umożliwiły 
Zakładowi przygotowanie planu udzielenia ubezpieczonym p o ­
ważnych ulg w spłacie zaległych składek. Zakres tych ulg p o ­
lega, w głównej mierze, na stopniowem umarzaniu w ciągu 
3-lecia 1935 ~  1937 70% wszystkich zaległych składek za lata 
ubiegłe do 1933 r. włącznie tym ubezpieczonym, którzy w wyżej 
wymienionym okresie płacić będę składkę bieżącą terminowo. 
Na odpisanie umorzeń z tego tytułu, której ogólną sumę Zakład 
szacuje na przeszło ź t  32 miljn., użyta będzie specjalna rezerwa, 
przezornie w tym cela tworzona w ciągu szeregu la t ubiegłych.

Posiadanie w  bilansie odpowiedniej rezerw y na zaległe składki 
oraz przeznaczenie na jej dalsze powiększenie w ygospodarow a­
nej nadwyżki w całości w dziale przymusowych ubezpieczeń 
budowli od ognia, a w znacznej części w dziale dobrowolnych 
ubezpieczeń od ognia—urealnia bilans Zakładu w stopniu — jak 
na obecny stan stosunków gospodarczych kraju — wyjątkowo 
korzystnym.

Przypis składek, od którego zależy w pewnym stopniu inkaso, 
zwłaszcza w dziale przymusowych ubezpieczeń budowli od 
ognia, najważniejszym i największym, bo dającym prawie 90% 
ogólnego zbioru składek, uległ dalszemu zmniejszeniu z i t  461 
miljn. do ź t  412  miljn., a po wyłączeniu z przypisu 1934 r. m. 
st. W arszawy, na terenie  którego w 1933 r. Zakład jeszcze nie 
działał—do Z  39‘7 miljn. W okresie lat 1930-^1934 zmniejszono 
składki w tym dziale z ź t  76 5 miljn. w 1930 r. do 3t 39'7 miljn. 
w 1934 r. (bez m. st. Warszawy), t. j. o 48 1%. Tak poważne 
zmniejszenie przypisu składek świadczy o dalekoidącem p rzy ­
stosowaniu zbioru składek do możliwości gospodarczych kraju, 
zwłaszcza zaś rolnictwa.

Biorąc pod uwagę tylko sumę składek (bez opłat za zwłokę), 
w płaconych w ciągu roku sprawozdawczego, otrzymamy, że 
wpłynęło 2  44 6 miljn , co stanowi 42 9% ogólnej należności, 
a 1061% przypisu rocznego.

W arunki poboru składek były w dalszym ciągu trudne.
W opiece nad inkasem (wpłatami dobrowolnemi) kontynuo­

wał Zakład akcję propagandową, uświadamiając zarówno ubez­
pieczonych, jak i władze administracyjne oraz skarbowe o zna­
czeniu. jakie dla działalności odszkodowawczej i pożyczkowej 
Zakładu posiada odpowiedni przebieg inkasa, uwalniając po­
nadto ubezpieczonych od skutków przykrej i kosztownej akcji 
egzekucyjnej,

W ysokość wpływów z egzekucji, m ierzona procentem należ­
ności, podlegających ściągnięciu przymusowemu w roku spra" 
wozdawczym —wynosiła w 1934 r. w dziale budynkow ym 22 8%, 
w dziale ruchomości rolniczych 25 8%.

Pomyślny przebieg inkasa składek — łącznie z względnie p o ­
myślnym przebiegiem szkodowości — pozwoliły Zakładowi 
w 1934 r. na odbudow ę równowagi finansowej, zwiększając w y­
datnie stan funduszów gotówkowych, n iezbędnych dla Zakładu,
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jako instytucji ubezpieczeń krótkoterminowych, administrującej 
ponadto  funduszami pożyczek ulgowych oraz emerytalnym.

Ze spraw organizacyjnych wysunęły się na pierwszy plan te. 
które wynikały z rozporządzenia Prezyden ta  Rzplitej z dn. 27/X
1933 r., nowelizującego ustawę z dn. 27/V 1927 r.

Rozporządzenie to poddało, mianowicie, z dniem 1 stycznia
1934 r. (eren m. st. W arszawy Zakładowi, z czem wiązało się 
szereg spraw organizacyjnych, wynikających z przejęcia działa­
jącego na  t ym t e r en i e  Zakładu Ubezpieczeń W z a j em n yc h  
m. st. W arszawy.

Na rok 1934 przypadają  ponadto prace  o charakterze organi­
zacyjnym specjalnej komisji, powołanej dla przeprowadzenia  
badań nad możnością usprawnienia pracy w Powszechnym Za­
kładzie Ubezpieczeń Wzajemnych. Komisja ta zajęła się głów­
nie rozwiązaniem trudności, jakie Zakładowi nastręczyła zmiana 
egzekucyjnego ściągania sk ładek za przymusowe ubezpieczenie  
z chwilą, gdy egzekucję tych składek przejęły urzędy skar­
bowe.

Rok 1934 cechowało większe nasilenie się szkodowości w po­
rów naniu  z 1933 r., jakkolwiek zgóry należy zaznaczyć, że nie 
było ono jeszcze dla Zakładu niebezpieczne. W ynosiła ona 
w 1934 r. 63'6?() składek, a w 1933 r. — 50'4%.

Zwiększeniu uległa nie tylko suma odszkodowań — wielkość 
względna i niedająca sama w sobie dostatecznego pojęcia
o palności, ale — co wskazuje na realny wzrost płatności — 
także ilość pożarów i szkód. W 1934 r. było 17 969 pożarów 
przy 32 327 szkodach, a w 1933 r. — 15 094 pożarów przy 
25 236 szkodach.

Rozkład odszkodowań na poszczególne okresy roku w ska­
zuje, w pewnym przynajmniej s to rn iu .  na jedną z przyczyn 
wzmożonej palności.  Była nią wyjątkowo sucha wiosna. Na je­
den miesiąc maj przypada zgórą 22% ogólnej ilości odszkodowań 
za cały 1934 r.

Dział Dobrowolnych Ubezpieczeń od Ognia obejmuje nastę­
pujące grupy ubezpieczeń :

а) grupa przymusowych ubezpieczeń rolnych,
б) grupa indywidualnych, dobrowolnych ubezpieczeń bezpo­

średnich,
c) grupa ubezpieczeń pośrednich.
Datujące się od 1930 r. zmniejszanie się zbioru (przypisu) skła­

dek  po raz pierwszy uległo zahamowaniu w roku sprawozdaw ­
czym. Zbiór składek we wszystkich trzech grupach ubezpieczeń 
dobrow olnych razem wyniósł w 1934 r. £  4 966 294'33. co 
w porów naniu  z rokiem ubiegłym, kiedy zebrano składek na 
sumę £  4 692 307 34, wykazuje wzrost o 5'8^'. Wzrost ten w y­
nikł ze zwiększenia się zbioru składek jedynie w grupie ubez­
pieczeń indywidualnych, pozostałe zaś dwie grupy wykazują 
w zestawieniu z la tami ubiegłemi dalszy spadek  sumy składek.

W grupie ubezpieczeń przymusowych zbiór sk ładek w 1934 r. 
obniżył się w stosunku do r. ub. o 4'73^, t. j. z £  1 784 64054 
(1933 r.) do Z  1 700 18069 (1934 r.), co zostało spow odowane 
zmniejszeniem się ilości powiatów, stosujących przymus ubez­
pieczenia, o jeden. Obniżka nie jest już tak znaczna jak w 1933 r., 
w którym wynosiła 27'69%.

Zbiór sk ładek z dobrowolnych ubezpieczeń indywidualnych 
w roku sprawozdawczym zwiększył się, i to stosunkowo znacz­
nie, z sumy £  2 846 156‘90 w 1933 r. do £  3 226 997-92 w roku 
sprawozdawczym, t. j. o 13'38%.

Właściwa produkcja  w grupi# ubezpieczeń indywidualnych 
w 1934 r. w yraża się ilością 36 869 polis (w 1933 r. — 33 949) 
na sumę ubezpieczenia  £  1 515 373 506 (w 1933 r. — 
£  1 225 283 094).

Zbiór składek w grupie ubezpieczeń pośrednich wyniósł 
w 1934 r. £  39 115 72 — w obec £  61 509'9O w 1933 r. Obniże­
nie się zbioru składek tłumaczy się dalszą likwidacją portfelu 
tych ubezpieczeń, zapoczątkowaną w 1929 r.

GÓRNICTWO
P R Z E M Y S Ł  N A F T O W Y

P R Z E M Y S Ł  N A F T O W Y  W  M A JU  1935  R . -  W y d o ­
b y c i e  r o p y  w maju 1935 r. wynosiło 4 333 cyst. brutto 
w obec 4 244 cyst. w kwietniu r. b. P rzeciętna dzienna p ro ­
dukcja wynosiła zatem 139 cyst. w obec 141 cyst. w kwietniu.

W rejonie borysławskim nie było w miesiącu spraw ozdaw ­
czym większych d o w i e r c e ń .  Uzyskano jedynie zwiększenie 
produkcji z 2 do 10 t oo to rpedowaniu  w otworze XXVII ko­
palni „S tatelands” w Tuslanowicach. W rejonach marek spec-

Z ogólnej sumy odszkodowań, w ypłaconych i za rezerw ow a­
nych za pożary, wynikłe w roku sprawozdawczym, wynoszącej 
£  2 254 194 45, na grupę ubezpieczeń przymusowych przypada 
£  1 528 663 '33 . a na grupę ubezpieczeń dobrowolnych indyw i­
dualnych — £  725 531 12.

Szkodowość w grupie ubezpieczeń pośrednich w^ niosła 
6 1 ‘0% (przy szkodach w ypłaconych w sumie £  23 870 86 i skład- 
cę £  39 115‘72). czyli że w stosunku do roku ubiegłego, kiedy 
wynosiła 5 5 ’6%, wykazuje pew ne pogorszenie.

Zbiór składek w 1934 r. w dziale ubezpieczeń plonów od gra­
dobicia w porównaniu z 1933 r. uległ zmniejszeniu o 14 '02^
— z £  381 7 1 7 '3 0  (1933 r.) do £  328 19V 69, aczkolwiek liczba po­
lis zwiększyła się o 495. t. j. z 6 469 w 1933 r. do 6 964  w 1934 r. 
Obniżenie się zbioru składek wywołane zostało spadkiem w ar­
tości ubezpieczonych plonów, co właśnie powoduje zmniejsze­
nie sumy ubezpieczenia, a w konsekwencji redukuje zbiór 
składki.

Działalność Zakładu w zakresie zapobiegawczym w 1934 r .— 
jak i w latach poprzednich — prow adzona była zasadniczo w 2 
k ierunkach: 1) w kierunku poprawienia stanu zabudowy osiedli 
przez udzielanie samorządom pożyczek ulgowych na założenie 
i prow adzenie  składnic i wytwórni ogniotrwałych materiałów 
budowlanych, przeważnie dachowych, oraz przez udzielanie 
pogorzelcom, głównie po pożarach zbiorowych, pożyczek ulgo­
wych na pokrycie ogniotrwałe wzgl. na budowę ogniotrwałych 
budowli i powodzianom na odbudowę po zeszłorocznej klęsce 
powodzi, 2) w kierunku dalszego doskonalenia i organizowania 
obrony przeciwpożarowej przez udzielanie strażom pożarnym, 
wzgl. samorządom zasiłków na nabycie większego sprzętu  s tra­
żackiego lub budowę urządzeń przeciwpożarowych.

Poza wymienioną akcią pożyczkową Zakład prowadził w da'- 
szym ciągu akcje bezpłatnego wypożyczania związkom samorzą­
dowym maszyn do wyrobu cementowych materjałów budowla­
ny b. Cały posiadany inwentarz rozmieszczony był pod koniec 
roku sprawozdawczego w 112 miejscowościach, dostarczając 
ludności taniego, ogniotrwałego materjału budowlanego, p rze­
ważnie dachowego. Maszyny cieszyły się znacznie większem 
powodzeniem niż w roku ubiegłym, i w yprodukowano więcej 
materjału ogniotrwałego. W płynęła  na to obniżka ceny cementu 
w 1934 r.

Z funduszów budżetowych, przeznaczonych przez Zakład 
w 1934 r. na orgarizację  bezpośredniej obrony przeciwpożaro­
wej, w roku sprawozdawczym wydano ogółem £  1 7 0 4 '2  tys., 
z czego przypada na utrzymanie w stanie zdatnym do użytku 
narzędzi pożarniczych na motoryzację i automobilizację tab o ­
rów i budow ę remiz £  1 2 17 '4  tys., na kursy pożarnictwa, u rzą­
dzenia wodne, nagrody za wykrycie podpalaczy, wystawy i p ro ­
pagandę budownictwa ogniotrwałego oraz inne cele p rzeciw po­
żarowe £  72 8 tvs., na prace organizacyjne wyszkoleniowe dla 
Związku Straży Pożarnych R. P. w Warszawie i okręgów w o ­
jewódzkich £  404 tys., oraz. tytułem subwencji dla Kasy S tra ­
żackiej £  10 0 tys.

Akcja motoryzacji straży, mimo nieznacznej tylko poprawy 
sytuacji gospodarczej samorządów, w roku sprawozdawczym 
wykazała dalszy postęp. Przy bardzo w ydatnej pomocy finan­
sowej Zakładu umożliwiano strażom wzgl. samorządom nabycie 
77 sikawek motorowych, a 9 strażom — nabycie  samochodów 
pożarniczych, autocystern i t. p.

Saldo zobowiązań 278 samorządów względem Zakładu z tytułu 
pożyczek na organizac:ę obrony przeciwpożarowej wynosiło 
pod koniec 1934 r. ogółem £  2 019 300.

Z akcją p rew encyjną  Zakładu wiąże się bezpośrednio dzia­
łalność Kasy Strażackiej, która udziela świadczeń strażakom 
w razie nieszczęśliwego wy adku. W roku sprawozdawczym do 
Kasy należało 3 725 straży, liczących 86  994 członków Św iad­
czeń wypłacono ogółem £  66 366 16 przy 506  wypadkach, 
z których 6 było śmiertelnych, a 7 wywołało trwałe inwalidztwo.

I PRZEMYSŁ
jalnych większe dowiercenie uzyskano: w Bilkowie w otworach 
„Gargoyle I" — 6 t dziennie, z głęb. 1 558 m i „Dąbrowa LX” — 
8 t dziennie z głęb. 1 083 metrów oraz szereg mniejszych do­
wierceń  z produkcją ok 1 t dziennie: w Brelikowie, Ropiance, 
Schodnicy, Łężanach, Harklowej, Dominikowicach i Gorlicach.

O d b u d o w a  c i ś n i e n i a  złoża na kopalni „Lipa" w Li­
pinkach w dalszym ciągu była wstrzymana. Na kopalni „Strzel- 
b ice” po dłuższej przerwie rozpoczęto wtłaczanie powietrza. 
Pracę  zaczęto przy ciśnieniu 2 atm., s topniowo podwyższając 
do 15 atm. Otwór chłoDął 0 4 -j- 1 '77 m3 powietrza na minutę.
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W kwietniu i maju r. b. wtłoczono 72 tys. m3. Z końcem maja 
nastąpił w rąsiednim otworze — Nr. 4 3 — wzrost produkcji
0 100 kg na dobę. Na kopalniach w Schodnicy: Muchowate", 
„Harem” i „Pereprostyna" odbudow a utrzymywała bez zmian 
produkcję  ropy  na wysokim poziomie (to jest kilkakrotnie 
wyższym niż przed stosowaniem metody). Niemniej rentująco 
utrzymywała się produkcja na kopalniach: „Leon" w Potoku
1 „August” w Równem, gdzie zamiast pow ietrza wtłaczany jest 
w złoże gaz ziemny. W Harklowej na kopalni „Ropita" zaczęto 
próbne wtłaczanie powietrza  przeciętnie 4'0 m3 przy maksy- 
malnem ciśnieniu 15 atm.

Ilość ropy, zużytej na o p a ł  i m a n k o ,  stanowiła prawie 
bez zmiany 4% produkcji brutto.

E k s p e d y c j a  r o p y  do rafineryj wyniosła 4 318 cyst. — 
wobec 4 287 cyst. w kwietniu.

Z a p a s y  r o p y ,  zamagazynowanej na kopalniach i t łocz­
niach, pozostały praw ie bez zmiany, wynosząc 1 860 cyst. 
(w kwietniu 1 876 cyst.).

R u c h  t e r e n o w y  nie w ykazał ożywienia.
Spółka Akc. „Pionier” prowadziła  w dalszym ciągu prace 

poszukiwawcze metodą sejsmiczną w gminach: Krynica, Horucko, 
Medenice, Josefsbsrg. Konigsau, Letnia, Hrud lityński, Rab- 
czyce, Opary, Wypuczki, Radelicz, Tynów i Dołhe pow. dro- 
hobyckiego, oraz w gminach: Pukienicze, Lisiatycze i Wolica 
pow. stryjskiego. Na powyższych obszarach śledzono w d a l ­
szym ciągu grupę głębokich refleksów. Najwyraźniejsze z nich 
s twierdzono w okolicy Lityni, Letniej i na wschód od Krynicy. 
W celach próbnych  przygotowuje się o tw ór strzałowy w Mraź- 
nicy wpobliżu otworów: „Arkadja" i „Petain”. B a d a n i a  geo­
elektryczne, prow adzone przez jedną z zagranicznych firm, 
obejmowały pomiary w kierunku wschodnim od Pomiarek 
w Truskawcu do gminy Ułyczno — Dołhołuka i Lubieńce nad 
Stryjem. Ogólna długość linji 15 700 m. Od połowy maja 
rozpoczęto pomiary na linji, oddalonej o 150 m od lasów p ań ­
stwowych na T epc iuchu  koło Drohobycza, w kierunku p o łud ­
niowo-zachodnim, przez teren D ąbrowa - Północ w Tusta- 
nowicach.

FroduKcja i obrót ropą — w m a j u  1935 r. (w cysternach)
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ProduKcja i zużycie gazów ziem nych — w m a j u  1935 r. (w tys. ms)
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Liczba otworów wiertniczych na Kopalniach ropy i gazów — w m a j u  1935 r.

W  r u c h u  w i e r t n i c z y m  dało się zauważyć pewne 
ożywienie. Ilość otworów, znajdujących się w wierceniu, wy­
nosiła 118 wobec 109 w kwietniu. Nowych wierceń przybyło
11 (w kwietniu — 8). Z tej liczby — w rejonie okręgu jasiel­
skiego zostały uruchomione: „Union IV" i „Magdalena XIII" 
w Dominikowicach, „Stanisław XXXVII" w Bieczu, „Henryk III" 
i „Elżbieta” w Krygu, „Pollon II" w Lipinkach, .K raj VIII" 
w Sądkowej i „Mary Nr. 1" w Żmigrodzie Starym. W rejonie 
drohobyckim rozpoczęto w iercenie otworu Nr. LXXI na kopalni 
w Strzelbicach, „Karpaty CVIII” w Brelikowie i „A ndzia” 
w Schodnicy.

Z w i e r c e ń  p o s z u k i w a w c z y c h  — otw ór „W ow nia” 
osiągnął głębokość 780 m. przyczem podięto przebudow ę żó- 
raw ia z systemu linov.ego na „ ro tary”. W Monastercu  otwór

, Elisabeth II" kopalni „Miremont" osiągnął głębokość 519 m, 
„Izabella I" w W oli Postołowej — 778 m, "Pollon" w S tró ­
żach—622 m., „Pollon" w Lipinkach czasowo unieruchom iono, 
„Belarm" w Sobniowie przy głębokości 1 333 m znajduje się 
w rekonstrukcji i Nr. 1 w Zdżarach przy  głębokości 825 m 
w likwidacji.

C e n y  r o p y  bruttowej pozostały w wysokości niezmienio­
nej, t. j. X  1 350 za cysternę 10-tonnową loco zbiorniki.

Liczba r o b o t n i k ó w  na kopalniach ropy i gazów zw ięk­
szyła się do 8 830 (w kwietniu było zatrudnionych 8 760 osób).

W y d o b y c i e  g a z ó w  ziemnych w maju wynosiło 37 787 
tys. m3 wobec 38 608 tys. m3 w kwietniu. Przeciętne dzienne 
w ydobycie  stanowiło zatem 1 218 tys. m3 (w kwietniu — 1 286 
tys. m3).
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ProduKcja i obrót produKtami naftowem i — w m a j u  1935 r. (w tonnach)
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P r z y c h ó d : Z a p a s y :

z innych 
rafineryj 
i gazoli- 

niarń

import
w dn. 
30/IV 
1935

w dn.
31/V
1935

Benzyna ................................. 7 691 5 292 425 4 4 300 2 924 __ 20 493 21 087
N a f t a ....................................... 12 286 5 422 29 6 1 103 10 — 37 104 42 840
Olej g a z o w y .......................... 7 591 3 862 148 29 3 006 145 — 7 268 7 959
Oleje lekkie o c. g. do 0'890 663 817 2 — 4 3 — 1 103 946
Oleje: napędow y i opałowy 162 188 — — 89 — — 565 450
Oleje smarowe . • 5 807 2 208 154 10 3 731 133 18 65 170 65 025
W a z e l i n a ................................. 42 22 — — — — — 169 189
Smary s t a ł e .......................... 287 238 6 — 10 1 — 391 380
P a r a f i n a ................................. 2 106 566 1 — 1 516 1 — 4 848 4 872
A s f a l t ........................................ 1 754 1 962 — 20 71 — — 12 554 12 255
K o k s ....................................... 353 51 64 179 213 79 — 1 352 1 277
P roduk ty  atypow e . 40 69 — 12 — — — 163 122

„ uboczne 192 122 — 60 — — — 768 778
Olej paraf inow y . . . . -  ’) — 293 27 — 193 — 21 153 20 047
Gacz i oleje potne - 5) — — — — — — 3 184 3 020
S l o p s ........................................ 112 — — 269 — — — 879 722
P o z o s t a ł o ś c i ........................... 714 187 85 287 — 189 — 15 576 15 920

Ogółem: 38 657 21 051 1 207 903 14 043 3 678 18 192 740 197 889

M a n k o  g a z o w e  utrzymało się na wysokości niezmienio­
nej. t. j. ok. 1‘8% produkcji brutto.

C e n ę  g a z u  ziemnego w maju w rejonie borysławskim 
ustalono w wysokości niezmienionej gr 4’22 za 1 m:1. W r e ­
jonie okr. jasielskiego płacono gr 6'0 za 1 m3, doliczając za 
tłoczenie gr 0 64 dla zakładów przemysłowych i gr 0'94 dla 
miast.

W  maju r. b. było czynnych 29 r a f i n e r y j  nafty, k tóre  za­
trudniały  ogółem 3 357 robotników i majstrów (w kwietniu r. b. 
3 291). Z tej liczby — 3 317 robotników było zajętych przy 
pracach, związanych bezpośrednio z ruchem zakładów.

P r z e r ó b k a  r o p y  w rafineriach wynosiła 42 177 t (w r. 
ub. przeciętn ie  mies. 44 tys. t). P rzerobiono ropy borysławskiej 
(standard) 26 903 t, specjalnej małoparafinowej 10 350 t, sp ec ­
jalnej bezparafinowej 4 924 t.

W y t w ó r c z o ś ć  p r o d u k t ó w  naftowych wyniosła ogó­
łem 38 657 t, a więc strata przy przeróbce stanowiła 8'3% (prze­
ciętnie w r. ub. 8'l?o).

K o n s u m p c j a  produktów naftowych w kraju wyniosła
21 954 t (w tem wewnętrzne spożycie rafineryj 903 t) i p rzed­
stawiała się następująco (w tonnach — bez spożycia rafineryj):

Af a j Przeć. mies.
1935 1934 1934

Benzyna ...................... 5 292 6 548 5 170
N a f t a ............................... 5 422 3 843 9 700
Oleje gazowy i opało­

wy ............................... 4 050 3 362 4 540
Oleje smarowe . . . 3 025 2 706 3 320
P a r a f i n a ...................... 566 472 630

E k s p o r t  produktów  naftowych (właściwie wysyłka z rafi­
neryj, przeznaczona na eksport)  wyniósł ogółem 14 043 t, czyli 
był znacznie mniejszy niż przeciętny eksport miesięczny w r. ub. 
(17 tys. t).

EKsport do poszczególnych Krajów — w m a j u  1935 r. (w tonnach)
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C z e c h o s ło w a c ja .......................... 3 110 770 36 195 20 4 131
A u s t r j a ................................... 13 55 172 1 3 75 --- -- — 123 — --- 78 520
D a n j a ............................................ 52 52
H o l a n d j a ........................................ 9
J u g o s ł a w j a ................................... — — — — 57 86 --- -- — — 9 -- — 152
Luksemburg ............................... 10
Niemcy ........................................ 40 57 — -- — 97
S z w a j c a r j a ................................... 26 200 1 773 — 16 — --- --- — 33 — -- — 2 048
S z w e c j a ........................................ 72
Turcja  . ........................................ — 7 7
W ę g r y ............................................ 45

Razem: 3215 1 032 1 981 1 338 226 — 50 213 9 — 78 7 143

G d a ń s k ............................................ 1 017 69 198 3 3 382 1 290 _ _ 21 _ 1 __ U 5 992
G d y n i a ............................................ 68 2 827 — 11 908

O g ó ł e m : 4 300 1 103 3 006 4 3 731 1 516 — — 71 213 10 — 89 14 043

’) Potrącono 979 t, wziętych z zapasów do dalszej przeróbki.
’) „ 164 t, „ .........................
’) Oleje napędowe i opalowe.
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Z poszczególnych produktów wywieziono zagranicą (w tonnach):

M a j  Przeć. mies.
1935 1934

Benzyna .................. 4 300 5 220
N a f t a .................. .... 1 103 3 250
Oleje gazowy i opał. 3 095 3 100

„ smarowe . . 3 735 3 000
P a r a f i n a .................. 1 516 1 630

Ruch z a p a s ó w  produktów  naftowych w rafineriach przed­
stawiał się następująco (w to n n ach ) :

1/V 1935 11 VI 1935 //V I  1934

Benzyna ........................... 20 493 21 087 22 082
Nafta ................................. 37 104 42 840 39 412
Oleje gazowy i opałowy . 7 833 8 409 18 930

„ smarowe . . . . 66 273 65 971 63 562
Parafina ........................... 4 848 4 872 5 721
Inne produkty  . . . . 56 189 54 710 59 234

R a z e m : 192 740 197 889 208 941

W przemyśle g a z o l i n o w y m  sytuacja była w dalszym 
ciągu pomyślna. Produkcja  gazoliny wyniosła w maju r. b. 
3 292 t (w kwietniu 3 339 t). Z ogólnej ilości 37 787 tys. m3 
gazu ziemnego, wyprodukowanego na kopalniach — przerobiono 
w gazoliniarniach 21 788 tys. m’, czyli 511%. Ze 100 m3 p rze­
robionego gazu o trzymywano przeciętnie  15" 1 kg gazoliny 
(w r. ub. przeciętnie 14 5 kg). Do rafineryj nafty wysłano jako 
domieszkę do benzyn ciężkich celem otrzymania benzyny 
motorowej 3 123 t gazoliny. W ruchu było 26 zakładów gazo- 
linowych, które zatrudniały 335 robotników.

K O P A L N I C T W O  W O S K U  Z I E M N E G O  W  M A JU  
1935  R .  — W maju r. b. wydobyto wosku 24 t (w kwietniu 
25 t). Eksport obejmował wyłącznie Niemcy, dokąd wysłano 
18 t (w kwietniu r. b. — 36 t). Zapasy wosku ziemnego, za- 
magazynowanego na kopalniach, zwiększyły się z 5 t w k w ie t­
niu do 10 t. Zatrudnionych było 150 robotników (w kwietniu 
!57). Ceny wosku ziemnego pozostały w wysokości niezmie­
nionej S  286 za gat. I i 2  231 za gat. II za 100 kg.

H U T N I C T W O
P R Z Y S T Ą P I E N I E  H U T  P O L S K I C H  

D O  M I Ę D Z Y N A R O D O W Y C H  K A R T E L I

W dn. 26 lipca 1935 r. odbyło się w Brukseli posiedzenie 
Światowego Kartelu Szynowego (Irma),a następnie M iędzynaro­
dowego Kartelu Stalowego (E. I A.) z udziałem przedstawicieli 
polskiego hutnictwa. Na posiedzeniach tych zostały ostatecznie 
ustalone warunki przystąpienia Polski do obu karteli, co też 
hutnictwo polskie uskuteczniło z ważnością od dn. 1 sierpnia 
1935 r. na okres 5 lat z prawem, oczywiście, wcześniejszego 
wymówienia w razie zaistnienia pewnych okoliczności. W  ten 
sposób została zakończona trwająca ju t  blisko od 10 lat walka 
polskiego hutnictwa z międzynarodowemi kartelami, a w szcze­
gólności z Kartelem Szynowym ; walka z tym kartelem w os ta t­
nich czasach przybrała  formy bardzo osire, wpływając na obniż­
kę cen światowych i przynosząc obu stronom poważne szkody.

O korzyściach tego porozumienia dziś jest przedwcześnie 
jeszcze mówić coś konkretnego, w każdym razie to jest w iado­
me, że hutnictwo polskie nie tylko utrzymało swój dzisiejszy 
stan posiadania, ale uzyskało naw et i pew ne możliwości rozw o­
jowe. Jeżeli się przytem weźmie pod uwagę możliwość, a na­
wet p raw dopodobieństw o podniesienia się cen światowych, 
zmniejszenie się kosztów akwizycji, dzięki zakończeniu walki 
konkurencyjnej, popraw ę warunków płatności, jaka musi nastą­
pić przy ustaniu konkurencji,  wreszcie ujawniający się już dziś 
stopniowy wzrost zapotrzebowania światowego, to słusz- 
nem wydaje się oczekiwanie, że hutnictwo polskie z przystąp ie­
nia do związków m iędzynarodow ych wyniesie zupełnie realne 
korzyści.

Sytuacja ogólna w obu kartelach przedstawia się następująco: 
Rozmowy K a r t e l u S z y n o w e g o  Irma o przystąpienie doń Polski 
były prowadzone wielokrotnie, jednakże zawsze bezskutecznie — 
wobec niewspółmiernie niskiej kwoty, oferowanej przez Irmę, 
a wynoszącej zaledwie do 15 tys. t. albo i mniej, gdyż 30% kwoty 
grupy środkowo - europejskie j.  Intensywny wywóz szyn, jaki 
Polska dokonała  w ostatnich paru  latach, zmienił zupełnie sy­
tuację — tak, że polskie hutnictwo uzyskało 10% ogólnego ton- 
nażu obecnej Irmy, przyczem połowa eksportu polskich szyn 
do Niemiec nie będzie obciążała naszej kwoty. Bez względu na 
rozwój koniunktury  hutnictwo polskie otrzymało gwarantowane 
minimum 30 tys. t plus połowa eksportu  szyn do Niemiec, t. j. 
36 tys. t. Gwarancyj tego rodzaju poza grupą polską żadna inna 
grupa Irmy nie posiada. Natomiast zastrzeżona została górna 
granica naszego wywozu szyn w wysokości 70 tys. t.

Obecny  podział kwot w Irmie jest następujący (w %-ach):

Stany Zjedn. i W. Brytanja . . 37
N i e m c y ............................................ ..... 17
F r a n c j a ..................................................15
P o l s k a ................................................ ......10
B e l g j a ................................... .... .............. 12'2
L u k s e m b u r g ................................... ......4‘3
Czesi i Austrja ...................... ......2'7
W ę g r y ................................... ...................1'8

Zaraz po przystąpieniu grupy polskiej do kartelu Irma zade­
cydowała przywrócić stosowanie w praktyce teoretycznych cen 
zasadniczych dla szyn, które spowodu konkurencji Polski 
ostatnio nie były stosowane. W obec tego, że konkurencja  dla 
Irmy w osobie porozumienia Szwecja — Hiszpanja jest obecnie 
bardzo nieznaczna, należy mieć nadzieję, że ceny światowe 
będą  musiały się podnieść.

W K a r t e l u  S t a l o w y m  (E. I. A.) Polska otrzymała 
kwotę, odpow iadającą stosunkowi 350 tys. t stali surowej rocz­
nie do ogólnego eksportu  F. I. A. w czasie od 1 lipca 1V34 r. 
do 1 lipca 1935 r. przyczem do sumy tej nie będzie zaliczany 
obrót uszlachetniający z Niemcami.

Międzynarodowy Kartel Stalowy posiada cały szereg biur 
sprzedaży, których bezpośrednim celem jest utrzymanie odp o ­
wiedniego poziomu cen na rynku światowym. W porozumieniu, 
zawartem z E. I. A., przystąpienie polskiego hutnictwa do tych 
biur nie zostało jeszcze uskutecznione, gdyż musiało ono za­
chować sobie możność dostosowania umów z temi biurami do 
naszych specyficznych potrzeb. Przystąpienie Polski do Kartelu 
Stalowego daje niezwłoczną możliwość przystąpienia do współ­
p racy  nad uporządkow aniem rynku światowego i popraw ą cen,

Oba te porozumienia wymownie świadczą o tem, iż konsek­
wentnie od lat kilku prowadzona akcja eksportowa polskiego 
hutnictwa, w oparciu  o pomoc rządową, zmusiła hutnictwo 
światowe do rewizji swego poglądu na możliwości rozwojowe 
i światową pozycję naszego hutnictwa.

K O P A L N I C T W O  R U D  Ż E L A Z N Y C H  W  M A R C U  
I K W IE T N IU  1935  R .  — Pew na popraw a, jaka dała  się za­
uważyć w kopalnictwie rud żelaznych w pierwszych miesiącach 
r. b., utrzymywała się w dalszym ciągu i w miesiącach sprawoz­
dawczych, w których w ydobycie  —w porównaniu  z 2 pierwszemi 
miesiącami — wzrosło o przeszło 8%. W porównaniu  z okresem 
pierwszych 4 miesięcy 1934 r. — w ydobycie  tegoroczne w yka­
zuje bardzo znaczny, bo 71%-owy, wzrost. Przemysł wielkopie­
cowy wykazuje w porównaniu  z r. ub. zaledwie 8% owe zwięk­
szenie wytwórczości, a w ostatnich miesiącach naw et tendencję  
zniżkową, wzrost więc wydobycia można wyjaśnić jedynie zw ięk­
szeniem spożycia rud krajowych. Kwestją tą  już od dłuższego 
czasu hutnictwo nasze zajmuje się bardzo poważnie. Główny 
przyrost wydobycia nastąpił w okręgu częstochowskim, gdzie kon­
centruje się głównie kopalnictwo ru d ;  w tym okręgu została 
w sprawozdawczych miesiącach uruchom iona nowa niewielka 
kopalnia. Zwiększenie wydobycia wykazuje również okrąg ra ­
domski.

W y d o b y c i e  rud liczbowo przedstawiało się, jak nastp "* ~  
(w tonnach):
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O k r ę g i  g ó r n ic z e ' .
często­ radom­■ dąb­ Ogółem
chowski ski rowski

1934 — przeć. mies. 16 979 1 941 932 19 852
IV kwart.  1934—„ „ 19 480 2 252 1 392 23 124
Styczeń 1935 22 986 1 587 1 825 26 398
Luty 21 601 1 469 1 448 24 518
Marzec „ 25 404 2512 857 28 773
Kwiecień „ 23 799 2 051 1 036 26 886
Stycz.-^kwiec. „ 93 790 7 619 5 166 106 575

„ 1934 53 759 7 503 1 295 62 557

Luty M a­ Kw ie­ Styczeń—■kwiecień
rzec cień 1934 1935

Okr. częstochowski . 100 1180 1100 100 174-0
„ radomski . . . 100 171-0 139-0 100 101-5
„ dąbrowski . . . 100 590 755 100 3980

Ogółem w Polsce . . 100 117-5 1095 100 1705

Udział poszczególnych okręgów w 4-miesięcznem wydobyciu 
wynosił: częstochowskiego 88% radomskiego T2% i dąb row ­
skiego 3'8%.

Liczba kopalń  w ruchu utrzymywała rię mniejwięcej na 
jednym poziomie, gdyż z 14 kopalń w lutym wzrosła w marcu do 
15, w kwietniu zaś zmniejszyła się znów do 14. T endencja  do 
otwierania nowych kopalń, jaka się zaznaczyła w końcu r. ub. 
i na początku bieżącego, ustała już — i obecnie można już 
tylko zauważyć pew ien ruch między drobnem i kopalniami, za- 
mykanemi w razie w yczerpania  i zastępowanem i nowemi. W okre­
sie sprawozdaw czym w marcu z< stała o twarta  jedna kopalnia 
rudy brunatnej w okr.  dąbrowskim, w kwietniu zaś w tymże 
okręgu została zamknięta równic ż jedna kopalnia  skutkiem w y ­
czerpania.

Z a p a s y  r u d y  wszelkiej,  znajdującej się na kopalniach
1 w hutach, podniosły się z 54 470 t w końcu lutego do 65 948 t 
w końcu kwietnia, t. j. o 211%. W  tej ilości — zapas rudy 
ilastej, przygotowanej do prażenia, znajdujący się na k o ­
palniach, wzrósł z 17 556 t do 27 692 t (o 57'8%); zapas rudy 
ilastej prażonej oraz brunatnej,  przygotowanej do wielkiego pieca, 
zmniejszył się z 21 264 t do 20 604 t (o 3-l%), w czem rudy  
ilastej było 7 155 t i brunatnej 13 449 t. Zapasy rudy prażonej, 
znajdujące się w hutach, podniosły się z 15 650 t do 17 652 t 
(o 12-8%).

Ogólna liczba r o b o t n i k ó w  wykazywała w dalszym ciągu 
nieznaczną tendencję  wzrostu, przyczem w kwietniu nastąpiło 
lekkie zmniejszenie się, k tóre jednak w następnym  miesiącu 
zostało z nadwyżką w yrównane. W porów naniu  z lutym, w któ­
rym zatrudnionych było 2 171 robotników, ogólna liczba robo t­
ników wzrosła: w marcu do 2 237, t. j. o 3%. i w kwietniu do
2 187, t. j. o 0 75%. W 1934 r. liczba robotników w końcu 
kwietnia wynos,ła 1 519 — tak, że w ciągu roku wzrosła o 44%. 
Z ogólnej liczby robotników — pracow ało  w marcu i kwietniu: 
w okr. częstochowskim 1 828 i 1 809, w okr, radomskim 331 i 338 
i w dąbrowskim 78 i 40. Przeciętny zarobek robotn ików  (bez 
potrąceń) w kwietniu w okręgach częstochowskim i radomskim 
wynosił (w £[)•.

Ogół robotników 
Górnicy na dole . . 
Wykwalifik. na górze 
Niewykwalifik ................

Na dniówkę Miesięcznie
okr. okr. okr. okr.

częstoch. radom. częstoch. radom.
3 90 2 20 8400 2700
4 05 2-80 88 00 45 00
4 6 5 4 60 11000 8300
3 85 1 90 8500 27 00

W y d a j n o ś ć  p r a c y  robotnika podana jest w poniższem 
zestawieniu (w tonnach miesięcznie i dziennie),  przyczem 
w obliczeniu tem uwzględnieni zostali tylko robotnicy, p racu­
jący w kopalniach, dających wydobycie:

Listopad
Grudzień
Styczeń
Luty
Marzec
Kwiecień

1934

1935

robotników p o b y c i e  na 1 robotn.:
w kop. z wydob. miesięcznie dziennie

1 709 13-71 0550
1 857 11-68 0508
1 797 1469 0*565
1 863 13-44 0-585
1 960 1465 0563
1 863 14-42 0577

Poza powyższą r u d ą — 2 kopalnie w ydobywały  jeszcze rudę 
ze starych zwałów; rudy tej w ydobyto: w marcu 635 t i w kw iet­
niu 727 t; od początku roku w ydobycie  dało 1 922 t — wobec
3 143 t w tymże okresie  r. ub.

Ogólne wydobycie rudy (bez n  dy ze zwałów) wykazało w porów ­
naniu z lutym wzrost w marcu o 17 5% i w kwietniu o 9'5%. Ilo­
ściowo wzrost ten nastąpił głównie w okr. częstochowskim, choć 
procentowo znacznie wyższy był w okr. radomskim. Okrąg d ą ­
browski w obu miesiącach, a głównie w marcu, wykazał zmniej­
szenie wydobycia. Porównanie z 4 miesiącami r. ub. wykazuje 
znaczne zwiększenie wydobycia w r. b„ jedynie okrąg radomski 
dał bardzo nieznaczny w z ro s t— o 15%. Wskaźniki wydobycia 
przedstawiały się następująco: Przywóz z zagrań.: W ywóz

rudy materjal., rudy rudy
żelaz­ zawieraj. manga­ dam.

nej żelazo nowej i szlak
11 397 3 924 3 193 2 126
16 894 4 125 1 811 3 323
13 254 3 955 850 3 987
15 025 899 980 1 720
7 857 907 6 111

22 654 459 3 550
58 790 6 220 11 492
33 913 10 053 12 158

Jak  widać więc, wydajność pracy utrzymywała się na dobrym 
poziomie, choć nieco niższym niż w lutym. W marcu i w kwietniu
1934 r. dzienna wydajność pracy  była mniejsza i wynosiła 0"522 
i 0"544 t na robotnika.

P r z y w ó z  r u d y  żelaznej w marcu był nieznaczny, na to­
miast w kwietniu wzrósł bardzo znacznie. Inne tworzywa, z a ­
wierające żelazo, bvły sprowadzane w niewielkich ilościach, 
nieprzekraczających \  normalnego przywozu. Przywóz rudy m an­
ganowej wzrósł znacznie. W ywożona była tylko ru da  darniowa 
i wypałki p iry tow e z fabryk kwasu siarkowego.

Liczbowo przywóz i wywóz rud  i szlak przedstaw iał się n a ­
stępująco (w tonnach):

1934 — przeć. mies. 
IV kwart. 1934—,, „ 
Styczeń 1935
Luty
Marzec „
Kwiecień ,,
S tyczeń—kwiecień „ 

1934

Przywóz rudy żelaznej w porównaniu z lutym zmniejszył się 
w marcu o 47 7%, natomiast w kwietniu wzrósł o 51%. W ciągu
4 miesięcy w porównaniu z tymże okresem r. ub. w r. b. przy­
wieziono rudy więcej o 73%. Przywóz innych tworzyw, zaw ie­
rających żelazo, zmniejszył się bardzo znacznie i porównaniu 
ze styczniem, kiedy utrzymywał się w normalnej wysokości, spadł 
w marcu do 23% i w kwietniu do 11'5%. W  porów naniu  z r. ub. 
w ciągu 4 miesięcy był w tym roku mniejszy o 388%.

C e n y  rudy  krajowej pozostawały bez większych zmian.

H U T N I C T W O  Ż E L A Z N E  W  M A R C U  I K W IE T N IU  
1935 R . — Polepszenie się konjunktury hutniczej,  k tóre  w y ­
raźnie zaznaczyło się w ciągu 2 pierwszych miesięcy r. b. 
trwało również i w miesiącach sprawozdawczych, wyrażając się 
zarówno w poprawie wytwórczości wszystkich działów w m ar­
cu i kwietniu (z wyjątkiem jedynie surówki w kwietniu, gdzie 
nastąpił nieznaczny spadek), jak i w poprawie zbytu. Rynek 
krajowy od stycznia wykazuje niezbyt wielki, lecz stały wzrost, 
pr iyczem  wzrost ten no tow any jest na rynku prywatnym, co 
ma duże znaczenie dla popraw y stosunków hutniczych. Z za ­
mówień rządowych jedynie w marcu wpłynęła większa nieco 
ilość 9 426 t, w kv ietniu zaś spadły one znów do normalnej 
wysokości. Dzięki takiemu stanowi rzeczy huty mogły pracow ać 
z przeciętnem zatrudnieniem powyżej 60?(J, przyczem poszcze­
gólne warsztaty lub działy miały zatrudnienie naw et wyższe. 
Szczególna uwaga hutnictwa zwrócona była na eksport; organi­
zacja eksportu, trwająca już od dłuższego czasu, została os ta ­
tecznie p rzeprowadzona w kwietniu, przyczem objęła ona całą 
wytwórczość hut, nie wyłączając rur. Zaczątkiem tej organizacji 
bvł Zwiąż k Eksportowy Polskich Hut Żelaznych, który został 
przeniesiony do Katowic, pozostawiając w Warszawie jedynie 
swego p rz ed s taw ic ie la ' )  Obecnie więc cały ekspor t  hutniczy 
ześrodkowany jest w jednej instytucji, która kieruje — w poro­
zumieniu z czynnikami rządowemi — całą polityką eksportową. 
Bardzo ujemne w skutkach dla naszego eksportu rur było roz­
wiązanie światowego kartelu rurowego w dn. 12/111 r. b., wy • 
w o łi ło  to bowiem kompletną dezorganizację rynku  i spadek  
cen o przeszło 50%. W miesiącach spraw ozdaw czych  wywóz 
rur u trzymywał się na dotychczasowym poziomie naskutek  
jeszcze dawniej otrzymanych zamówień.

Przyjmując przeciętną miesięczną wytwórczość 1928 r. =  100, 
otrzymamy następujące wskaźniki wytwórczości zasadniczych 
działów hutnictwa :

') Sprawę tę omawialiśmy w zesz. 1511935 tygodnika (sir. 500).
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1 9  3 5 1 9 3 4
Luty Marzec Kwiecień Marzec Kwiecień

Wielkie piece . 53'5 56"0 50 2 52'0 59'0
Stalownie . . . 58 5 67'2 66‘0 57‘7 62 0
W alcownie . . 57'2 67‘7 68 1 59‘0 61'5

W  liczbach absolutnych w y t w ó r c z o ś ć  hut żelaznych
w ich zasadniczych działach przedstawiała  się, jak następuje 
(w tonnach):

Su- Stal Wytw. Liczba
rowka zlewna Wa .co' ur^  roboln. wniane

a) w w o j e w ó d z t w i e  k i e l e c k i e m
1934 — przecięt.  mies. 6 333 23 050 16 732 1 586 11 136
IV kwart.  1934—przeć. mies. 7 540 22 934 16 051 1 670 11 733
S t y c z e ń ......................  1935 7 944 28 248 18 584 846 11 748
L u t y .................................  6 600 24 318 18 630 1 247 11 901
M a r z e c .............................  7 743 25 495 21 962 962 12 173
K w i e c i e ń ......................... 7 875 29 369 23 061 1 214 12 307
Styczeń-r-kw iecień  . „ 30 162 107 430 82 237 4 269 —

„ . . . 1934 18 876 78 494 60 233 5 875 —
b) w w o j e w ó d z t w i e  Ś l ą s k i e m

1934 — przecięt.  mies. 25 466 48 286 34 578 2 942 19 830
IV kwart.  1934 —„ „ 23 751 47 872 35 195 2 385 20 012
S t y c z e ń ......................  1935 27 145 61 032 39 387 3 297 20 356
L u t y ........................................23 827 45 864 31 323 2 293 20 442
M a r z e c ............................. .....24 036 54 823 37 119 3 024 20 543
K w i e c i e ń ........................ ..... 20 787 50 011 36 487 2 960 20 515
Styczeń- f -kwiecień . 95 795 211 730 144 316 11 574 —

„ . . 1934 97 445 189 996 130 271 11 238 —
c) o g ó ł e m  w P o l s c e

1934 — przecięt. mies. 31 799 71 336 51 592 4 528 31 010
IV kwart. 1934 — „ „ 31 291 70 806 51 431 4 055 31 758
Styczeń .................. 1935 35 089 89 280 57 971 4 143 32 117
Luty ..................................  30 427 70 182 49 95 i 3 540 32 355
M a r z e c ......................  „ 31 779 80 318 59 081 3 986 32 728
K w i e c i e ń .................. „ 28 662 79 380 59 548 4 174 32 834
Styczeń - 7 -  kwiecień . „ 125 957 319 160 226 553 15 843 —

„ . . 1934 116 321 268 491 191 470 17 113 —

W małopolskiej hucie „K raków ” praca nie była p row adzona; 
przy dozorze i remoncie maszyn zatrudnionych było 12 ludzi; 
w roku ubiegłym pracowała tylko walcownia w marcu, dając 
504 t drobnych profili, a od początku roku—966 t.

W dziale s u r ó w k i  wytwórczość ogólna w porówoaniu 
z lutym wykazała  w marcu wzrost o 43%, następnie jednak 
w kwietniu nastąpił spadek o 6%. W matcu wzrost ten nastąpił 
w obu dzielnicach, w kwietniu zaś Górny Śląsk wykazał dosyć 
znaczne zmniejszenie. W ciągu 4 miesięcy ogólna wytwórczość 
tegoroczna była większa o 8% niż w tymże czasie r. ub.; zw ięk­
szenie to przypada tylko na b. Kongresówkę. Zmiany w skaź­
nika rozmiarów produkcji daje poniższe zestawienie;

Luty Marzec Kwiecień St? '™ ń+ kwj * g ń

B. Kongresówka 100 117'5 119*4 100 160 0 
Górny Śląsk 100 1009 87 0 100 98 2 
Ogółem w Polsce 100 104 3 9 4 0  100 108 0

Udział poszczególnych dzielnic w ogólnej 4-miesięcznej w y ­
twórczości surówki wynosił: b. Kongresówki 23'9% i Górnego 
Śląska 76’1%. W obu miesiącach sprawozdawczych pracowało 
po 7 wielkich pieców, dając w marcu 215 i w kwietniu 207 
pieco-dni p racy— w obec 8 pieców w lutym z 222 pieco-dniami. 
Z powyższej liczby pieców — w obu miesiącach w b. Kongre­
sówce pracow ało  po 2 piece (61 i 59 pieco-dni) i na Śląsku 5 
p ieców (154 i 148 pieco-dni). W marcu i kwietniu r. ub. p ra ­
cowało po 9 wielkich pieców, dając 232 i 246 pieco-dni.

Ogólny zbyt surówki wykazał w obu miesiącach spraw ozdaw ­
czych wzrost, gdyż w porównaniu ze zbytem lutowym wzrósł 
o 152% i o 40%, przyczem zbyt krajowy wykazywał ciągły 
wzrost, podczas gdy wywóz zagranicę był dosyć znaczny tylko 
w kwietniu. Liczbowo zbyt surówki w poszczególnych miesią­
cach przedstawiał się następująco (w tonnach):

Z  b y  t: Spożycie
w kraju zagranicę razem własne

Styczeń . . . 1935 8 290 95 8 385 35 563
L u t y ..............................  8 412 90 8 502 27 117
Marzec . . .  „ 9792 20 9812 29628
Kwiecień . . „ 10301 1 649 11 950 27 838
Styczeń-j-kwieć. „ 36 795 1 854 38 649 120 146

1934 25 087 4 758 29 845 103 769

J a k  widać więc, zbyt surówki wykazuje dosyć znaczny 
wzrost; również i zapotrzebowanie  własne jest większe niż 
w r. ub., co zresztą jest ściśle związane z wytwórczością. Porów ­
nanie 4 miesięcy r. b. i r. ub. wykazuje w r. b. wzrost zbytu 
o 29% i wzrost zapotrzebowania własnego o 16"3%. Zapasy su ­
rówki wykazały w miesiącach sprawozdaw czych zmniejszenie 
z 52 923 t do 47 337 t, t. j. o 10’6%.

W dziale s t a l o w n i  ogólna wytwórczość w porównaniu  
z lutym wzrosła: w marcu o 14"1% i w kwietniu o 13'5%; 4-mie- 
sięczna wytwórczość była w r. b. większa niż w r. ub. o 18%. 
Wzrost wytwórczości nastąpił prawie równomiernie w obu dziel­
nicach. Zmiany wskaźnika wytwórczości podaje poniższe zes ta ­
wienie :

i  . Ma- Kwie- Styczeń-~kwiec.
y ivon rioń 1934rzec cien

100 104 1 120-2
100 119-5 109-0
100 114-1 113-5

100
100
100

1935 
137-0 
111-5 
118 0

B. Kongresówka . .
Górny Śląsk . . .
Ogółem w Polsce .

Udział dzielnic w 4-miesięcznej wytwórczości stali wynosił: 
b. Kongresówki 337% i Górnego Śląska 66'3%. Ogólna liczba 
p ieców martenowskich w ruchu  w marcu i kwietniu wynosiła 
po 24 z 605 pieco-dniami w marcu i 568 w kwietniu. Z tej 
liczby — w b. Kongresówce pracow ało  10 pieców (232 pieco- 
dni) w marcu i 9 pieców (222 pieco-dni) w kwietniu, na Górnym 
Śląsku— 14 pieców (373 pieco-dni) i 15 pieców (346 pieco-dni). 
W tychże miesiącach 1934 r. pracowało  18 i 22 pieców (477 
i 495 pieco-dni) . Pieców elektrycznych pracowało  w odnośnych 
miesiącach 9 i 8 (187 i 169 pieco-dni) , z czego w b. Kongre­
sówce były po 4 piece (81 i 72 pieco-dni) i na Śląsku 5 i 4 piece 
(106 i 97 pieco-dni). Zapasy stali zmniejszyły się z 39 273 t do 
34 523 t, t. j. o 12%.

W  dziale w a l c o w n i  wytwórczość wzrosła w porównaniu 
z lutym: w marcu o 18% i w kwietniu o 19’1%, przyczem wzrost 
da ł  się zauważyć w obu dzielnicach: 4 miesięczna produkcja 
była w tym roku większa niż w r. ub. o 18’2%. Wskaźniki w y ­
twórczości walcownianej przedstawiały  się następująco:

Luty M a­ K w ie­ Styczeń--irkw iec.
rzec cień 1934 1935

100 117-6 123-8 100 1360
100 118-1 116-2 100 111-0
100 1180 1191 100 118-2

B. Kongresówka 
Górny Śląsk 
Ogółem w Polsce

Udział poszczególnych dzielnic w 4 miesięcznej wytwórczości 
wynosił: b. Kongresówki 363% i Górnego Śląska 637%.

Zbyt w ytworów walcownianych wraz z półwytworem, jednak 
bez spożycia własnego, w porów naniu  z lutym wykazał wzrost, 
i to zarówno na rynku krajowym, jak i w wywozie zagranicę. 
Również i okres 4 miesięczny dał w tym roku w porów naniu  
z r. ub. zwiększenie sprzedaży krajowej i eksportu. Liczbowo
zbyt przedstaw iał się jak następuje (w tonnach):

Z b y t Spożycie
w kraju zagranicę razem własne

Styczeń . . . . 1935 29 836 25 778 55 614 16 109
Luty .................. „ 37 193 16 008 53 201 14 575
Marzec . . . . „ 43 181 20 182 63 363 13 306
Kwiecień  . . . if 47 102 16 689 63 791 18 282
Styczeń-j-kwiec. „ 157312 78 657 235 969 62 272

(1 H 1934 129016 72 738 201754 48 279

Jak  widać z tych liczb, zbyt krajowy ma stałą tendencję ku 
wzrostowi i przedstawia się w r. b. dużo lepiej (o 22%) niż 
w ciągu 4 miesięcy r. ub. Zbyt zagraniczny również przedstawia 
się korzystniej niż w r. ub., choć różnica jest dużo mniejsza — 
gdyż tylko 8 4%. Zbyt zagraniczny wykazuje dosyć znaczne w a­
hania, które są w dużym stopniu uzależnione od bardzo 
chwiejnej konjunktury na rynku światowym. Zapasy wytworów 
walcownianych wykazały w końcu kwietnia niewielkie  zmniej­
szenie—z 68 351 t w końcu lutego do 67 738 t.

W  dziale r u r  wytwórczość w miesiącach sprawozdawczych 
wykazała również zwyżkę w stosunku do lutego; p rzypada  ona 
głównie na Górny Śląsk, gdyż w b. Kongresówce w marcu nastąpił 
naw et spadek  wytwórczości. Zato 4 miesięczna wytwórczość 
tegoroczna była niższa niż zeszłoroczna o 7’2%. Wskaźniki w y ­
twórczości rur przedstawiały się następująco:

B. Kongresówka . 
Górny Śląsk . . 
Ogółem w Polsce

Luty M a­ Kw ie­ Styczeń —kwieć.
rzec cień 1934 1935

100 77-0 1026 100 72-5
100 1320 129-0 100 1026
100 1110 1180 100 928
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Udział poszczególnych dzielnic w 4-miesięcznej wytwórczości 
rur wyniósł: b. Kongresówki 27% i Górnego Śląska 73%.

Ogólny zbyt rur, podobnie jak i wytwórczość — był w spra­
wozdawczych miesiącach wyższy i w porów naniu  z lutym 
wzrósł o 15% i 20'2%, jednakże w okresie 4-miesięcznym tegoroczny 
zbyt okazał się o 6'2% mniejszym niż w r. ub. Liczbowo zbyt 
rur przedstawiał się następu jąco :

Z  b y  t: Spożycie
w kraju zagranicę razem własne

S t y c z e ń ......................  1935 1 426 2 795 4 221 11
Luty .................................  1 741 1 889 3 630 16
M a r z e c .............................  1 435 2 737 4 172 15
K w i e c i e ń ......................... 1 784 2 578 4 362 13
Sty czeń-~-kwiecień . „ 6 386 9 999 16 385 55 

„ . . 1934 4 908 12 569 17 477 101
Jak  widać z tych liczb, zbyt rur w kraju wykazuje postęp 

w porównaniu z zeszłorocznym, od którego był większy (w okre ­
sie 4-miesięcznym) o 29'8%. W  porównaniu z lutym—zbyt w marcu 
był niższy o 17 9%, a w kwietn iu tylko nieznacznie — o 2'3% — 
wyższy. Wywóz zagranicę w porównaniu z lutym wzrósł 
w marcu o 45% i w kwietniu o 36‘2%, gdyż wpływ rozwiązania 
kartelu  jeszcze się w tych miesiącach nie ujawnił ; zato rezultat 
okresu 4-miesięcznego był w r. b. o 20% słabszy niż w ubiegłym. 
Zapasy rur  obniżyły się z 4 137 t do 3 741 t, t. j. o 2'5%.

Liczba r o b o t n i k ó w ,  zatrudnionych w hutach żelaznych' 
wykazała w porównaniu z lutym wzrost: w marcu o 373, t. j-
0 1 • 1%, i w kwietniu o 479, t. j. o 1’5%. W kwietniu 1934 r- 
zatrudnionych było 30 460 robotników, w ciągu roku więc liczba 
ich wzrosła o 2 374 t. j. o 7'8%. Z ogólnej liczby robotników — 
w końcu kwietnia pracowało w b. Kongresówce 12 307 (37'4%), 
na Górnym Śląsku 20 515 (62'6%) i w Małopolsce przy remoncie
1 dozorowaniu 12. Liczba „świętówek" na Górnym Śląsku spadła 
w dalszym ciągu — z 21 212 w lutym do 20 343 w marcu i 20 328 
w kwietniu, co w stosunku do ilości dniówek, jakie winny były 
być przepracowane normalnie, wyniosło w marcu 3'8% i w kw iet­
niu 3‘9%. W 1934 r. liczba świętówek wynosiła w marcu 27 135 
(5'3%) i w kwietniu 20 272 (4'2%). Przeciętne zarobki robotnicze 
w kwietniu w b. Kongresówce i na Górnym Śląsku na dniówkę 
i miesięcznie wynosiły (w 2 ) :

Dniówkowe Miesięczne 
b. Kon Górny b. Kon- Górny

gresówka Śląsk gresówka Śląsk
Ogółem dla całej załogi 6'30 10’75 138'00 238 00
Dla wykwalifikowanych . 9'25 13'40 225 00 298 00
Dla niewykwalifik. . . .  460  7‘70 108'00 172 00

Ogólny stan z a m ó w i e ń  wewnętrznych wykazywał w marcu 
i kwietniu stan stosunkowo zadowalający, lepszy niż w pierw­
szych miesiącach reku. Rynek prywatny cechowała znaczna 
poprawa. Według danych Syndykatu Polskich Hut Żelaznych 
zamówienia  (bez surówki, rur  i zamówień zagranicznych) wy­
nosiły (w tonnach):

r . Ma- Kwie- Styczeń—kwiec.
11 y  rzec cień 1934 1935

R z ą d o w e .................. 1 192 9 426 2 571 25 993 15 211
Pryw atne . . . . ■ 12 508 24 547 16 992 46 992 62 904

Razem: 13 700 33 973 19 563 72 985 78 115 
W pryw atnych było:

zamówień handlu . 7 921 16 731 10 403 28 061 40 032
przemysłu 4 587 7 816 6 589 18 931 22 872

Jak  widać więc, zamówienia rynku prywatnego wzrosły w po­
równaniu z lutym w marcu o 96% i w kwietniu o 35‘5%; w ciągu 
4 miesięcy były w r. b. większe niż w r. ub. o 34%. Zamówie­
nia rządowe większe były w marcu, natomiast w kwietniu 
utrzymywały  się już w granicach normalnych. Największy zbyt, 
jak zwykle, miało żelazo prętowe, osiągając 40% wszystkich za­
mówień; następne miejsce zajmowała walcówka, której zamó­
wienia podwoiły się w porównaniu z poprzedniemi miesiącami; 
na trzeciem miejscu stała blacha cienka, której znaczniejsze 
ilości szły do ocynkowni. Z poszczególnych odbiorców najwięk­
sze ilości odbierały fabryki drutu i gwoździ, a następnie  me­
talowy przemysł przetwórczy.

Dostawa m a t e r j a ł ó w  s u r o w y c h  odbywała się norm al­
nie. Spożycie przez huty tworzyw w marcu i kwietniu p rzed­
stawiało się, jak następuje  (w tonnach): rudy do wielkich p ie ­
ców 39 443 i 30 397; innych tworzyw, zawierających żelazo, 
8 955 i 8 520; koksu do wielkich pieców 29 934 i 28 426, w tem 
zagranicznego 32 i 73; węgla dla wszystkich celów (z wyjątkiem 
koksowni) 109 060 i 94 985; żelastwa dla wielkich piecr.w i mar- 
tenowskich 63 290 i 66 946, w czem żelastwa własnego 13 411 
i 16 391; wreszcie rudy manganowej 1 256 i 7 698.

O b r ó t  z a g r a n i c z n y  wytworami hutnictwa żelaznego 
wraz z obrotem uszlachetniającym podany jest w poniższem 
zestawieniu (w tonnach i tys. 2 ) .  Liczby wywozu zestawione 
są na podstawie danych Dep. Górn.-Hutn. Min. Przem. i Handlu, 
liczby przywozu i wartości — na podstawie danych Gł. Urz. 
S ta t . :

Marzec 1935 Kwiecień 1935 Kwiecień 1934
Łonn lya. 2  tonn tya. 2  tonn tys 2

Surówka fwyw. 20 4 1 649 290 519 86 
wszelka (przyw. 186 59 151 42 201 160
Półwytwór I wyw, — — — — — — 
walców. (przyw. 387 83 274 47 404 91

Żelazo » s ta l (wyw. 10 202 2 100 9612 1 770 8 497 2 010 
przyw. 405 488 222 339 100 97

Żelazo i stall 
walc. (opróczi '  
niż. wymień.) r
Szyny wszel.fwyw. 8 448 1 900
wraz z akces.\przyw. — —
Blacha żel. /wyw. 1 531 610
i stalowa ^przyw. 66 31

5 191 1 140 3 401

1 886 
96

1 956
230

Rury żelazne/wyw. 2 737 1 830 
i stalowe (przyw. 79 56

W Xtw - ^ 1; .  (wyw. 1 369 1 100 1 366 szej obróbki |

720
47

1 220 
187

2 762
58

3 487 
113

1 050 344

754

1 108 
39

2 265 
92

240

R Tpm / w yw * 24 307 7 444 21 660 6 190 19 010 6 463 
Iprzyw . 1 123 717 973 662 876 479

W ywóz do Z. S. R. R. wyniósł w marcu 5 427 t i w kwietniu
1 943 t, stanowiąc 22‘3% i 9% całkowitego wywozu. Ogólny ton- 
naż, wywieziony w miesiącach sprawozdawczych, wyniósł 
45 967 t o wartości 2  13 634 tys. — wobec 48.380 t o wartości
2  14 600 tys. w tychże miesiącach r. ub.; tegoroczny wywóz 
w marcu i kwietniu by) więc mniejszy wagowo o 5% i pod 
względem wartości o 6‘5%. Od początku roku wywieziono 
93 384 t wartości 2  27 217 tys., w roku zaś ubiegłym w tymże 
czasie 92 223 t wartości 2  27 988 tys., t. j. ilościowo wywie­
źliśmy więcej o 1'25%, jednakże wartość wywozowa była mniej­
sza o 2'8%.

R O L N I C T W O
T R A N S P O R T Y  C H Ł O D N I C Z E  A R T Y K U Ł Ó W  
S P O Ż Y W C Z Y C H  B E Z  W A G O N Ó W - C H Ł O D N I

Zastosowanie chłodnictwa do celów transportu produktów 
spożywczych posiada tak wielkie znaczenie, że już oddawna 
prow adzone są prace n a i  uregulowaniem tego zagadnienia 
w skali międzynarodowej.

Na podstawie konwencji międzynarodowej z dn. 21/VI 1920 r., 
podpisanej przez 54 państwa, w tej liczbie również i przez 
Polskę, utworzony został w Paryżu Institut International du 
Froid, jako or^an kooperacji międzynarodowej w dziedzinie 
chłodnictwa.

Jako  środka transportu chłodniczego używa się pospolicie 
wagonów-chłodni lub też w transportach morskich specjalnych 
statków - chłodni lub chłodni na statkach. Wagony ■ chłodnie,

jako środek transportowy, pomimo niezaprzeczonych stron d o ­
datnich, posiadają jednak wiele stron ujemnych. Przedew szyst­
kiem wagony-chłodnie są bardzo drogie; eksploatacja ich jest 
kosztowna; w miesiącach chłodnych i zimowych użycie ich 
zmniejsza się do minimum; wagony-chłodnie zajmuią miejsce 
na torach kolejowych nawet wtedy, kiedy nie pracują; t rans­
port wagonem-chłodnią  wymaga przeładunku na inne środki 
transportowe lub też połączenia torem kolejowym z chłodniami 
czvto lądowemi. czyto na statkach, z których lub do których 
odbywa się ładowanie; wyładowanie wymaga wyjęcia z wagonu 
przewożonych przedmiotów, sam proces wyładowania zabiera 
bardzo dużo czasu i jest kosztowny, gdyż przeważnie nie da 
się uskuteczniać środkami mechanicznemi.

Uzupełnieniem wagonu chłodni jest częstokroć bardzo k o ­
sztowny samochód-chłodnia.
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Niedogodności, jakie pociąga za sobą użycie wagonu-chłodni, 
w ostatnich czasach starają się usunąć przez w prowadzenie  
ruchomych urządzeń chłodniczych w postaci t. zw. „contai- 
ners 'ó  w".

K onteners w zasadzie swojej jest to ruchoma chłodnia w po­
staci różnych rozmiarów jaszczy, o ścianach podwójnych, izo­
lowanych, zawierających w przestrzeni między niemi lód na­
turalny, sztuczny lub suchy. Jaszcze te są przenośne, mogą 
być — zależnie od swoich rozmiarów — umieszczone w róż­
nych typach wagonów, pospolicie zaś umieszczane są na wago- 
nach-platformach w ilości 2 -f- 3. Mogą być z platform p rze ­
ładow yw ane na zwykłe samochody ciężarowe, naw et na wozy 
konne; mogą być magazynowane w zwykłych magazynach. 
Utrzymują one odpow iednią  tem peraturę  w ciągu kilku dni.

Zasadą transportu  zapomocą kontenersów  jest, że produkt 
chłodzony, bez potrzeby przeładowywania z jednego urządzenia 
chłodniczego do drugiego, może przebyć przez wszystkie drogi 
transportu  lądowego czy wodnego i dotrzeć w tym samym 
kontenersie do ostatecznego odbiorcy.

Zagadnienie tego rodzaju urządzeń obecnie przestaje już być 
sprawą poszczególnych państw, nabierając charakteru  między­
narodowego. Wyrazem tych dążeń jest utworzenie  specjalnego 
Bureau International des Containers przy Chambre In ternatio­
nale de Commerce w Paryżu. Zebranie organizacyjne Biura 
odbyło się dn. 22/II 1933 r. w Paryżu. W  zebraniu wzięli udział 
przedstawiciele kolei francuskich, angielskich, belgijskich, po l­
skich, niemieckich, austrjackich, włoskich i czechosłowackich. 
W rozprawach brali rów n :eż udział przedstawiciele wielkich 
przedsiębiorstw transportowych i ekspedycyjnych. Zadaniem 
Biura jest zajęcie się wszystkiemi zagadnieniami, dotyczącemi 
użycia kontenersów  w obrocie towarowym.

W śród zagadnień, dotyczących kontenersów, wysuwa się na 
czoło sprawa ich standaryzacji.  Ju ż  w poszczególnych pań­
stwach (jak w Stanach Zjednoczonych i in.) były czynione 
usiłowania co do ujednolicenia typów w skali państwowej. 
W 1932 r. specjalny Comite International des Containers po- 
ruczył wyłonionej w tym celu komisji wymiany i organizacji 
rozpatrzenie tego zagadnienia. W  raporcie tej komisji wysunięto 
żądanie, aby w poszczególnych krajach przedsiębiorstwa kolei 
żelaznych połączyły si* z zainteresowanemi przedsiębiorstwami 
transportowemi w specjalną organizację, mającą na celu za ­
chęcanie do użycia kontenersów w obrocie, dostarczenie k on­
tenersów  w ilości potrzebnej dla obrotu, popieranie używania 
kontenersów  w przewozach, n iezbędnych ze stanowiska ogól­
nego, organizowanie transportów kombinowanych w warunkach, 
w których in teres publiczny łączy się z interesem przewożącego.

Wszystkie te propozycje komisji były całkowicie zaakcepto­
wane przez Comite International des Containers.

Na posiedzeniu w an. 27/111 1933 r. Komitet W ykonaw czy 
Biura postanowił utworzyć komisję techniczną, która miała 
zbadać sprawę standaryzacji kontenersów  oraz ich ulepszenia 
celem przystosowania do warunków obrotu międzynarodowego. 
Również wyłoniono komisję handlową, która miała się zająć 
spraw ą optat przewozowych. P rą c i  ubu tych komisyj posunęły 
się daleko naprzód. W szczególności zbadano kwestję rozmiaru 
kontenersów  typu ciężkiego, lżejszego i typów specjalnych, 
kwestię postępowania z kontenersami przy odpraw ach  ce l iy ch  
i znakowania międzynarodowego kontenersów, kwestję ta ry f /  
opłat kolejowych za przewóz kontenersów, ustanowionej przez 
międzynarodową unję kolei. Zajęto się również sprawą opłat 
za przewozy morskie, która wvmaga uzgodnienia między p rzed­
siębiorstwami koUjowemi i morskiemi z jednej strony oraz 
przedsiębiorstwami morskiemi i ekspedycyjnemi z drugiej strony.

Komisja zbadała  opracow any dla Biura plan ankiety, mającej 
na celu zbadanie oszczędności,  uzyskiwanych przez użycie kon­
tenersów, stosowanych na kolejach niemieckich. Również p o ­
stanowiono zbadać inne typy kontenersów w innych krajach, 
przyczem raczej chodzi‘oby o badanie  przez specjalną komisję 
różnych rodzajów kontenersów  na miejscu celem dokładnego 
wyjaśnienia zalet poszczególnych typów, niż o zbieranie d a ­
nych w drodze korespondencji . Chodzi tutaj nietylko o kon­
strukcję samego kontenersu, jako aparatu  chłodniczego, lecz 
również o jego lekkość, łatwość przewozu, łatwość załadowania 
i prze ładowania  na inne środki transportowe i t. p.

W celu ułatwienia sobie zadania, a jednocześnie celem 
zwiększenia p ropagandy użycia kontenersów  — postanowiono 
w ydaw ać przy M iędzynarodowem Biurze K ontenersów  czaso­
pismo, specjalnie poświęcone tej sprawie, pod nazwą „Le Con­
tainer". Pierwszy numer tego czasopisma w ydany  został 
w 1934 r. i zawiera cały szereg danych, przedstaw iających d o ­
tychczasowy stan zagadnienia kontenersów.

K wes t j a  k o n t e n e r s ó w  w g ł ówni ej sz ych  kr a ja ch  e u ro p ej sk i ch  
p r z e d s t a w i a  się w sposób  n a s t ęp u j ąc y .

W Anglji 4 wielkie kompanje kolejowe — według danych 
z czerw ca 1933 r. — posiadały  7 170 kontenersów. Ilość ta stale 
się zwiększa. Poszczególne towarzystwa kolejowe używają k on­
tenersów różnych wymiarów, metalowych i drewnianych, przy­
stosowanych do lodu zwykłego, sztucznego lub suchego. Wyniki 
użycia kontenersów są nadzwyczaj dodatnie. Np. na jednej ze 
stacyj w Londynie 40 t mięsa w kontenersach mogło być w y ­
ładow ane na W 0 2 y  motorowe w ciągu 1 godziny przy pomocy 
jednego kierownika przeładunku i 4 pomocników z użyciem 
dźwigu.

W Stanach Zjednoczonych konteneray są dostarczane 
przez towarzystwa .ransportowe. Typ nie jest ustalony. Na 
w agonach-p la tform ach  umieszczają zwykle po 2 kontenersy. 
Niektóre towarzystwa używają kontenersów  mniejszych roz­
miarów, nadających się do umieszczenia w wagonach krytych.

Francja używa kontenersów różnego typu i różnych rozmia­
rów. Prawie każde z towarzystw kolejowych posiada własne 
kontenersy, a pozatem poszczególne towarzystwa transportowe 
i wielkie firmy również używają własnych kontenersów. Szeroko 
rozpowszechnione są we Francji kontenersy, któremi się p o ­
sługują przy transportach  mięsa, owoców, warzyw i t. p. po ­
między Północną Afryką a Paryżem. Ostatnio Chemin de Fer 
du Nord wprowadziła tytułem próby kontenersy, wykonane 
z duraluminium. Spraw a t tm d a ry z ac j i  we Francji,  szczególnie 
co do wymiarów, jest bardzo poważnie rozważana przez koleje 
francuskie na żądanie towarzystw transportu  produktów  żyw ­
ności, łatwo ulegających zepsuciu.

W e Włoszech początkowo utworzone zostało specjalne tow a­
rzystwo akcyjne Societa Italiana Casse Mobili, następnie znś 
Rząd włoski, doceniając wagę zagadnienia dla Państwa, p oczy­
nił kroki celem przejęcia całego obrotu  kontenersowego przez 
Państwo. W tym celu poruczono kolejom włoskim zbadać to 
zagadnienie przy w spółpracy specjalnego komitetu doradczego 
pod przewodnictwem Senatora Crespi, znanego działacza na 
p lu chłodnictwa. Należy zwrócić uwagę na system chłodniczy 
„Sicon", stworzony przez P. Crespi, w którym główną rolę od- 
grvwa ruchoma stacja chłodnicza produkcji Societe Escher 
i Wyss z Zurychu. Stacja mieści się w ruchom ych jaszczach
i może pracować w dowolnym terenie, zaopatrując konteners sy ­
stemu „Sicon" zarówno w lód, jak i w powietrze chłodzone. Z a ­
pomocą tych urządzeń w kontenersach systemu „Sicon" p rzew ie ­
ziony został z Aibenga pod San Remo do Genui i 7. Genui do Buenos 
Aires ł idunek brzoskwiń, a stamtąd ładunek  jaj świeżych do Genui. 
Kontenersy, zawierające brzoskwinie, pozostawały w podróży 24 
dni i w ciągu tego czasu wymagały zaledwie 4-krotnego odnowienia 
lodu, utrzymując tem peraturę  8°, gdy ekspediowane w chłodni 
tego samego statku brzoskwinie straciły kolor i przyszły 
w o wiele gorszym stanie. Ja ja  również przechowały się ba r­
dzo dobrze. Obecnie  Włosi używają kontenersów dn wywozu 
swych owoców do szeregu kr jów, a w szczególności do Paryża. 
T ranspor t  jest opłacalny i kalkuluje się lepiej niż w wagonach- 
chłodniach.

Użycie kontenersów u nas w Polsce jest wskazane zarówno 
w interesie ogólnym, jak i w interesie przemysłu zwierzęcego, 
ogrodniczego i sadowniczego. Zaopatrzenie  kolei w odpow ied­
nią ilość kontenersów, ułatwienia taryfowe, przedłużenie trans­
portu kontenersami w teren przy pomocy środków motorowych 
kolei państwowych, użycie ruchomych stacyj chłodniczych — może 
spowodować wytworzenie zupełnie nowych w arunków  w dzie­
dzinie gospodarki p iw yższem i artykułan.i.

U S T A L E N I E  I L O Ś C I  P R O D U K T Ó W  R O L N Y C H  
W  O B R O C I E  Z G D A Ń S K I E M  N A  R O K  1935 36 .  —
Układ z dnia 6/V11 1934 r„ zaw arty  między Polską a G dań­
skiem, o obrocie p roduktami rolnictwa, ogrodnictwa i ry b o ­
łówstwa przewiduje, że co roku ustalane będą  ilości p roduk­
tów rolnych, które będą dopuszczone do przywozu na teren 
W. M. Gdańska, względnie n iektórych produktów  gdańskich, 
jak serów i ryb, dopuszczonych do sprzedaży na terenie Polski.

Na tej podstawie został parafowany dodatkow y protokół do 
tego układu w dn. 5/VI 1935 r., podpisany w Gdańsku w lipcu 
r. b. Protokół ustalił listy, zawierające ilości produktów, które 
będą w 1935 r. dopuszczone do przywozu do G d a ń s k a .  Ogólnie 
można powiedzieć, że nie zostały w prowadzone żadne pow aż­
niejsze zmiany w samym układzie list towarów. Zmiany ogra­
niczają się przedewszystkiem do w prowadzenia  pew nych mo- 
dyfikacyj w ilościowem ujęciu kontyngentów na poszczególne 
»rtvkuły.

Poprawki te podyktow ane były doświadczeniami, jakich d o ­
starczyło wykonanie układu w ciągu okresu 1934/35. Gdańsk 
jako rynek wykazał co do niektórych produktów rolniczych 
większą chłonność, co do innych zaś mniejszą, niż można było 
przypuszczać w czasie zawierania układu w 1934 r. Pewnym
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nieznacznym zmianom ilościowym uległy też kontyngenty na 
przywóz z Gdańska do Polski niektórych produktów rolniczych.

Z najważniejszych zmian układu, w prowadzonych protokółem 
z dnia 5/VI 1935 r., można przytoczyć zwiększenie na rok 
1935/36 wywozu jaj z Polski do Gdańska z 4'5 miljn. sztuk na 
50 miljn. sztuk. Również okazała się możliwość zwiększenia 
wywozu drobiu do Gdańska — z 72 tys. sztuk na 225 tys. sztuk, 
odwrotnie zaś zmniejszono wywóz bydła do G dańska—z 2‘5 tys. 
sztuk na 1 tys. sztuk. Został też obniżony nieznacznie wywóz 
ziemniaków — z 200 tys. q na 175 tys. q, a to wskutek rozsze­
rzenia upraw y ziemniaków na terenie  Gdańska, kosztem zmniej­
szenia obszaru, zajętego pod uprawę buraków cukrowych, spo- 
wodu mniejszych możliwości eksportowych.

W  zakresie ważniejszych artykułów rolniczych Polska otrzy­
mała możliwości sprzedaży w Gdańsku w roku 1935/36: mleka, 
zależnie od sezonu, od 15 tys. do 30 tys. li trów dziennie, ma­
sła 30 q dziennie, bydła  rogatego rocznie 1 tys sztuk, świń 
(poza bekonowemi) 41 250 sztuk rocznie, cieląt 2 tys. sztuk 
rocznie, owiec 6 tys. sztuk rocznie ; ze zwierząt bitych — bydła 
500 sztuk rocznie, świń 2 500 sztuk rocznie, cieląt 1 tys. sztuk 
rocznie, owiec 1 tys. sztuk rocznie, dalej szmalcu 450 q rocznie, 
z drobiu bitego — kur, kaczek, gęsi i indyków 175 tys. sztuk 
rocznie, drobiu koszernego bitego 50 tys. sztuk rocznie, z ryb 
s łodkowodnych i morskich — m. in. szczupaków 30 q, sandaczy 
30 q, karpi 300 q, fląder 800 q, śledzi bałtyckich 1 tys. q 
rocznie, dorszy 400 q, ziemniaków 175 tys. q i jaj 50 miljn. 
sztuk rocznie.

O ile chodzi o p n y w ó z  z Gdańska do Polski, to pozostał on 
n ada l zasadniczo wolny z wyjątkiem dowozu serów i ryb

słodkowodnych i morskich. W kontyngentach tych w prow a­
dzone zostały pewne zmiany. Przywóz sera szwajcarskiego 
twardego obniżono z 900 tonn na 500 tonn, natomiast zwię­
kszono kontyngent na dowóz leszczy z Gdańska do Polski 
z 800 q na 1 000 q.

Ważne postanowieni? protokółu z dn. 5/V1 1935 r. stanowi 
gwarancja strony gdańskiej, że należności z ty tułu dostaw p o l­
skich w ramach układu oraz z umów branżowych będą n ie­
zwłocznie wypłacane przy zachowaniu paryte tu  100 gulde­
nów =  100 złotych.

Trudno byłoby dziś o;ądzić  wartość układu polsko gdańskiego 
w roku 1935/36. jest ona bowiem w wysokim stopniu zależna 
od kwestji stabilizacji cen w Gdańsku po dewaluacji guldena. 
W każdym razie Gdańsk jest poważnym rynkiem zbytu dla 
produktów  rolnictwa pomorskiego (wartość eksportu  rolniczego 
z Polski do Gdańska w 1935/36 można określić w przybliżeniu 
sumą ok. 2  17 miljn.).

Po podpisaniu protokółu rozpoczęte zostały rokow ania b ran ­
żowe z Gdańskiem, mające ustalić wzorem roku ubiegłego w a­
runki wywozu do Gdańska produktów rolnych, objętych ukła­
dem, oraz sprecyzować zasady, na podstawie których p rzepro ­
w adzona będzie kalkulacja cen.

K. S.

Z N IES IEN IE  P O B O R U  10% D O D A T K U  D O  P O D A T K U  
G R U N T O W E G O  — p. str. 974. 

U L G I  P O D A T K O W E  D L A  W Ł A Ś C IC IE L I  G O S P O ­
D A R S T W  R O L N Y C H — p. str. 974.

A N D E L
H A N D E L  Z A G R A N I C Z N Y

G W A R A N C J E  K R E D Y T Ó W  E K S P O R T O W Y C H .  —
Komitet Ekonomiczny Ministrów na posiedzeniu w dn. 30 lipca 
r. b. uchwalił zasady udzielania gwarancji Skarbu Państwa za 
poręki Państwowego Funduszu Eksportowego w obec banków, 
finansujących tranzakcje eksportowe, jak również wobec posz­
czególnych eksporterów. Zgodnie z temi zasadami stosowane 
będą  wobec poszczególnych banków gwarancje generalne za 
k redyty  eksportow e do 2  100 tys.; przy k redytach  poniżej
2  100 tys. będą  mogły być udzielane gwarancje indywidualne.

H A N D E L  W E W N Ę T R Z N Y
M I Ę D Z Y N A R O D O W E  T A R G I  F U T R Z A R S K I E  

W  W I L N I E
Targi Futrzarskie jako im preza międzynarodowa odbyły się 

w Polsce po raz pierwszy w czasie od dn. 29/VI do dn. 14/VI1 
r. b. Faktycznym organizatorem targów był Komitet F u trzar­
ski, który, będąc częściowo emanacją Wileńskich Targów P ó ł­
nocnych, uzupełniony fachowcami, już w zeszłym roku poczy­
nił p ierwsze próby skoncentrow ania  na terenie  Wilna rynku 
futrzarskiego. Zeszłoroczna impreza, będąca  terenem tranzak- 
cyj wyłącznie kupców  polskich, osiągając poważne rezultaty, 
zachęciła inicjatorów do dalszych prac, które zostały uw ień­
czone w roku obecnym już międzynarodowym charakterem, 
mimo szeregu oporów z uwagi na konkurencję  futrzarskich 
ośrodków  międzynarodowych oraz trudności uzgodnienia i w y­
korzystania możliwości kontyngentowych.

M iędzynarodow e Targi Futrzarskie  w Wilnie zgromadziły
81 firm, w tem 71 krajowych oraz 10 zagranicznych.

Firmy te przywiozły na targi dużą różnorodność (rodzajów 
i gatunków) futer, dając w ten sposób nabyw cy możność du­
żego wyboru.

Stoiska targowe, urządzone w formie oddzielnych zamknię­
tych sklepów, zapewniały zarówno stronie sprzedającej jak
i kupującej swobodę zawierania tranzakcyj, bez obaw y ujaw­
niania ostatecznej ceny tranzakcyjnej bądź też szeregu innych 
drobnych, ale jednocześnie istotnych przy tranzakcjach momen­
tów.

Udział firm zagranicznych ułatwił porównanie jakości ofero­
w anych zagranicznych towarów z towarami krajowemi. w yka­
zując poważny postęp naszej produkcji w wyrobie skór oraz 
garbowaniu i farbowaniu futer. S twierdzono w wielu w ypadkach 
wyższość gatunków futer, oferowanych przez firmy krajowe, w p o ­
równaniu z futrami firm zagranicznych. Ponadto firmy krajowe 
w zestawieniu z firmami zagranicznemi wyróżniały się niższą 
ceną  w oferowaniu swoich artykułów. Wskazuje to już ob ec ­
nie na możliwości naszego futrzarstwa pod względem specjali­
zacji oraz zdobywania znaczenia (znanej marki) na rynkach fu­
trzarskich.

Firmy, b iorące udział w targach — zarówno krajowe, jak
1 zagraniczne — podkreś lały  z uznaniem szybki rozwój oraz 
znaczenie imprezy targowej, stwierdzając jej pożyteczną rolę 
zarówno dla konsumpcji krajowej, jak również dla  ożywienia 
obrotów międzynarodowych.

Targi odwiedził szereg kupców  ze wszystkich województw 
Polski oraz z zagranicy. Z nabyw ców  krajowych najwięcej 
reprezen tow ane  były województwa centralne (32‘9%) oraz p o ­
łudniowe (31'9^). Natomiast dał się zauważyć stosunkowo mały 
udział kupców z dzielnic zachodnich (8 5%).

Ilość zawartych tranzakcyj przez firmy krajowe wynosiła 768, 
przez firmy zagraniczne — 58, ogółem zatem — 826. Ogólna 
suma tych tranzakcyj stanowiła 2  1 503 830, z czego na obrót 
firm krajowych przypadło 2  1 059 855, a na obró t firm zagra­
nicznych 2  443 974. W ogólnym obrocie 2  1 503 830 obrót 
w yprawionemi futrami wynosił 2  997 855, a obrót surowcem
2  505 974.

Poniższe zestawienie wskazuje, jakie rodzaje futer cieszyły 
się największem zainteresowaniem na targach :

, Ilość Przeciętne ceny za sztukę
azwa owaru la leżności od gatunku)

z ł o t y c h
Króliki . . . . 1 2  161 350  4 -  7 75
B arany . . . .  6 915 4 8 0 4 -  17 60

( 3-20 4 -  3 60
Oposy . . . .  5 614 8 0 0 4 -  1000

l 10 00 4-  30 00
Karakuły . . . 4 130 3500 4-  yO'OO
Popielice . . .  3 607 3'50 -j- 4'50
Skunksy . . . 3 170 8 00 4 -  15'00
Półkarakuły  . . 2 138 17 00 4 -  29 00
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Piżmowce . . . 1 174 715 4 - 800
Skunksy . . . 1 120 3-00-4- 5 50
Tchórze . . . 1 006 3 15 4- 12 90
W ydry  . . . . 399 120-00 4 - 240-00
Cielaki . . . . 223 1500 4- 16-50
Źrebaki . . . . 212 35 00 4- 73-00
Psy morskie . . 190 3300 4 - 45-00
B ob ry .................. 167 11500-4- 130*00
Lisy farbowane 166 42-00 4- 6900
Lisy sreb rne .  . 56 300 00 4- 56000

M. Sz.

K R A J O W E  R Y N K I  T O W A R O W E
Z B O Ż A  I P R Z E T W O R Y

— R u c h  c e n  zbóż w o k r e s i e  14 4  27/VII 
tował się następująco (w 3L za 100 kg):

1 4 +  201V II 21 4 -2 7 /  V II  

P 1 z e n i c a
Warszawa . 16*00 15*75 
Poznań . . 14*12% 1412%
Lwów . . . 16*33 15*42

r. b. kształ-

Wzrost (-j-) 
lub

zniżka (—) 
%

— 1*6 

— 5*9

Średnia . 15*48% 15*10

Ż y t o
— 3 7

Warszawa 12*37% 11-34 — 9*1
Poznań 11*27% 10 25 — 10 0
Lwów . . 14*17 1313 — 7*9
śred n ia 1260 1157

O w i e s
— 90

Warszawa 16*25 15-60 — 4*1
Poznań 1384 13-50 — 2*5
Lwów . . 1697% 16-47 — 3 0

śred n ia  . 15*68% 15*19
J ę c z m i e ń  b r o w a r o w y

— 3 2

Warszawa — — —
Poznań — — —
Lwów . — — —
średn ia  .

J ę c z m i e ń  z w y k ł y
—

Warszawa 15*08% 13-95 — 8*1
Poznań 1255 — __
Lwów . . . — —
średn ia  . 13*81% 13-95 —

— Zniżkowa tendencja  cen, jaka się ujawniła na rynku zbóż 
i przetworów w okresie, poprzedzającym sprawozdaw czy (o d
22 do 27 l i p c a )  — utrzymywała się nadal w bardzo szerokim 
zakresie zarówno na giełdzie warszawskiej, jak i poznańskiej.  
Na podkreślenie zasługuje fakt, że tranzakcje żytem spadają 
w coraz szybszem tempie, co jest zresztą  tłumaczone już zupe ł­
nie minimalnemi zapasami starego żyta i rozpoczynającemi się 
tranzakcjami z nowych zbiorów; na giełd/ie  np. warszawskiej 
interesowano się żytem zaledwie w 2 dniach okresu. G enera l­
na zniżka cen, jaka ma miejsce w ostatnich okresach, znajduje 
częściowe usprawiedliwienie w trwających żniwach, których 
pora nie sprzyja tranzakcjom. Zniżka cen (w 3  na 100 kg) na 
giełdzie Warszawskiej objęła następujące zboża i przetwory: 
żyto: I i II stand, po 0*50, jęczmień o wadze 678/673, 649 
i 620 5 g/l po 0*50, wszystkie 3 s tandarty  owsa po 0'25, wszyst­
kie gatunki mąki żytniej po 0*50 oraz otrąb pszennych po 0*25; 
na giełdzie poznańskiej zniżkowały: wszystkie  gatunki mąki 
żytniej o Z  0*25, otręby pszenne grube o Z  0'50 — na 100 kg; 
zwyżkowały jedynie o tręby  żytnie o Z  0'25 na 100 kg.

Ogólny obrót na giełdzie warszawskiej w okresie sprawozdaw ­
czym wyniósł 2 807 t, w tem 726 t żyta (dla okresu ubiegłego 
odpowiednie liczby wynosiły: 3 379 i 779).
W arszawa. — Ceny hurtowe według ceduły urzędowej (ostatnie 
notowania w tygodniu) — w Z  za 100 kg paryte t wagon W arszawa 
ładunek  wagon (w nawiasach podane są notowania końcowe 
z okresu, poprzedzającego sprawozdawczy, o ile różnią się od 
obecnych): pszenica jara czerwona szklista 775 g/l 15*50 4 -  
16'00, — jednolita 742 g/l 15*5041600,—zbierana 731 g/l 15*004- 
15'50, żyto I s tandart  11 *25-f-l 1*50 (11'75 4 -  12’00), — II s tandart

11-00 4 - 1 1 2 5  (11 '50 -f- 11*75), jęczmień browarowy 689 g/l bez 
notowań, — o w adze 678/673 g/l 14"004-14*50 (14'50 4 -  15 00).—
o wadze 649 g l  13 50 4 -  14 00 (14 0 0 4 1 4  50). — o wadze 620*5 
g/l 1300413-50 (13 50 —j— 14"00), owies I stand, (niezadeszczony) 
15‘75 4  16‘25 (16 00 4 -  16'50), — II stand, (lekko zadeszczony) 
15-25 4 -  15 75 (15 50 4  16 00), — III stand. 15 00 4 -  15 25 (15’2 5 4  
15-50), mąka pszenna: I gat. A  20% 30 004-33 00, — I B 0 4 -  45%
29-00 4 -  30-00, — I C  0 55% 25'00 4 -  27‘00, — I f l  O t  60%
23 00 4 -  25 00. -  I £  0 4-65% 2100 4 -  23 00, — II 6  20 4 -  65%
19 0 0 - r  2100, — II D 45 4 -  55% 18'00 -4  19 00, — II F  55 4 -  65% 
17 00 4 -  18 00, -  II G 60 4  65% 16*1 04-17*00, — III A 65 4 -  70% 
11-00— 12-00, mąka żytnia I gat. 0-4-55% 19'50 4-20*50 (20 00 — 
2100), — I gat. 0 4  65% 18 50 4 -1 9  50 (19 004-20 00), — II gat. 
15 00 ~  16 00 (15'50 -f- 16 50), — razowa 15*50 4 -  16'50 (16*004
17 00) „poślednia” 12 0 0 -f- 13*00 (12 504-13*50), otręby pszenne 
grube z przemiału standartowego 9*50 4 - 1 0  00 (9*75 -f- 10*25), — 
średnie z przemiału s tandartowego 9 00 4-  9*50 (9*25 4 -  9 75), — 
miałkie z przemiału s tandartowego 9 00 4 -  9*50 (9*25 - f - 9 75), 
o tręby żytnie z przemiału s tandartow ego 8 50 4  9 00.

Poznań .  Ceny hurtowe według ceduły urzędowej (ostatnie 
notowania w tygodniu) -  w /  za 100 kg pary te t  Poznań dostawa 
bieżąca (w nawiasach podane są notowania końcowe z okresu, 
poprzedzającego sprawozdawczy, o ile różnią się od obecnych): 
pszenica 14 00 4 -  14'25, żyto zeszłoroczne bez notowań (11 "00 4— 
1125), — nowe suche 1000 4 -  1050, jęczmień zimowy 12"25— 
1300, owies 13‘25413-75, mąka wraz z workiem: pszenna I gat. 
A  20% 25-25427*75, — I gat. B  45% 24 75 4 -  25*25, — I gat. C 
55% 23*754 24*25, — I gat. D 60% 22*75 4 -  23 25, — 1 gat. E  65% 
21*75 4  22*25, — II gat. A  20 -4  55% 21*25 4 -  2175. — II gat B
20 -f- 65% 20 75 4-21-25, — II gat. D 45 4 -  65% 18-50-4-19-00, —
II gat. F  55 4  65% 17 00 4 -  17 50, — III gat. A  65 -4  70% 16-004 
16'50, — III gat. B  7 0 -4  75% 13"50 4  14"00, mąka żytnia 1 gat. 
0-4-55% 18-25419-25 (18*504-19 50). — I gat. 0 4-65% 17*254-18*25 
(17*504—18 50). — li gat. 55 — 70% 13*00 -4-  14 00 (13 2 5 4 1 4  25),— 
„p o ś led na"  ponad 70% 11*00-M 2 00 (11*25 12*25), — razowa
0 4 -  95% 13*75 4 -  14*75 (14 00 -4-  15*00), otręby pszenne średnie 
z przemiału standartowego 8 25 4 -  8*75, — grube z przemiału 
standartowego 8*50 4* 9*00 (9*00 4 — 9*50), otręby żytnie z p rze­
miału standartowego 8 00 4- 8 50 (7'75 4 -  8 50), otręby jęcz­
mienne 8 75 4 -  10 00.

W A R Z Y W A

W a rs z a w a .  — Ceny według ceduły targu warzywnego—w Z  za 
100 kg (w nawiasach podane są notowania z I połow y czerwca 
r. b., o ile różnią się od obecnych): brukiew bez notowań, 
buraki 10 00 4 -  14 00, cebula I gat. bez notowań (35’00 4 - 4 0  00), —
11 gat. bez notowań (2000 -4- 25-00), chrzan 40 00 -4  50 00 
(50 00 4 -  65*00), fasola z ie lo ra  2000 4  30 00, — żółta 35'00 — 
45 00, cykorja 70 00 4 -  100 00, — II gat. 40 00 4- 50 00, kapusta 
biała 2"00 —  3"00 (bez notowań), — czerwona bez notowań, — 
włoska bez notowań. — brukselska bez notowań, — kwaszona 
bez notowań, marchew 12 00 4 - 1 4 ’00. pomidory I gat. 145‘00 4- 
160 00, — II gat. 110-00 4 -  13000, — gruntowe I gat. 12000 4  
15000, — Ii gaf. 80*00 -4  100’00, — pietruszka 65'00 4 -  75*00, 
rabarbar  I gat. 25"00 — 30*00. — II gat. bez notowań, selery 
4 0 0 0 4 5 0  00, szparagi I gat. 12500 4 -  150 00, — II gat. 80 0 0 4 -  
100 00, — 111 gat. 50 0 0 -4  70*00, szpinak 10*00 4" 15 00, ziemniaki 
młode 8 50 4 -  9 00; za 100 pęczków lub 103 sztuk: kalafiory
1 gat. 35 00 4 -  45 00, -  II gat. 20'00 4 -  25'00, — III gat. 9 00 —
12 00, kapusta biata 6 50 4 - 8  50 (60 00 4 -  70 00), — II gat. 3 50 4 -
4 50, — czerwona 20 00 4-25-00 (bez notowań), — włoska 10 00 4 -  
15*00 (bez notowań), majeranek bez notowań, ogórki inspektowe
I gat. 8 00 4  1000, — II g^t. 3-50 4 -  5*00, — gruntowe I gat.
3 00 -4  4*00, — II gat. bez notowań, marchew młoda 5*00 4 -  
7*00, pietruszka młoda 10*00 4-15*00 (15 00 4  25 00), pory 8 004-
12 00 (80"00 4 -  100 00), szozypior 5*00 4~ 7 00 (4 00 4 -  6 00), sała­
ta gruntowa 3 00 4 -  4'00 (20 00 4 -  30 00).

R Y N E K  A K C Y J N Y
z a  o k r e s  o d  22 d o  27  l i p c a  1935 r .

Kształtowanie się rynku akcyjnego w okresie sprawozdawczym 
nie zaznaczyło się poważntejszemi zmianami w stosunku do 
okresu poprzedzającego, przyczem tendencja  była niejednolita. 
Akcje Banku Polskiego, zwyżkując nieprzerwanie  w ciągu ca­
łego okresu  — zamknęły okres poważnym zyskiem w wysokości 
Z  1"75. Drugiemi akcjami, które również zwyżkowały, były 
akcje Warsz. Tow. F ab ryk  Cukru, których tygodniowy zysk 
wyniósł Z  0"50. Poza akcjami: Warsz. Tow. Kopalń Węgla
i Starachowic, które pozostawały na ustabilizowanym p oz io ­
mie — akcje Lilpopa straciły Z  0'10 oraz akcje Ostrowca — 
Z  0 25.
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Na giełdach: lwowskiej i krakowskiej — w tranzakcjach akcjami 
panow ała  zupełna martwota, a na giełdzie poznańskiej — obra­
cano akcjami Banku Polskiego po kursach utrzymanych łub 
lekko podwyższonych.

G IE Ł D A  W A R S Z A W S K A
Wartość 

nominal­
na 

(waluta)

Bank P o l s k i ..................£  100

Warsz. T-wo Fabryk
C u k r u ...................... £  100

Warsz. T -w o Kopalń 
W ę g l a ......................£  100

25 9 80 9 70 970
Ostrowiec . . £ 50 , 1575
Sfarachow’ice . .  .  .  £ 100 35 65 35 50 35 50

100 36 50 36-00 3600

Kurs
naj­
w yż­
szy

£  za

Kurs
naj­

niższy
a k c j ą

Ostatni kurs 
w tygodniu

Akcje w

92 75 9025 9100
-9275
-92-50

Giełda —

3350 3300 3300 Akcje —

G IE Ł D A  K R A K O W S K A

G IE Ł D A  L W O W S K A

G IE Ł D A  P O Z N A N S K A

wania z okresu, poprzedzającego sprawozdawczy): Bank Polski 
11-75 90-50 — 90 00 (90 00).

CŁA ORAZ REGLAMENTACJA
BEZPRAWNE ZARZĄDZENIA CELNE SENA­
TU W. M. GDAŃSKA. — Prezydent Senatu W. M. 
Gdańska polecił Urzędowi Gdańskiej Dyrekcji Cełn ia  
pobierać cła przy sprowadzaniu z zagranicy świń, 
żyta, kaszy, masła i jaj, środków leczniczych, węgla, 
koksu, brykietów oraz wszelkich artykułów, które 
nadsyłane są do Gdańska pocztą lub paczkami. U re­
gulowanie i kontrolowanie przywozu wolnocłowego 
Senat powierzył Urzędowi Handlu Zagranicznego. 
Pozatem w komunikacie swoim Senat podkreśla, że 
zarządzenie w sprawie ograniczeń dewizowych oraz 
obrotu handlowego z zagranicą z dn. 17 lipca r. b. 
pozostaje w mocy. Dotyczy to uzyskania zezwolenia 
na przywóz towarów, które mają być opłacone de­
wizami.

Zarządzenia dewizowe Gdańska, pogarszając już 
i tak  krytyczną sytuację W. Miasta, godziły jedno­
cześnie w interesy gospodarcze Rzeczypospolitej oraz 
naruszały umowy polsko - gdańskie. Rząd polski wo­
bec tego w dn. 18 lipca zarządził obowiązek clenia 
towarów, idących przez Gdańsk, a przeznaczo­
nych dla obszaru Rzplitej, w urzędach celnych, po­
łożonych poza obrębem Wolnego Miasta. Bowiem 
wobec pobierania opłat celnych w niepełnowartościo- 
wych guldenach, przyrównywanych do pełnow arto­
ściowych złotych, opłaty te w istocie stały się na te ­
renie Gdańska o kilkanaście procent niższe.

F ak t  porzucenia przez Gdańsk stałej waluty i po­
bierania opłat celnych w chwiejnych guldenach o kur­
sie poniżej parytetu  naruszał pośrednio całość i sku­
teczność polskiej ochrony celnej, ostatnie zaś zarzą­

dzenie Senatu W. M. Gdańska bezpośrednio uderza 
w polską organizację celną, przekreślając działanie 
polskiej taryfy celnej, a jednocześnie jawnie łamie 
wszystkie dotychczasowe umowy polsko - gdańskie 
i gwałci zasady statutu W. Miasta.

C L E N IE  M A T E R J A Ł Ó W  Z A G R A N IC Z N Y C H , D O D A ­
N Y C H  W  O B R O C IE  R E P A R A C Y JN Y M  B IER N Y M . —
Okólnikiem z dn. 5/VII 1935 r. Nr. D. IV 16812/3/35 Minister­
stwo Skarbu wyjaśniło, że w przypadkach, gdy podstawą w y ­
miaru cła od napraw ianych  zagranicą przedmiotów nie jest 
waga, lecz sztuki, względnie sztuki i waga, albo waga i w ar­
tość towaru, wówczas zagraniczne dodatki w obrocie repara -  
cyjnym biernym podlegają cłu według ich taryfowej jakości, 
bez  względu na przynależność taryfową samego przedmiotu.

P R Z E S T R Z E G A N IE  W A R U N K Ó W ,  Z A W A R T Y C H  
W  P O Z W O L E N IU  P R Z Y W O Z U .  — Okólnikiem z dn. 28/VI 
1935 r. Nr. D. IV 19819/3/35 Ministerstwo Skarbu poleciło urzę­
dom celnym przestrzegać ściśle warunków, ustalonych w po­
zwoleniach przywozu, w ydaw anych  przez Ministerstwo Prze­
mysłu i Handlu. W szczególności mają urzędy celne zwracać 
uwagę na to, aby odpraw a celna była dokonyw ana w tym 
urzędzie celnym, który jest wymieniony w pozwoleniu. P rze ­
syłanie pozwoleń do innego urzędu celnego celem dokonania 
odpraw y celnej może być uskuteczniane tylko za zgodą Mini­
sterstwa Przemysłu i Handlu.

Z W O L N IE N IE  O D  C Ł A  K A J A K Ó W  W  R U C H U  P O ­
D R Ó Ż N Y C H . — Okólnikiem z dn. 24/VII 1935 r. Nr. D. IV 
21749/3/35 Ministerstwo Skarbu  wyjaśniło, że do sprzętu spor­
towego, który może być w ruchu podróżnych zwolniony od cła, 
zalicza się tylko jednoosobowe lub dw uosobowe kajaki sk ła ­
dane, przeznaczone do osobistego użytku podróżnych.

KOMUNIKACJA I TRANSPORT
P R O J E K T  ZM IAN W  O P Ł A T A C H  NA  R Z E C Z  P A Ń ­
S T W O W E G O  F U N D U S Z U  D R O G O W E G O .  — Na wnio­
sek Ministra Komunikacji Komitet Ekonomiczny Ministrów 
uchwalił  ostatnio szereg zasad, zmierzających do zmian w opła­
tach od pojazdów mechanicznych i n iektórych pojazdów kon­
nych na rzecz Państwowego Funduszu Drogowego. Zasady te, 
stanowiące dalszy e tap  w racjonalizacji polityki motoryzacyjnej,  
zmierzają do zmniejszenia obciążeń pojazdów mechanicznych.

W szczególności zamierzona jest obniżka opłaty od pojazdów 
mechanicznych ciężarowych i traktorów, używanych do zarob­
kowego przewozu tow arów  — z £  35 do £  20 od każdych

100 kg wagi własnej pojazdu. Zmiana ta—poza celem obniżenia 
ciężaru fiskalnego — zmierza do usunięcia różnicy pomiędzy 
opłatami, ponoszonemi przez pojazdy zarobkowe i pryw atne . 
Różnica ta daw ała  pole do nadużyć, trudnych do wykrycia, 
a polegających na przewożeniu towarów w celach zarobkowych 
przez pojazdy prywatne.

Przy autobusach zarobkow ych p rojektow ane jest zniesienie sta­
łej opłaty od każdego miejsca, wynoszącej £  100, przy jedno- 
czesnem podwyższeniu opłaty od każdego miejsco-kilometra prze­
biegu dziennego z £  0 4 0  do £  0'50. Natomiast dla autobusów, 
kursujących na drogach gruntowych, opłatę tę zamierza obniżyć
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się do 2  0'30. Kwota, wynikająca z powyższych stawek, nie 
powinna jednak w żadnym razie przekroczyć 2  150 od miejsca.

Projekt tej zmiany uzasadniony jest dążeniem do zmniejszenia 
ciężaru fiskalnego, szczególnie dotkliwego dla linij krótkich, 
a także i dla linij bardzo długich, na których frekwencja jest 
zazwyczaj mniejsza. Znajdujemy tu również moment ue las tycz­
nienia opłaty oraz dążenie do popieran ia  linij pionierskich, 
a także linij krótkich, będących  najwłaściwszą domeną prze­
wozu samochodowego.

Odpowiednio do powyższego projektow ane jest obniżenie opłat 
od pojazdów mechanicznych, służących do doraźnych przew o­
zów osób poza obszarem jednej gminy: przy dorożkach ze
2  100 do 2  75 od miejsca, a przy autobusach z 2  200 do
2  150 od miejsca.

Projektuje się też zniesienie opłaty  od row erów  z motorkami
o pojemności cylindrów do 100 cm5, gdyż row ery  takie nie 
niszczą dróg, a posiadacze ich rekru tu ją  się ze sfer niezamoż­
nych. Opłata  ta  wynosi obecnie 2  40 od roweru.

Zamierzone też jest w prowadzenie  dla celów podatkow ych 
pojęcia obręczy półpneumatycznych, zaliczanych dotychczas 
do kategorji obręczy masywnych. Pojazdy, zaopatrzone w o b rę ­
cze pólpneumatyczne, mają na przyszłość ponosić z tego tytułu 
znacznie mniejszą opłatę niż pojazdy o obręczach masywnych.

Zarobkowe pojazdy konne, ponoszące dotychczas tylko mini­
malne opłaty, niszczą poważnie drogi i wytwarzają n iezdrową 
konkurencję  pojazdom mechanicznym, hamując motoryzację. 
W obec tego projektuje się podwyższyć opłaty  od zarobkowych 
pojazdów konnych, z wyjątkiem używanych doraźnie — z 2  20 
do 2  40 od miejsca, a przy większych wozach (ponad 4 miej­
sca) naw et do 2  61. Niewielka podwyżka z 2  9 do 2  10 
od 100 kg nośności projektowana jest dla zarobkow ych pojaz­
dów konnych ciężarowych. W obu powyższych w ypadkach 
dla pojazdów konnych, kursujących po drogach gruntowych, 
stosowana będzie ulga w wysokości 50?<i wymienionych wyżej 
opłat.

P R Z E W O Z Y  K O L E J O W E  W  I K W A R T A L E  1935  R . w ozów —w
przedstawiały się według rodzaju tow arów  i k ierunku prze- ubiegłych -

N a d a ń

zestawieniu z przewozami w tymże okresie w latach 
- w  sposób następujący (w tys. tonn):

Z b o ż e ......................
Mąka i k a sz e . . . 
Ziemniaki . . . .
B u r a k i ......................
Siano i słoma . . 
Zw ierzęta  . . . .  
Kamienie . . . .
W a p n o ..................
C e m e n t ..................
S ó l ...........................
R u d y ......................
Węgiel, koks . . .
N a f t a ......................
C u k i e r ......................
Chemikalja . . . .  
Nawozy sztuczne .
D r z e w o ..................
W yroby  z drzewa
C eram ik a ..................
Żelazo, stal . . . .  
W yroby żelazne . 
Pozostałe . . . .

Razem przew o­
zy handlowe: 

w 1 kwart. 1935 r.
.............  1934 r.
.............  1933 r.

wewnątrz.

225 8 
1479 

1 2 - 1  
0 4  

55-8 
36 1 

321-7 
687  
561 
88 9 
94 7 

2 521-2 
155-5 
63-4 
731 

184-0 
778-2 

2 34  
92 4 

2U4-4 
44 6 

578-9

5 826-7 
5 529 5 
4 552 6

do
Gdyni

11-7

0 2

0-4 
0 1
1-6 
02

1 3580 
1-3 
7-3
2 7  

11-3 
20'5

4 6
2 8  

21-0 
16-1 
30-1

1 4899 
1 3508 
1 0724

do
e:

Gdańska zaSramcf
214 3 

6 8  
0-9

01
0-7
0 9  
0-3 
0 6
10

558-5
11-2

0-9
16-3

118-0
363

0 6
2 7
3-5

31-2

1 004 8 
1 3835 
1 155 4

14-3
0 6
3 9

5 4
51

3-7

10  
4 7  

304 6 
20-4

1-0
159

164-4
1-8
o-i

270
11-6
37-3

622-8
8043
726-5

P r z  y  j  i  c i e : R a z e m :
z

Gdyni
z

Gdańska
z za­

granicy
Tranzyt 1935 1934 1933

0 9 1*2 T- 7*0 474*6 422*6 3266
— 0 1 — 2 4 157*8 189*5 165*1
— — — 6 0 22*9 39*5 25*2
— — — — 0*4 0*5 0*2
— — — 246 86*1 13*3 17*1
— — — 0 4 42*3 48*2 56*3
0*2 — 3*4 64*8 391*4 268*4 119 3
— — — 32*0 104*8 106*4 70 7
— — — 6*1 64*4 95 4 28*4
— — — 5*2 96*3 96*5 80*3
6*3 41-1 21-2 6-5 174*5 146*5 1299
— 0*6 4 0 462*2 5 209*1 5 033*0 4 686 1
0 1 — — 6*2 194*7 2104 212*9
— — — 0*4 711 58*7 557
10 0*9 0*6 15*6 95*8 89*1 75*7

22*5 1 6 0 1 1960 447*7 3695 273*3
0*1 0-4 1*1 78*2 1 160 9 1 479 1 1 0308
— 0*2 0*1 115 77 9 86*7 44 2
0 1 — 0*4 4*8 101*2 100*5 52*7

98*4 1*2 18 2 42*0 414*9 317*3 273*7
0*1 0*5 0*8 31*7 108*9 94*4 69*2

114*9 29*2 35*3 138*1 985*0 1 020*2 821*5

234-6
1658
114-8

Przew o zy: 
pośpieszne . 
gospodarcze 
wojskowe .

573  
1 3057 

1135

2 8 1-7 0-8 0-5

77 0 
46-6 
4 8 9

85 2 
91-9 

1083

1 1417 
913-3 
837-0

10 482-7
— 10 2857

01 0-3 67-5 1310 
1 305-7 

113 5

131-2 
1 304 8 

115-6
Ogółem p rzew o zy :

w I kwart. 1935 r. 7 303 2 1 492 7 1 006*5 623 6 235'1 77*1 85'5 1 209'2
.............  1934 r. 7 005'0 1 353 9 1 386 6 806 3 165 8 46 7 92*2 980*8

.  „ 1933 r. 6 135-7 1 075 8 1 157*6 727 7 114 9 48 9 109 4 912*7

12 0329
— 11 837-3

8 615 9

131-5 
1 412-7 

122-6

10 282 7

Powyższe zestawienie wskazuje, że tendencja  zwyżkowa 
w dziedzinie przewozowej, k tóra  wystąpiła  po raz pierwszy 
w 1932 r. — wzmógłszy się następnie w ciągu lat 1933 i 1934— 
utrzymała się i w kwartale sprawozdawczym, aczkolwiek zwyżka 
przewozów w stosunku do I kwartału  1934 r. wyraża się licz­
bowo już o wiele skromniej. I tak, wzrost ogółu przewozów, 
t, j. przewozów handlowych zwyczajnych, pośpiesznych, gospo­
darczych i wojskowych, wynoszący w stosunku do 1 kwartału
1933 r. 1 750'2 tys. t (17%), w stosunku do 1 kwartału r. ub. sta­
nowi tylko 195'6 tys. t (1*7%). Analogicznie rzecz się przedstawia 
przy przewozach handlowych zwyczajnych; o ile bowiem wzrost 
tych przewozów w porównaniu z I kwartałem 1933 r. wynosił
1 8668 tys. t (21*7%), to wzrost ten w stosunku do I kwartału
1934 r. wyraża się jedynie kwotą 197*0 tys. t (1*9%).

Na osłabienie tendencji wzrostu przewozów złożyły się: dość 
silny spadek  w stosunku do I kw artału  1934 r. przewozów

drewna, zajmujących pod względem wagi — po węglu — czo­
łowe miejsce w przewozach kolejowych, oraz spadek  p rzew o­
zów artykułów budowlanych, jak np. cement — wskutek  p rze ­
sunięcia się — spowodu niskiej tem peratury  w pierwszych 2 
miesiącach roku — sezonu budowlanego.

Wzrost przewozów, obejmujący poniższe grupy towarów, w y­
nosił w stosunku do I kwartału 1934 r. d la: zboża 52 tys. t 
(12*3%), siana i słomy 72 8 tys, t (547*3%). kamieni 123 tys. t 
l45’8^), rud  28 tys. t (19*1%), węgla i koksu 1761 tys. t (3*5%), 
cukru 124 tys. t (21*1%), chemikalij 6 7  tys. t (7*5%), nawozów 
sztucznych 78 2 tys. t (2l ’2°t,). wyrobów ceramicznych 0'7 tys. t 
(0*7%), żelaza i stali 9 7 6  tys. t (30'8%) i wyrobów żelaznych
14 5 tys. t (15*4%).

Pomyślne kształtowanie się przewozów zbóż było wynikiem 
światowej konjunktury na rynku  zbożowym. W zr >st przewozów 
siana i słomy pozostaje w zwiącku z zeszłoroczny powodzią
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i koniecznością zasilenia paszą okolic, dotkniętych klęską w okre­
sie przednówka. Dość znaczny wzrost przewozów kamieni był 
rezultatem wzmożonego budownictwa dróg, zwłaszcza na Polesiu, 
naskutek akcji Funduszu Pracy. Wzrost przewozów rudy, żelaza, 
stali i wyrobów żelaznych łączy się ze wzrostem wytwórczości 
hutniczej; i tak np., ogólny zbyt wyrobów w alcow anych pod 
wpływem zwiększenia zbytu materjałów nawierzchni kolejowej
1 podniesienia się eksportu do Z. S. R. R. osiągnął poziom wyż­
szy od zeszłorocznego o 19%, spadek zaś eksportu rur  w alco ­
wanych w stosunku do tego samego okresu r. ub. został skom­
pensow any przez wzrost zbytu na rynku krajowym. O ile p rze­
wozy węgla wewnątrz kraju kształtowały się pomyślnie, o tyle 
nastąpił znaczny spadek w nadaniu  zagranicę przez granicę 
lądową oraz do portów polskiego obszaru celnego; przewozy 
w ewnętrzne węgla wzrosły w porów naniu  z 1 kwartałem 1934 r.
o 342'5 tys t (15*7%), nadanie zaś zagranicę zmniejszyło się o 58 9 
tys. t (16*2%), a do portów polskiego obszaru celnego o 192 5 tys. t 
(91%). Przewozy wewnętrzne węgla wzrosły naskutek  zwiększenia 
się zbytu krajowego, którego przeciętny wskaźnik wynosił 
w kwartale  sprawozdawczym 73 4 — wobec 67'3 w I kwartale
1934 r. Zwiększenie zbytu węgla na rynku krajowym spow odo­
w ane zostało silnym wzrostem zapotrzebowania  na węgiel o pa­
łowy w związku z większym spadkiem tem peratury  w pierwszych
2 miesiącach r. b. Spadek  eksportu węgla, jak to p rze­
w idyw ano w ostatniem sprawozdaniu, nastąpił niewątpliwie 
w związku z zeszłoroczną umową z Anglią odnośnie podziału 
rynków zbytu. E ksport  na rynki konwencyjne stał na poziomie
o 15% niższym niż przed rokiem, a na rynki skandynaw skie —
o 6% niższym. Pozatem węgiel polski, znajdujący w dużych 
ilościach zbyt na rynku irlandzkim, wyrugowany został stamtąd 
w I kv.artale r. b. całkowicie przez angielski przemysł węglowy. 
W zrost nadania nawozów sztucznych wypływał z jednej strony 
z gromadzenia zapasów na okres wiosenny, z drugiej znów s t ro ­
ny — ze zwiększenia się eksportu.

S padek  przewozów w porów naniu  do I kwartału 1934 r. za­
notowano dla: drzewa 318 2 tys. t (21*5%), wyrobów z drzewa 
8*-< tys. t (101%), nafty 15'7 tys. t (7'5%), mąki i kasz 3 1 7  tys. t 
(16'7%), ziemniaków 16'6 tys. t (42%), buraków  0 1 tys. t (20*). 
zwierząt 5'9 tys. t (12*2%), cem en!u 31 0 tys. t (32*5%), w anna 
1'6 tys. t (1'5%) i towarów oddzielnie niewymienionych 25-2 
tys. t  (35%).

Przewozy drew na obniżyły się głównie spowodu spadku prze­
wozów zagranicę przez granicę lądową, jak również i do p or­
tów polskiego obszaru ce ln eg o ; spadek  ten w stosunku do I kw ar­
tału 1934 r. wynosił 70'5 tys. t (30%) wzgl. 137*2 tys. t (49'8%).

Tę niepomyślną konjunkturę wywołał szereg przyczyn, z k tó ­
rych najważniejsze są :  zmniejszenie się wywozu do Anglji, 
k tóra  na mocy ostatnio zawartej umowy Z. S. R. R. zwiększyła 
kontyngent przywozu dla drew na sowieckiego na rynek  angiel­
ski, przyczem ceny spadły do poziomu, czyniącego nasz eksport 
nierentownym, oraz znane restrykcje  dewizowe Niemiec, un ie ­
możliwiające wykorzystanie rynku niemieckiego. Przyczyną 
obniżenia się transportów naftv było zmniejszenie się nadania  
zagranicę o 101 tys. t  (33'1%) w stosunku do analogicznego 
okresu r. ub. Spow odowane to zostało zmniejszeniem się eks­
portu do Szwajcarji i Czechosłowacji spowodu nieodnowienia 
z temi państwami wygasłych z końcem grudnia umów naftowych, 
przez co wywóz na te rynki doznał silnego osłabienia. O bni­
żenie się przewozów mąki i kaszy znajduje wytłumaczenie we 
wzroście przewozów zbóż do młynów, znajdujących się w ośrod­
kach konsumpcii.  Spadek przewozów zwięrząt jest wynikiem 
trudności eksportowych. Spadek  przewozów buraków  pozosta­
wał w związku z zakończeniem kampanji cukrowej pod koniec
1934 r. Na zmniejszenie się przewozów cementu w płynął opóź­
niony sezon w budownictwie.

Przewozy wapna, w yrobów  ceramicznych i towarów oddziel­
nie niewymienionych nie odbiegały zbytnio od poziomu tego s a ­
mego okresu zeszłorocznego.

W  I kwartale  r. b. w porównaniu z I kwartałem 1934 r. n a ­
stąpiła zwyżka przewozów w komunikacji wewnętrznej —
0 297'2 tys. t (5'4%), dalej przewozów z przyjęcia portów po l­
skiego obszaru celnego — o 99 2 tys. t (46*7%), wreszcie p rze­
wozów w komunikacji tranzytowej — o 228-4 tys. t (25%). N a ­
tomiast spadek  przewozów nastąpił w kierunkn do portów 
polskiego obszaru celnego—o 239'6 tys. t (8*8%), sp iwodowany 
zmniejszeniem się nadania  do portu gdańskiego (o 378'7 tys. t, 
t. j. o 27*4%), gdy natomiast odpowiednie nadanie  do Gdyni 
wzrosło (o 1391 tys. t, t. j. o 10'3%); pozostaje to w związku 
z częściowem przesunięciem się przewozów niektórych grup 
towarów z Gdańska do Gdyni.

Podobnie jak w ubiegłym okresie — tak i obecnie nadanie
1 przyjęcie przez gianicę lądową uległo spadkowi w porównaniu 
z 1 kwartałem 1934 r.: nadanie  zagranicę zmniejszyło się o 1815 
tys. t (22*6%), a przyięcie z zagranicy o 6 7  tys. t (7*3%).

M. S.

T R A N S P O R 1 Y  C H Ł O D N IC Z E  A R T Y K U Ł Ó W  S P O ­
Ż Y W C Z Y C H  B E Z  W A G O N Ó W - C H Ł O D N I  — p. str. 966.

Ż E G L U G A  I S P R A W Y  M O R S K I E
R U C H  W  P O R C I E  G D A Ń S K IM  W  C Z E R W C U  1935 R  —
R u c h  o k r ę t o w y  w porcie gdańskim w czerwcu r. b. 
zmniejszył się zarówno w porów naniu  z miesiącem poprzednim, 
jak i z analogicznym miesiącem r. ub. Weszło do portu gdań­
skiego 365 okrętów o pojemności 220 273 nrt, wyszło —• 369 
okrętów o pojemności 215 295 nrt. Pojemność okrętów, które 
zawinęły do Gdańska, zmniejszyła się w stosunku do maja r. b.
o 111%. a w porównaniu z czerwcem 1934 r. o 10 2%. Pojemność 
okrętów, które w czerwcu opuściły port  gdański, była mniejsza 
w porównaniu z majem o 13'5%, w porównaniu  zaś z czerwcem
1934 r. — o 12 1%. Pojemność okrętów, które do Gdańska zaw i­
nęły  i po rt  ten opuściły, w I półroczu 1935 r. wyniosła 2 681 943 
nrt — w obec 2 981 498 nrt w tym samym okresie r. ub , ruch 
o l rę to w y  zmniejszył się zatem o 10%.

Narodowość statków, które odwiedziły w czerwcu port  gdań-
, była n a s tę p u jąca :

P r z y b y  f o: O d e s z ł o :
statków nrt statków nrt

P o l s K a ........................... 26 22 254 27 22 387
Gdańsk . . . . 3 1 233 6 1 454
Danja ........................... 62 38 636 63 39 650

148 51 637 141 47 144
A n g l j a .......................... 10 15 109 12 17 340
E s t o n i a ........................... 7 2 749 10 2 440
F i n l a n d j a ...................... 9 12 932 10 15 851
F r a n c j a .......................... 5 6 138 5 6 138
G r e c j a .................. . 3 8 846 3 5 981
H o l a n d j a ...................... 14 5 504 15 5 534
Włochy ...................... 4 11 758 3 8 559
N o r w e g i a ...................... 22 14 304 23 15 313
Au str j a ........................... — — 1 134
S z w e c ja ........................... 52 29 173 50 27 370

R a z e m : 365 220 273 369 215 295

Na 14 bander, reprezen tow anych  w czerwcu w gdańskim 
ruchu portowym, bandera  polska zajmuje czw arte  miejsce — za 
Niemcami, Danją i Szwecją, wyprzedzając Anglję, Norwegję, 
Finlandję, W łochy i szereg innych państw.

O b r ó t  t o w a r o w y  wyniósł w miesiącu sprawozdawczym 
372 383 t— wobec 428 883 t w maju r. b. i 500 497 t w czerwcu
1934 r. Import (68 074 t) zmniejszył się w stosunku do miesiąca 
poprzedniego o 4 440 t (612%). natomiast w porównaniu z czerw ­
cem 1934 r. wzrósł o 31031 t (45*59%). Eksport (304 309 t) 
zmniejszył się zarówno w stosunku do maja r. b., jak i do ana­
logicznego miesiąca roku ubiegłego, w pierwszym wypadku
o 52 060 t (14'61%', w drugim —o 159 144 t (34'33%). Import przez 
Gdańsk w I półroczu r. b. wyniósł 294 966 t — wobec 235 537 t 
w analogicznym okresie r. ub., a więc zwiększył się o 59 429 t 
(25*23%). Eksport wyniósł 2 068 405 t —wobec 2 870 832 t w 1934 r., 
zmniejszył się zatem w r. b. o 802 428 t (27 96%).

Ruch towarowy w czerwcu rozwijał się następująco:

Grupa towarowa Przywóz Wywóz
tonn tonu

Produkty  pochodzenia roślinnego . . 3 991 63 140
Produkty  pochodzenia zwierzęcego 192 453
Produkty pochodzenia mineralnego 47 969 171 637
Tłuszcze, oleje i t. d ................................  778 1
Artykuły spożywcze, t y t o ń ..................  286 4 399
C h e m i k a l j a ................................................  7 854 511
Skóry i w y r o b y ..................................................15 121
Surowce w ł ó k i e n n i c z e ........................... 258 112
Kauczuk i w y r o b y ...................................  150 —
Drzewo i w y r o b y ...................................  506 59 167
P ap ie r  i w y r o b y ........................................ 1 422 475
Materjały b u d o w l a n e ............................... ......... 54 7
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Metale i w y r o b y .......................................  4 404 4 271
Maszyny i a p a r a t y ...................................  98 14
Pozostałe t o w a r y ..................• . . . . 97 1

Razem: 68 074 304 309
W i m p o r c i e  pierwsze miejsce zajmują nadal produkty 

pochodzenia mineralnego, których import utrzyn ywał się nie­
zmieniony. Drugie miejsce zajmują chemikalja z liczbą o 22’5% 
mniejszą aniżeli w maju. Przywóz metali i wyrobów zmniejszył 
się o 16'7%, zwiększył się natomiast o 12'9% import produktów 
pochodzenia roślinnego. Zwiększeniu uległ również import 
tłuszczy i olejów (15'3%), oraz drzewa i wyrobów (36‘8*̂ ). Zmniej­
szył się o 42'7ijj przywóz papieru i wyrobów papierowych. Inne 
grupy nie wykazują  większych zmian w porównaniu z majem r. b.

W e k s p o r c i e  pierwsze miejsce przypada dla grupy p ro­
duktów pochodzenia mineralnego, której eksport zmniejszył się
o 15’7% w porównaniu z miesiącem poprzednim. Zmniejszeniu 
uległ również eksport produktów pochodzenia roślinnego (15%), 
zajmujących drugie miejsce, oraz drzewa i wyrobów (8'2%), 
stojących na trzeciem miejscu. Trzykrotnemu zwiększeniu uległ 
wywóz artykułów spożywczych. Eksport chemikalij uległ w czerw­
cu dalszemu poważnemu zmniejszeniu, osiągając zaledwie liczbę 
511 t.

Przyjechało do portu gdańskiego w czerwcu 26 p a s a ż e r ó w ,  
wyjechało — 357.

A. R.

R Y N E K  F R A C H T O W Y .  — Na większości rynków  frachto­
wych panowała stagnacja w tygodniu sprawozdawczym.

Na rynku La Platy zafrachtowano pod zboże tylko 2 statki
o łącznej pojemności 12 500 t, przyczem jeden z nich z portów 
górnego biegu rzeki do Stanów Zjednoczonych/ porty  a tlan tyc­
kie po sh 17/6 oraz większy statek pod owies z Bahia Blanca 
do W łoch po sh 16/3 — oba przy załadunku w lipcu.

Na rynku północno - amerykańskim nie notowano dotychcza­
sowego zapotrzebowania tonnażu pod złom. W Montreal pano­
wał kompletny zastój, jedynie w wywozie cukru zawarto kilka 
kontraktów do Anglji i kontynentu po sh 12/- z Kuby, a po sh 
11/- 11/6 z San Domingo.

Na rynkach Dalekiego W schodu nie nastąpiła spodziewana 
poprawa. W wywozie zboża z Australji panowała mocniejsza 
tendencja  przy wzmożonem zapotrzebowaniu tonnażu pod ła­
dunki do Europy, płacono ustalone stawki minimalne, które 
wynosiły sh 21/6 z Sydney, a sh 23/- z portów południowej 
Australji — za zboże luzem na lipiec. «

W portach południowych Z. S. R. R. frachtowano tonnaż 
pod ładunki zboża do Anglji i K ontynentu po stawkach sh 9i9-j-  
10/3 — zależnie od pojemności — na lipiec, kontraktowano trans­
porty węgla dc Stanów Zjednoczonych i Włoch.

Na rynku dunajskim nie dokonano żadnych fr chtowań.

PRACA I SPRAWY SOCJALNE
O LG I W  S P Ł A C IE  Z A L E G Ł O Ś C I  Z T Y T U Ł U  U BEZPIE- 
CZEŃ S P O Ł E C Z N Y C H . — Ostatnio ukazało się rnzporzą 
dzenie Ministra Opieki Społecznej z dn. 12/VII 1935 r. o ulgach 
w spłacie zaległości z tytułu ubezpieczeń społecznych („Dz. Ust. 
R. P." Nr. 54, poz. 353), które wraz z poprzednio wydanemi 
rozporządzeniami Ministrów: Skarbu i Spraw Wewnętrznych 
tworzy całokształt przepisów, regulujących spłatę zaległości po ­
datkowych i ubezpieczeniowych.

Omawiane rozporządzenie  opiera się na zasadzie przyznaw a­
nia ulg tym płatnikom, którzy regularnie wywiązują się ze swo­
ich zobowiązań bieżących, i dotyczy zaległych należności z ok­
resu przed wejściem w życie ustawy o ubezpieczeniu spolecznem 
(przed dn. 1/1 1934 r.), a figurujących jako zadłużenie w dn. 
1 lipca 1935 r.

Rozporządzenie przewiduje częściowe umorzenie wszystkim 
dłużnikom zaległych należności wobec byłych kas chorych

w wysokości 30% i rozłożenie pozostałej części zaległości na 
ratalne spłaty. W  razie terminowego uiszczenia bieżących op­
ła t — pozostała część zaległości będzie mogła być również 
odpisana. Spłata zaległości z ty tułu  ubezpieczenia wypadkowego 
pracowników umysłowych i em erytalnego robotników (również 
tylko jeżeli chodzi o okres przed dn. 1/1 1934 r.) została od­
roczona do dn. 15 II 1936 r. w-raz z równoczesnem obniżeniem 
odsetek zwłoki. Po upływie terminu odroczenia spłata  tych 
zaległości dokonywana będzie  w kilkoletnich ratach. Ulgi od ­
nośnie zaległości b. kas chorych udzielają z urzędu ubezpieczal- 
nie społeczne, w zakresie zaś pozostałych zaległości — ulgi sto­
sowane będą przez Zakład Ubezpieczeń Społecznych na w nio ­
sek dłużnika.

Bliższe szczegóły rozporządzenia z dn. 12/VII omówimy 
w następnym zeszycie.

KRONIKA TYGODNIOWA
P R Z E G L Ą D  U ST A W  I R O Z PO R Z Ą D ZE Ń

PROTOKOŁY MIĘDZYNARODOWE:
Z m i a n y  w  k o n w e n c j i  m i e d z y  P o l s k ą  a  Z. S. R. R.
o b e z p o ś r e d n i e j  o s o b o w e j  i  t o w a r o w e j  k o m u n i k a c j i  
k o l e j o w e j  — protokół z dn. 26/VII 1934 r. wraz z oświidcze- 
niem rządowem z dn. 21 /VI 1935 r. o wymianie do -um entów  ra ­
tyfikacyjnych („Dz. Ust. R. P." Nr. 56, poz. 358/9 .

ROZPORZĄDZENIA RADY M INISTRÓW :
K o n c e s j o n o w a n i e  p r z e m y s ł u  w y r o b u  s a m o c h o d ó w —
rozp. z dn. 24/V1I 1935 r. („Dz. Ust. R. P." Nr. 56, poz. 360). 
Z a k a z  p r z y w o z u  c e l u l o i d u  — rozp. z dn. 24/VII 1935 r. 
(„Dz. Ust. R. P." Nr. 57, poz. 369).

ROZPORZĄDZENIA MINISTRÓW:
O p ł a t y  z a  b a d a n i e  i  s t e m p l o w a n i e  w y t w o r n i c  a c e ­
t y l e n o w y c h  — rozp. Ministra Przem. i Handlu z dn. 10 VII 
1935 r. {„Dz. Ust. R. P "  Nr. 54, poz. 350).
U lg i  d l a  T a r g ó w  W s c h o d n i c h  w  s p r a w i e  o c h r o n y  
w y n a l a z k ó w ,  w z o r ó w  i z n a k ó w  t o w a r o w y c h  rozp. 
Ministra Przem. i Han. z dn. 12/V1I 1935 r. („Dz. Ust. R. P." 
Nr. 54, poz. 351.).

U lg i  w  s p ł a c i e  z a l e g ł o ś c i  z t y t u ł u  u b e z p i e c z e ń  s p o ­
ł e c z n y c h  — rozp. Ministra Opieki Społ. z d r .  12 VII 1935 r. 
1935 r. („Dz. Ust. R. P .’’ Nr. 54, poz. 353).
Z g ł o s z e n i a  i u i s z c z a n i e  s k ł a d e k  w  u b e z p i e c z e n i u  
o d  w y p a d k ó w  — rozp. Ministra Opieki Społ. z dn. 19/V1I 
( Dz. Ust. R. P." Nr. 54, poz. 255).
E m i s j a  6°ti P o ż y c z k i  I n w e s t y c y j n e j  — rozp. Ministra 
Skarbu z dn. 12/VII 1935 r. („Dz. Ust. R. P." Nr. 54, poz. 356).
F o r m y  p o ś r e d n i c z e n i a  u b e z p i e c z e n i o w e g o  — rozp. 
Ministra Skarbu z dn. 21/VI 1935 r. („Dz. Ust. R. P." Nr. 56, 
poz. 362).
Z n i e s i e n i e  1 0 ’,, d o d a t k u  d o  p o d a t k u  g r u n t o w e g o  —
rozp. Ministra Skarbu z dn. 15/VI1 1935 r. („Dz. Ust. R. P." 
Nr. 56, poz. 363).
Z m i a n y  w  o p ł a t a c h  z a  l e g a l i z a c j ę  n a r z ę d z i  m i e r n i ­
c z y c h  — rozo. Ministra Przem i Han. z dn. 26/VII 1935 r. 
(„Dz. Ust. R. P." Nr. 56, poz. 365).
U m a r z a n i e  n i e ś c i ą g a l n y c h  o p ł a t  n a  F a ń s t w .  F u n ­
d u s z  D r o g o w y  — rozp. Ministrów: Komunikacji i Skarbu 
z dn. 26/VI1 1935 r. („Dz. Ust. R. P." Nr. 57, poz. 371). 
N a l e ż n o ś c i  z a  r o z p a r c e l o w a n e  g r u n t y  p a ń s t w o w e  —
rozp. Ministra Rolnictwa i Ref. Roln. z dn. 25 VII 1935 r. („Dz. 
Ust. R. P ." Nr. 57, poz. 372).
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TERMINY OGÓLNYCH ZEBRAŃ W SPÓŁ- 2 1  s i e r p n i a :
KACH AKCYJNYCH — >Po,sKie Radjo", S. A.— o g. 17 w lok. S-ki w W -wie,

“  M azowiecka 5.
16 s i e r p n i a :  — T-wo AKc. Manuf. Bawełn. „JaKób Kestenberg” —

— „Modrzejów - HantKe" Zjedn. ZaKI. Górn. - Hutn., o g. 12 w lok. S-ki w Łodzi, Sterlinga 26.
S- A. — o g. 17 w lok. S-ki w W-wie, S rebrna  9.  

S K A R B O W O Ś Ć  1 F I N A N S E
PODATKI ,  OPŁATY I MO N O P O L E
ZN IE S IE N IE  P O B O R U  10% D O D A T K U  D O  P O D A T K U  
G R U N T O W E G O .  — Na podstawie art. 1 i 9 ustawy z dn. 
26/111 1935 r, o poborze 10% dodatku do opłat stemplowych 
i podatków pośrednich oraz 15% dodatku do podatków  bezpo­
średnich oraz spadkow ego i od darowizn („Dz. Ust. R. P." Nr. 
22, poz. 127) Minister Skarbu rozporządzeniem z dn. 15/V1I 1935 r. 
(„Dz. Ust. R. P." Nr. 56, poz. 363) zniósł pobór 10?ń dodatku 
do państwowego podatku gruntowego, ustanowiony ro zporzą­
dzeniem Ministra Skarbu z dn. 33/111 1935 r. {„Dz. Ust. R. P." 
Nr. 23, poz. 155), począwszy od wpłat na ten podatek , doko­
nyw anych  po dniu 31 lipca 1935 r. Rozporządzenie weszło 
w życie z dniem 1 sierpnia 1935 r.

Przy podw yższeniu  od roku budż. 1935/36 nadzwyczajnego 
dodatku do podatków  bezpośrednich do wysokości 15% zacho 
wano dla poda tku  gruntowego daw ną niższą normę 10%-ową. 
O becnie  — w myśl ustalonego przez Komitet Ekonomiczny 
programu pomocy dla rolnictwa — dodatek  ten w stosunku 
do podatku  gruntowego będzie od dn. 1 /VIII zupełnie zniesiony.

U L G I P O D A T K O W E  D L A  W Ł A Ś C I C I E L I  G O S P O ­
D A R S T W  R O L N Y C H . — W dn. 1/VIII 1935 r. Ministerstwo 
Skarbu wydało  okólnik (L. D. V. 25300/1/35), dotyczący zale­
głości podatkow ych na rzecz 5-karbu Państwa oraz wszelkich 
innych należności publiczno-prawnych, jak samoistne daniny 
komunalne (np. podatek  wyrównawczy, opłaty drogowe), opłaty 
na rzecz instytucyj ubezpieczeń społecznych, składki ogniowe
i t. d., ściąganych przez urzędy skarbowe od właścicieli gospo­
darstw rolnych.

Za zaległości podatkowe, przypadające od właścicieli gospo­
darstw rolnych, uważa się zaległości w  podatkach :

1) gruntowym,
2) dochodowym wraz z dodatkiem kryzysowym i komunalnym, 

w całości, o ile gospodarstwo rolne stanowi główne źródło 
dochodu płatnika,

3) majątkowym, w części, przypadającej od wartości tych 
gospodarstw, przyjętej za podstawę wymiaru.

4) nadzwyczajnej daninie majątkowej w I grupie kontyngen­
towej.

Egzekucję wspomnianych zaległości wstrzymuje się do dn. 15 
października r. b. W związku z tem wyłączą urzędy skarbowe 
bezzwłocznie z dalszego postępowania  egzekucyjnego ty tuły 
wykonawcze, obejmujące wymienione zaległości, załatwianie 
zaś nowych wniosków egzekucyjnych wstrzymają aż do pow yż­
szego terminu. Wstrzymaną egzekucję wznowią urzędy skarbowe 
wzgl. rozpoczną z dniem 15 października r. b.

Powyższe nie dotyczy płatników jawnej złej woli, oraz 
w wyjątkow ych w ypadkach  płatników opornych, którzy w pła ­
cają zazwyczaj należności tylko na skutek zarządzonej egzekucji; 
p rzeciwko tym płatnikom egzekucja będzie prowadzona.

W  związku z powyższemi postanowieniami okólnika Min. Skarbu 
z dn. 1/VIII 1935 r., okólnik z dn. 15/111 1935 r. L. D. V. 8984/1/35 
w sprawie uproszczenia postępowania egzekucyjnego w odnie­
sieniu do drobnych rolników zmienia się w t^n sposób, że 
przewidziany w części II tego okólnika termin „po dniu 1 lipca" 
jako termin, w którym przeciwko drobnym rolnikom winna być 
wdrażana egzekucja wszelkiego rodzaju zaległości — tak skar­
bowych, jak i innych wierzycieli — przesuwa się w 1935 r. na 
dz. 15 października. Zarządzenie to obowiązuje tylko na rok 
bieżący.

O B R O T Y  P O D L E G A J Ą C E  S C A L O N E M U  P O D A T K O -
W I .  — W związku z postanowieniami § 5 ust. 3 rozporządzenia  
Ministra Skarbu z dn. 13/IV 1935 r. w sprawie poboru scalonego 
podatku  przemysłowego od obrotów piwem, napojami winnemi, 
wódkami gatunkowemi, octem, kwasem octowym i drożdżami 
(„Dz. Ust. R. P." Nr. 31, poz. 230) Ministerstwo Skarbu okól­
nikiem z dn. 25/VII 1935 r. L. D. V 18692/4/35 wyjaśniło, że

w przedsiębiorstwach sprzedaży, prow adzących prawidłowe 
księgi handlowe, obroty ze sprzedaży artykułów, objętych sca ­
lonym podatkiem przemysłowym, winny być, poczynając od dn. 
1/V 1935 r., w yodrębnione w księgach, a odnośne zapisy od po ­
wiednio udokum entowane (np. specjalnemi kasowemi bloczkami 
sprzedaży, dziennemi wykazami poszczególnych utargów, rach un ­
kami, korespondencją  i t. p.).

O ile w księgach handlowych nie są w ykazywane odrębnie  
obroty  ze sprzedaży artykułów, objętych scalonym podatkiem, 
wówczas przedsiębiorstwa sprzedaży obowiązane są po upływie 
każdego roku kalendarzowego w terminie sk ładania  zeznań 
sporządzić szczegółowe wykazy obrotów ze sprzedaży artykułów, 
objętych scalonym podatkiem. W ykazy te winny być udoku­
m entowane w sposób wyżej wskazany.
U S T A L A N IE  P O D S T A W  W Y M IA R U  P O D A T K U  D O ­
C H O D O W E G O .  — W związku z okólnikiem Ministerstwa 
Skarbu z dn. 18/VI 1935 r. L. D. V 22098/1/35') w sprawie 
ustalania wymiaru podatku dochodowego na 1935 r.—Minister­
stwo Skarbu okólnikiem z dn. 25/VII 1935 r. L. D. V 25283/1/35 
wyjaśniło, że zawarty w tym okólniku zakaz podwyższania dla 
celów wymiaru podatku dochodowego prawomocnych obrotów, 
ustalonych przy wymiarze podatku przemysłowego od obrotu, 
nie dotyczy tych w ypadków, gdy ustalony obrót nie obejmuje 
sprzedaży artykułów, opłacających scalony podatek  przemysłowy. 
O bró t temi artykułami, ustalony indywidualnie dla każdego 
płatnika w sposób, wskazany w § 248 i nast. instrukcji poda t­
kowej, podlega uwzględnieniu przy obliczaniu na podstawie 
norm dochodu podatkowego z przedsiębiorstw handlowych.

K A L E N D A R Z Y K  P O D A T K O W Y  N A  S I E R P I E Ń
1935  R .  — W sierpniu r. b. płatne są następujące podatki:

1) d o  15 s i e r p n i a  — zaliczka miesięczna na podatek  
przemysłowy od obrotu za rok 1935 w wysokości podatku, 
przypadającego od obrotu, osiągniętego w lipcu r. b. przez 
przedsiębiorstwa handlowe I i II kat. oraz przemysłowe I-f-V 
kat., p row adzące prawidłowe księgi handlowe, oraz przez 
przedsiębiorstwa sprawozdaw cze;

2) do 15 s i e r p n i a  — zaliczka kw arta lna  (za II kwartał) 
na podatek  przemysłowy od obrotu  za 1935 r. przez  pozo­
stałe przedsiębiorstwa, n iewymienione w p. 1, a nieopłacające 
zryczałtowanego podatku przemysłowego od obrotu;

3) do d n i a  15 s i e r p n i a  — zaliczka miesięczna na po­
czet nadzwyczajnego podatku od dochodu, osiągniętego przaz 
notarjuszy (rejentów) i pisarzy hipotecznych w lipcu r. b.;

4) d o  5 s i e r p n i a  — podatek  od energji elektrycznej, 
pobrany w czasie 16-f-31 lipca r. b.;  d o  20 s i e r p n i a  — 
tenże podatek, pobrany przez sp rzedaw cę energji elektrycznej 
w ciągu pierwszych 15 dni sierpnia r. b.;

5) d o  31 s i e r p n i a  — nadzw yczajna danina majątkowa 
przez płatników III grupy kontyngentowej (nieruchomości 
miejskie oraz budynki wiejskie, niezwiązane z gospodarstwem 
ro lnem );

6) d o  d n i a  7 s i e r p n i a  — podatek  dochodow y od uposa­
żeń służbowych, emerytur, ren t i wynagrodzeń za najemną 
pracę, w ypłaconych  przez służbodawcę w lipcu r. b.

Ponadto  płatne są w sierpniu zaległości, odroczone lub roz­
łożone na ra ty  z terminem płatności w tym miesiącu, oraz p o ­
datki, na które płatnicy otrzymali nakazy płatnicze z terminem 
pła tności  również w tym miesiącu.

P I E N I Ą D Z  I K R E D Y T
6% P O Ż Y C Z K A  IN W E S T Y C Y J N A .  — W „Dzienniku Ustaw  
R. P.” z dn. 26/V1I 1935 r. Nr 54, poz. 356 ukazało się rozpo­
rządzenie Ministra Skarbu z dn. 12/VII 1935 r. w sp raw ie  w y.

') P- „Polska Gospodarcza" zes. 25/1935, str. 189.
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puszczenia 6% Pożyczki Inwestycyjnej w kwocie Z  w złocie 
50 miljn.

Kupony od obligacyj pożyczki płatne będą  w dniach 15 stycz­
nia i 15 lipca każdego roku ; pierwszy kupon płatny będzie 
w dn. 15/1 1936 r., ostatni — w dn. 15/VII 1965 r.

Okres trwania pożyczki ustalony został na  30 lat. Umorzenie 
nastąpi w drodze losowania lub skupu z wolnej ręki w/g załą­
czonego do rozporządzenia  planu umorzenia.

Spłata kapitału oraz wypłata  odsetek nastąpi w złotych w e­
dług równowartości 900/5332 grama czystego złota za Z  w zło­
cie 1.

Zarówno kap ita ł  jak i odsetki płatne są w kasach urzędów 
skarbowych, Banku Polskim, Banku Gospodarstwa Krajowego, 
Pocztowej Kasie Oszczędności i ich oddziałach.

Cena emisyjna odpowiada wartości nominalnej, t. j. wynosi 
100 za 100.

Należność za subskrybowane obligacje 6% Pożyczki Inwesty­
cyjnej może być uiszczona innemi tytułami długu w ew nętrz ­
nego Skarbu P a ń i tw a  na zasadach, ustalonych przez Ministra 
Skarbu w w arunkach  subskrypcji .

Pożyczka przeznaczona jest zasadniczo dla lokaty kapitałów 
instytucyj finansowych, w obec czego rozporządzenie nie p rze ­
widuje wyłożenia jej do subskrypcji publicznej.

W  związku też z powyższem wysokość odcinków ustalona 
została na Z  w zł. 10 000.

Ł.

R Y N E K  D E W I Z  I P A P I E R Ó W  
P R O C E N T O W Y C H

G IE Ł D A  W A R S Z A W S K A  
z a  o k r e s  o d  22 d o  27  l i p c a  1935  r .

Słaba i jednolita tendenc ja  na rynku d e w i z ,  jaka panowała 
w okresie, poprzedzającym sprawozdawczy — naskutek  wybitnej 
nerwowości na giełdach zagranicznych doznała, ogólnie biorąc, 
dalszego pogłębienia — z tem jednak, że przestała ona być je d ­
nolita. Było to rezultatem gwałtownej zniżki no tow ań florena 
holenderskiego i lira w łoskitgo — zniżki, powodującej jedno­
cześnie zwyżkę dewiz: amerykańskiej i bloku szterlingowego. 
Spadek  dewizy na Amsterdam komentowany jest jako wynik 
nieporozumienia, a naw et poważnych tarć, między Rządem 
i Parlam entem  co do zasadniczych w ytycznych polityki gospo­
darczej. Spadek  notowań lira, jaki nastąpił na początku okresu 
sprawozdawczego, był spowodowany zarządzeniem Rządu, zno- 
szącem przepis o minimalnem 40%-owem pokryciu obiegu złotem 
w Banku Włoch; spadek  kursu lira byłby jeszcze poważniejszy, 
Gdyby nie był hamowany ostremi ograniczeniami dewizowemi. 
F luktuacje florena holenderskiego nie pozostały bez wpływu 
na kurs franka szwajcarskiego, który — w ostatnich tygodniach 
raczej ustabilizowany — obecnie doznał osłabienia. Ucieczka 
od florena holenderskiego spow odowała zwyżkę dolarów i funtów 
szterlingów, oraz związanych z niemi dewiz skandynawskich; 
wreszcie na uwagę zasługuje nieznaczne wzmocnienie dewizy bel­
gijskiej. Następujące dewizy zamknęły okres sprawozdawczy 
stratą (w Z  na 100 jednostkach walutowych): franki francuskie 
0 ’02 (była to jedyna dewiza, która w okresie poprzedzającym 
zwyżkowała),  franki szwajcarskie 0‘35, marki niemieckie 1" 10, 
korony czechosłowackie 0'12, liry włoskie 2 1 0  i florcnv h o len ­
derskie 315. Natomiast zwyżkowały: dolary zwykłe o Z  0 02llg 
i telegraficzne o Z  002  na $ 1, funty szterlingi o Z  0‘14 na 
£  1. belgi o Z  0'60 oraz korony: szwedzkie o Z  0 ‘52, duńskie 
o Z  0'70 i norw eskie  o Z  0 05—wszystko na 100 jednostkach 
walutowych.

W  ostatnim dniu okresu sprawozdawczego płacono za bank­
noty dolarowe w obrotach pozagiełdowych po Z  5'28 za S 1
(wobec Z  
zdawczy).

5'26 za 8 1 w okresie, poprzedzającym sprawo-

Dolary  St.  Zjedn.

Funty szterlingi 
Franki francuskie

telegr.

Kurs Kurs Ostatni
najw yż­ najniż­ kurs w ty ­

szy szy godniu
8 1 5'295/r 5-21% 5-29V,
8 1 5-30]* 5-28 5'295(
£ 1 26-26 26-20 2626
100 fr. 3499 3497 3497

100 fr. 173-05 172-65 172-65
100 big. 89-80 89-20 8980
100 RM 21290 21200 21200
100 kor. 2196 21-90 21 90
100 lir. 43-70 4150 41-50
100 fl. 355-30 35665 35665
100 guld. — — —
100 kor. 135-50 13505 135 50
100 kor. 117-30 11700 117-30
100 kor. • 13140

P a p i e r ó w  l o k a c y j n y c h p a ń

Franki szwajcarskie
B e l g i ...............................
Marki niemieckie . . 
Korony czechosłowack. 
Liry włoskie . . . .  
Floreny holenderskie 
Guldeny gdańskie . . 
Korony szwedzkie . . 
Korony duńskie . . . 
Korony norweskie . .

s t w o w y c h  wystąpiło osłabienie tendencji i redukcja  kwot 
tranzakcyjnych. W grupie pożyczek premiowych — 3%-ową 
Poż. Budowlaną obracano  po kursie o Z  0'25 niższym od za­
notowanego w końcu okresu poprzedzającego; zniżka kursu tej 
pożyczki jest o tyle ciekawa, że nastąpiła mimo zbliżania się 
terminu ciągnienia. Silniej — gdyż o Z  0'50 — zniżkowała 
4%-owa Poż. Dolarowa. Pożyczką Inwestycyjną (4%-ową) zarówno 
w sztukach, jak i w serjach nie zaw ierano zupełnie tranzakcyj 
spowodu braku  materjału; jak wiadomo, pożyczka ta w roku 
przyszłym zostanie w całości zamortyzowana. W śród pozosta­
łych pożyczek państwow ych — najpoważniejszą s tratę  (3'13% 
nominału) odnotowała 7%-owa Pożyczka Stabilizacyjna, która 
zniżkowała systematycznie w ciągu całego okresu. Pożyczka 
Kon wersyjna (5%-owa) pozostała bez zmiany, a 6%- owa Poż. 
Dolarowa — straciła 0'25% nom. Ogólnie zaznaczyć należy, że 
na rynku pap ierów  państwow ych odczuwa się specjalnie silnie 
okres wakacyjny.

Sytuacja rynku p a p i e r ó w  l o k a c y j n y c h  p r y w a t ­
n y c h  była zbliżona do rynku papierów państwowych, t. zn. 
cechowała go zniżkowa tendenc ja  i ograniczone obroty, Z listów 
zastawnych ziemskich — zwyżkowały jedynie gwarantowane 
8%-owe (w S) — o 0'25?{ nom., zniżkowały natomiast: 4%-owe — 
o 0'50% nom., oraz 7% owe (w $ w zł.) — o 0 75% nom. Listy 
zastawne Tow. Kred. m. W arszawy były nabyw ane stosun­
kowo więcej, ale i one zniżkowały: 4 ^ - o w e  o 0‘75% nom., 
5%-owe — o 0'50% nom. oraz 5%-owe skonw ertowane (z 1933 r.)— 
o 2'25% nom.; te ostatnie nabyw ane były  w celu lokaty d ługo­
terminowej. Listy miast prow incjonalnych obiegały po kursach 
lekko obniżonych.

Wartość Kurs Kurs Ostatni 
nominalna naj- naj- kurs w 
(waluta) w yższy niższy tygodniu

Papiery państwowe W 1?  za 1 szt.
3% Pożyczka Budowlana Z w zł. 50 43-00 42-00 42-75

-42 00
4% II Dolarowa S 1) 5325 52-75 52-75
4% fl Inwestycyjna Z w zł. 100 — — —

4% m „ serje z w zł. 100 — — —

w % % n o m i n a ł u
5% H Konwersyjna Z 68 50 6800 68 25

-68 104) -68-004) -6813
-68-104)

5% „ Konwers. Kol. z 6200 62-00 62-00
6% fl Dolarowa s 8300 8225 8250

-8225
-8275

n II Stabilizacyjna J) S 3) 6800
-68'254)

6450
-65-254)

65-00 
-6525 
-64-50 

-65'754) 
-65 25‘)

Listy zastawne 
i obligacje banków 

1% L. Z. Państ. Banku Roln.
S % ...............................
1% L. Z. Banku Gosp. Kraj. 
8%
1% Obi. Kom. B-ku Gosp. Kraj. 
8% „ „ i, ,i « 
8% „ Bud. „ „ „ 
5!j% L. Z. Banku Gosp. Kraj. 
5j$j L. Z. Banku Gosp. Kraj. 
5!$j Obi. Kom. B. Gosp. Kraj. 
5J$i Obi. Kom. B. Gosp. Kraj.

Z  w zł. 
Z  w zł. 
Z  w zł. 
Z  w zł. 
Z  w zł. 
Z  w zł, 
Z  w zł. 
Z  w zł. 
Z  w zł. 
Z  w zł. 
Z  w zł.

1927 83-25 8325 83-20
1927 94-00 9400 94-00
1927 83-25 25-31 8300
1924 9400 9400 94-00
1927 83-25 8325 8300
1924 94-00 94-00 94-00
1927 9300 93-00 93-00
1924 81-00 81-00 81 00
1927 81-00 8100 81-05
1924 8100 8100 81-00
1927 81-00 81-00 81-00

‘) 8 5 =  Z  44 57.
J) Z wyłączeniem transzy francuskiej. 
s) 8 /  =  5'183 fr. szwajc. =  Hfl. 2'488. 
4) D otyczy drobnych odcinków.
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Listy zastawne i obligacje 
towarzystw kredytowych

1% L. Z. T-wa Kred. Prze­
mysłu Polskiego1) £ 8200 82 00 82 00

4% L. Z. Tow. Kred. Zi emsk. Z 45-00 4500 4500
4%% „ II fl fl II Z 48 75 48 00 48 50

8% „ II II Z 4750 47 00
48-002) 

47 00
n  „ II S w zł. 4725
8?6 „ •1 ff „ (gwarant.) $ 88-75 88-75 88 75
4*5% „ II II u m. Warszawy Z 68-25 67 75 68 25
5% „ II M u ii f| z 70-25 69 50 6975

5% „ II II z 1933 r. z 5975 57-75
-70-25
57-75

5% „ •i u Kalisza z 1933 r. z 4600 45-00 45-00
5% „ II II i. u Lublina z 1933 r. z 4275
5?ó . II •i u Łodzi z 1933 r. z 5300 52 25 52-25
5% „ u •• Radomia z 1933 r. z 41-75
5% „ u u Siedlec z 1933 r. z 4175 4175 41-75

Obligacje miast 
VI (>% Poż. Konwers. m. W arszawy z 67 00 6650 6650
VIII i IX 6% Poż. Konwers. m. Warszawy z 64 00

Z Ł O T Y  Z A G R A N IC Ą
New York3) Londyn4) Paryż 3)

22/VII 18‘96% 26 21 —
23/,, 18-95 II —
24, „ 1892 II 28600
25/ „ (( 26-25 —
26/ „ II 26 28 —
27/ „ II 2625 —

Z urych3) Berlin 3) Praga3)
22/VII 5780 46-93-^47-03 45625
23/ „ 57-75 4696-^4706 ff
24/ „ 57-80 46'935-t-47'035
25' „ 57 95 46-90-47-00 45650
26/ „ 57-90 |f
27/„ 57-85 « —

Kopenhaga2) Sztokholm 3) Oslo3) G dańsk3)
22/VII 86-35 7475 7700 99'80-7-lf0 20
23/ „ ff 74-50 II
24/, , 8600 7485 II
25/ „ 7475 f)
26/ „ 85 90 H II II
27/ ,, » 74-50 --

P O Ż Y C Z K I  P O L S K I E
N A  G I E Ł D A C H  Z A G R A N I C Z N Y C H

8 +  13/ V II 15 - r  20/ VII 22 4- 27/ VII
(maksymum—minimum—ultimo: w nawiasach obroty)

N e w - Yo r k
6% dolarowa

1920 00 w 1 00 1 03 to 83—82—82

i#
?

00i
ft-T001CO00

(10 000) (29 000) (28 000)
8% Dillon.

1925 95!ź—94—95% 9 6 7 8 - 9 5 —967, 9 6 7 « - 95—96
(95 000) (25 000) (35 000)

7% stabilizac.
1927 113%— 1 1 2 $ - 11574— 113V»— 112%-108 — 110!;,

— 1127, (43U00) — 115ij (78 000) (39 000)
1% W arszawy

1928 73r/s—725/8—13'4 74 ‘/s—735/8—74 74 - 7 1 —71!*
(35 000) (94 000) (28 000)

7% śląska
1928 75—74^—747/g 75—747s—75 74$—72%—72%

(28 000) (30 000) (2 0Ó0)
L o n d y n
7% stabilizac.

1927 9 7 - 8 0 - 9 6 -8 0 - 9 8 -6 6 - 9 6 -1 6 - 97-51—9 6 -5 1 -
97-30 96-41 — 96 76

Z u r y c h  
1% stabilizac. 

1927

P a r y ż  
7% stabilizac.

1927 
M e d  j o l a n  
1% w łoska 

1924

66-50 - 6 5 5 0 — 
—66-50

66-65—65-30

9 7 -3 0 -9 7 0 0 -  
97 30 (50)

67-25—6600— 
— 6700

66 14-65-47 66-36 — 6601

97-30-97-15 97-15—9 7 -1 0 -  
-  97 15 (375) — 97-10 (25)

Z B A N K U  P O L S K I E G O
B A N K  P O L S K I  W  P IE R W S Z Y C H  2 D E K A D A C H  
L IP C A  1935  R . — O b r o t y  w a l u t o w e  zwyczajne Banku 
Polskiego wykazały w 1 dekadzie lipca nadwyżkę skupu, w II 
dekadzie zaś — nadwyżkę sprzedaży, dając w rezultacie lekki 
deficyt. Podobnie kształtowały się obroty walutowe w analo­
gicznych dekadach  1934 r., natomiast w czerwcu r. b. obie d e ­
kady początkowe byty deficytowe.

R e z e r w y  w a l u t o w e  Banku — odpowiednio do kształto­
wania się obrotów walutowych — wykazały w I dekadzie lipca 
wzrost — z Z  15'7 milin. do Z  171 miljn., by znów w II d e ­
kadzie obniżyć się — do Z  140 miljn.

Dopływ z ł o t a  do Banku trwał n ieprzerwanie, choć poprzed­
nie silne wzmożenie się tego dopływu w ostatnich miesiącach 
nieco osłabło. W  obu dekadach  lipca drobny skup złota przez 
oddziały Banku wynosił po Z  \  miljn., gdy w lipcu r. ub. był 
kilkakrotnie wyższy.

Z a p a s  z ł o t a  w Banku dzięki ciągłemu dopływowi złota 
stale rośnie i na ultimo II dekady lipca osiągnął Z  510/9 miljn., 
gdy na początku miesiąca wyniósł Z  510 4 miljn., a przed 
rokiem — dn. 20/VII 1934 r. — stanowił tylko Z  491'2 miljn.

W stosunku do sumy obiegu biletów i natychmiast płatnych 
zobowiązań Banku (a właściwie tylko części ich, podlegającej 
pokryciu) powyższy zapas złota stanowił na ultimo II dekady 
lipca 49"96%. czyli p o k r y c i e  obiegu i zobowiązań z ł o t e m  
niemal w połowie. Na początku miesiąca i w końcu I dekady 
pokrycie to było dość znacznie niższe, a także i na ultimo 
II dekady  lipca w r. ub. nie osiągnęło ono tegorocznej wyso­
kości, jak to widzimy z następującego zestawienia:

Oj.
30/VI 1935
10/V1I „
20/VII „
20/VII 1934
10,VII „

% 
4823 
48 90 
4996 
49-39 
4921

‘) Gwarantowane przez Skarb Państwa.
2) D otyczy drobnych cdcinków.
3) Za Z  100.
1) Za £ 1.
5) K u rsy — w %%-ach nominału: obroty— w jednostkach walu­

towych danego kraju (w Medjolanie — w tysiącach).

W zrost procentu pokrycia  w pierwszych 2 dekadach lipca 
był stosunkowo silniejszy niż wzrost samej sumy pokrycia, t. j. 
zapasu złota, bo jednocześnie obniżała się podlegająca pokryciu 
s u m a  o b i e g u  b i l e t ó w  bankowych i n a t y c h m i a s t  
p ł a t n y c h  z o b o w i ą z a ń  (a właściwie przewyżki ich ponad 
Z  100 miljn., uznane przez s atut za pewne niezmienne ich 
minimum). Suma powyższa skurczyła się w I dekadzie lipca 
z Z  1 158"3 milin. do Z  1 144 5 miljn. (względnie z Z  1 058 3 miljn. 
do Z  1 044'5 miljn.), a w II dekadzie  w dalszym ciągu do Z  1 122 8 
miljn. (względnie do /  1 022"8 miljn.).

Spadek  sumy obiegu i zobowiązań dotyczył właściwie tylko 
jednego jej składnika, mianowicie samego obiegu, który obniżył 
się w I dekadzie lipca z Z  9478 miljn. do Z  931 "7 miljn., 
a w drugiej dekadzie — w dalszym ciągu do Z  901"0 miljn., 
natomiast drugi składnik tej sumy — natychmiast płatne zobowią­
z a n ia — jednocześnie lekko w zrastał:  w I dekadzie z Z  210 5 
miljn. do Z  212'8 miljn. i w II dekadzie do Z  221 "8 milin.

Wzrost zob iwiązań w pierwszych 2 dekadach  lipca o Z  11 '3 
miljn. w niewielkiej tylko części przypadł na pozycję „różnych 
rachunków ", której saldo podniosło się w tym czasie tylko 
z Z  22'9 miljn. do Z  24 1 miljn., natomiast dotyczy on głównie 
l o k a t  ż y r o w y c h ,  które w okresie dw udekadow ym  zwyż­
kowały z Z  187 7 miljn. do 2  197'8 miljn., osiągając poziom 
wyższy niż przed rokiem. Lokaty kas państwowych, które już 
na ultimo czerwca osiągnęły niski bardzo poziom, w okresie 
1 -j- 20/VII jeszcze zn żkowały i wynosiły na ultimo II dekady 
lipca mniej naw et niż przed rokiem. Natomiast lokaty na r a ­
chunkach pryw atnych  dość znacznie w okresie sprawozdawczym 
zwyżkowały — tak, że osiągnęły poziom o ok. 8% wyższy niż 
przed rokiem. Liczbowo ilustruje to następujące zestawienie 
(w miljn. Z ):
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30/VI 1935 
20/VII „ 
20/V1I 1934

L o k a t y  ż y r o w e :  
kas pań­
stwowych 

5-5

pozostałe

3'4
4'6

182-2
1944
1804

S padek  o b i e g u  w ciągu 2 pierwszych dekad lipca o 2  46'9 
mil|P. byl słabszy niż przed rokiem, kiedy to gwałtownie roz­
szerzony na ultimo półrocza obieg spadł w okresie 1 — 20/VII
o 2  59 1 miljn. W związku z tem nadwyżka, jaka istniała i na 
ultimo pó łrocza—stanu obiegu w r. b. nad  s tanem  jego w r. ub.— 
przez pierwsze 2 dekady  lipca dość znacznie jeszcze n a ros ła t 
jak to widzimy z poniższego zestawienia (w miljn. 2 ) .

30/VI 1935
20,VII ..
20/VII 1934 
30/VI

947 8 
901-0 
879-4 
938-5

Kredyty dyskontowe 
Pożyczki zastawowe 
Bilety skarbowe . .

- f  56-1 
—  1 2  0 
-  9-2

że kredyt bezprocentowy dla Skarbu Państwa pozostał w dal­
szym ciągu niezmieniony (wykorzystany w /jo wysokości, ok re ­
ślonej statutem), zapas skupionych przez Bank monet i bilonu 
z emisji skarbowej wzrósł w okresie 2 dekad lipca o 2  8 6 
miljn., wreszcie portfel skupionych przez Bank papierów kredytu 
d ługoterminowego zwiększył się o 2  5'2 miljn.

Całe b a n k o w e  p o k r y c i e  obiegu w okres.e pierwszych
2 dekad lipca przedstawiało się następująco (w tys. 2)'-

Zniżce obiegu w okresie sprawozdawczym odpow iadał czę­
ściowo wzrost lokat żyrowych, ale głównie pozostawała ona 
w związku z znacznym spadkiem k r e d y t ó w  Banku.

Spośród k redytów  Panku najmniejszej zniżce uległ portfel 
weksli krajowych, który w I dekadzie lipca zmniejszył się tylko
o 2  1"4 miljn., a w II dekadzie  o 2  61  miljn. Natomiast silnie 
skurczyły się pożyczki zestawowe, których suma zmalała w I d e ­
kadzie o 2  14'6 miljn., a w II dekadzie w dalszym ciągu
o 2  4 7 miljn., czyli w ciągu 2 dekad niemal o '/3 swej po­
przedniej wysokości. A jeszcze silniej zmalał portfel skupionych 
przez Bank biletów skarbowych, mianowicie w I dekadzie lipca
0 2  5"0 miljn., a w II dekadzie aż o 2  14 0 miljn., a więc 
łącznie o przeszło ' /3 poprzedniej sumy.

W związku z powyższem porównanie stanu kredytów w r. b.
1 w r. ub. wykazuje znacznie ni?szy poziom ich w r. b., jeśli 
chodzi o pożyczki zastawowe oraz skup biletów skarbowych, 
a tylko kredyty  dyskontowe utrzymały się się w r. b. na p o ­
ziomie wyższym niż w r. ub. Te zmiany w stanie k r .d y tó w  
Banku w ciągu roku ilustruje liczbowo następujące zestawienie 
(w miljn. 2 ) :

Zwyżka  (-f~) 
lub spadek ( -  )

30/ V I 10/VII 20/V / '
W aluty i dewizy . . 15 667 17 067 13 999
Weksle krajowe 645 565 644 120 638 001
Bilety skarbowe 53 210 48 207 34 161
Polskie monety srebrne

44 915i b i l o n ........................... 36 306 40 867
Pożyczki zabezpieczone

48 300zastawami . . . . 62 906 43 593
Papiery  proc. własne . 
Diug Skarbu Pafs tw a

41 482 41 545 46 662
90 000 90 000 90 000

Razem . . 945 136 930 107 ,911 332

O b i e g  m o n e t  s r e b r n y c h  i b i l o n u ,  emitowanych 
przez Skarb Państwa, obniżył się w I dekadzie lipca z 2  389 7 
miljn. do 2  385 1 miljn,, a więc stosunkowo słabiej niż obieg 
biletów, emitowanych przez Bank Polski, w 11 dekadzie zaś uległ 
poważniejszej zniżce, bo do 2  367’5 miljn., a więc stosunkowo 
silniej od równoczesnego spadku obiegu banknotów.

Zmiany w stanie i strukturze obiegu bilonowego w lipcu r. b. 
ilustruje następujące zestawienie (w miljn. 2 )  :

10/VII 20/ V II
Monety srebrne  (10-, 5-,

2 - z ł o to w e ) ...................... 2966 282-2
w t e m :

10-złotówki ................. 1305 126-1
5 - z ł o t ó w k i ...................... 105-3 99-7

Bilon niklowy i bm nzow v 88 5 852

R a z e m : 385-1 367 5

Co się tyczy innych o p e r a c y j  c z y n n y c h  Banku poza 
powyżej omówionemi 3 formami kredytów, to zauważyć należy,

C a ł k o w i t y  o b i e g  p i e n i ę ż n y  obniżył się w ciągu
2 dekad lipca z 2  1 337'5 miljn. do 2  1 268"4 miljn,, czyli do 
poziomu niższego niż przed miesiącem, gdyż na ultimo II d e ­
kady czerwca wynosił 2  1 282" 1 miljn. W okresie rocznym 
20/VII 1934-f-20/VII 1935 obie pieniężny wzrósł z d. 1 207'8 miljn. 
do 2  1 268'4 miljn., czyli o ok. 5%.

Obieg pieniężny łącznie wzięty z lokatami żyrowemi wynosił 
na ultimo II dekady lipca r. b. 2  1 466'2 miljn., przewyższając 
dość znacznie odpowiednią  sumę sprzed roku, która w dn. 20/VII
1934 r. stanowiła 2  1 392-8 miljn.

P R Z E G L Ą D  Z A G R A N I C Z N Y
P O Ł O Ż E N I E  G O S P O D A R K I  F R A N C U S K I E J

Zagadnienie uzdrowienia gospodarki finansowej Francji wysu­
nęło się w ostatnich kilku miesiącach ponownie na czoło fran­
cuskich problemów gospodarczych. Położenie finansów francus­
kich wpływa decydująco zarówno na pozycję waluty francus­
kiej jak i na ogólny bieg francuskiego życia gospodarczego.

Na odcinku finansowym mamy obecnie do czynienia w is to ­
cie z tem samem ciągle zagadnieniem. Je s t  to nieprzerwanie 
od lat 4 is tniejący i przybierający  coraz ostrzejsze formy p ro ­
blem dostosowania nadmiernie rozbudowanych w okresie przed- 
kryzysowym wydatków do szybko spadających w ostatnich 
latach dochodów. Z początkiem r. b. pozornie — w wyniku po­
łowicznych zarządzeń oszczędnościowych, dokonanych w ciągu 
r. ub. — wydawało się, iż zagadnienie budżetowo - finansowe 
straciło nieco na ostrości. Deklaracja Ministra Finansów P. G e r­
main Martina ujawniła istnienie wysokiego niedoboru budżeto­
wego, wywołała panikę walutową i kolejny upadek gabinetów 
PP.: Flandina i Bouissona.

Wysokie rezerwy Banku Francji ułatwiły techniczne op an o ­
wanie sytuacji na odcinku walutowym, a przyjście gabinetu 
P. Lavala do władzy przywróciło częściowo zaufanie ludności

do gospodarki finansowej Rządu. Tem samem jednakowoż pro­
blem finansowo-budżetowy, a wraz z nim i walutowy — nie 
zostały definitywnie rozwiązane. Konkretnem posunięciem w tym 
kierunku ma być program Premjera Laval* uzdrowienia finan­
sów i gospodarki,  opublikowany w postaci 28 dekretów. Prze­
widuje on oszczędności na globalną sumę ok. 10 8 miljd., z czego 
7"2 miljd. p rzypada na budżet państwowy, 1 ’37 miljd. na budżety 
gminne i departamentalne, a 2’31 miljd. na wydatki kolejowe.

Jakkolwiek zarządzenia oszczędnościowe Premjera Lavala nie 
są wystarczające dla całkowitego i ostatecznego uzdrowienia 
położenia francuskich finansów, to jednak ich realizacja o dsu ­
nęłaby na dalszy plan niebezpieczeństwo, zagrażające frankowi, 
przyczyniłaby się do wzrostu zaufania do francuskiej gospo­
darki finansowej, a tem samem umożliwiłaby Rządowi francus­
kiemu zaciągnięcie nowych pożyczek w ewnętrznych na stosun­
kowo racjonalnych warunkach.

Czynnikiem, wpływającym nieustannie ujemnie na sytuację 
budżetową, jest zmniejszanie się wpływów podatkowych, pozo­
stające w ścisłym związku z trwającą nadal, a naw et pog łęb ia ­
jącą się depresją gospodarczą. W ciągu I półrocza r. b. wpływy



978 POISKA QOSPODAPC2A ZESZ. 31

podatkow e wyniosły 13 160 miljn. fr., czyli o 2 063 miljn. fr. mniej, 
aniżeli preliminowano. Były one równocześnie  o 577 miljn. fr. 
mniejsze od analogicznych dochodów w I półroczu r. ub. Szcze­
gólnie znamienne jest zmniejszanie się w pływ ów  z podatku  
obrotowego. W II kwartale  r. b. p oda tek  ten przyniósł 1 427 
miljn. fr„ t. j. o 329 miljn. fr. mniej, niż preliminowano, a o 179 
miljn. fr. mniej aniżeli w odnośnym okresie r. ub. Wśród wszyst­
kich pozycyj dochodow ych jedynie tylko wpływy z ceł w y ka­
zują w r. b. pew ien  wzrost w stosunku do r. ub„ jednakże 
i tutaj osiągnięte kwoty niższe są od preliminowanych.

W arunki techniczne w chwili obecnej sprzyjają spokojnemu 
przeprow adzeniu  posunięć uzdrawiających na odcinku finanso­
wym. W  wyniku wzrostu zaufania oraz przezwyciężenia akcji 
spekulacji dewaluacyjnej stopa dyskontowa Banku Francji, która 
podwyższona została z końcem maja do 6%, została  stopniowo 
obniżona z końcem czerwca do 5%, w dn. 4 lipca do 4%, a w dn_
18 lipca do 3!$%. S topa lom bardowa od papierów  wartościowych 
została obniżona z 6% do 5%, stopa procen tow a od pożyczek
30-dniowych pod zastaw walorów z 4% do 3!ś%. Równolegle do 
akcji upłynniania francuskich rynków  pieniężnych i kapita ło­
wych daje się zaobserwować powolny wzrost zapasów złota ' 
k tóre od 21 czerwcu do 5 lipca podniosły się o przeszło 500 
miljn. fr. do 71 272 miljn. fr.

Pow ażny niepokój budzić musi natomiast w dalszym ciągu 
rozwój sytuacji w dziedzinie wytwórczości przemysłowej. W sk aź­
niki wytwórczości tej kształtują się copraw da od długiego sze­
regu miesięcy na niezmienionym poziomie, co świadczy o p e w ­
nej stabilizacji ilościowej na tym odcinku, równocześnie jednak 
stosunkowo coraz bardziej niekorzystne kształtowanie się sy tu ­
acji na rynkach p racy  oraz wzrost upadłości wskazują na po ­
garszające się położenie produkcji przemysłowej. Ogólny w skaź­
nik tej wytwórczości wynosi bez zmiany od grudnia r. ub. aż 
do maja r. b. 93 w obec przeciętnej dla  1934 r. — 99, a dla
1933 r. — 107. W porównaniu z majem r. ub. wskaźnik tego­
roczny niższy jest o 6 punktów.

Analizując położenie poszczególnych gałęzi wytwórczości 
francuskiej, można stwierdzić, iż w okresie kryzysowym — n a j­
większe pogorszenie wystąpiło w tych gałęziach wytwórczości, 
które nastawione były głównie na eksport,  a więc w przemys­
łach luksusowych, w konfekcji, w przemyśle włókienniczym, 
częściowo skórniczym i t. p. Stosunkowo mniejsze straty  poniósł 
przemysł ciężki i metalurgiczny, a największą odporność, a na­
wet tendencje  rozwo|owe, wykazywały gałęzie przemysłu, których 
is tnienie związane jest z postępami i udoskonaleniami technicz- 
nemi doby ostatniej.  Tutaj zaliczyć należy wytwórczość energji 
elektrycznej, przemysł samochodowy, kauczukow y i t. p. O sta t­
nio również pew ną popraw ę zanotować można w przemyśle 
hutniczym, który mimo nieco zmniejszonej ilościowo produkcji 
w ykazuje w stosunku do r. ub. popraw ę rentowności.

Ogólnie biorąc, położenie wytwórczości przemysłowej Francji 
p rzedstaw ia się niepomyślnie, a sezon letni nie przyniósł na 
tym odcinku odprężenia .  Liczba bezrobotnych (całkowicie) 
zmniejszyła się copraw da od końca lutego do połowy czerwca 
r. b. z 504 do 415 tys., jednakże tempo spadku jest stosun­
kowo słabsze aniżeli w innych latach, a liczba bezrobotnych—
0 przeszło 100 tys. wyższa aniżeli w r. ub. Szybki wzrost liczby 
upadłości i l ikwidacyj sądowych, która wynosiła w marcu r. b.
1 538 — w obec 1 264 przeciętnie w ciągu r. ub. i 1 147 p rze ­
ciętnie miesięcznie w ciągu 1933 r. — również wskazuje na p o ­
garszające się w arunki rentowności w przemyśle francuskim.

Ostatnie gabinety francuskie kroczą w dziedzinie polityki 
zbożowej konsekw entnie  po linji przyw racania  wolności ob ro ­
tów oraz swobodnego kształtowania się cen. Stosunki na ryn­
kach pszenicy zostały w części uzdrowione — dzięki akcji 
rządowej, prowadzonej za pośrednictw em  upoważnionych do 
tego organizacyj ro lniczych, spółdzielń i t. p. Nadwyżki p ro ­
dukcyjne  pszenicy zostały w znacznej mierze zlikwidowane

przez wywóz, denaturację, zakupy na potrzeby wojskowe, p rzy ­
musowy przemiał. W yrazem liberalizacji polityki zbożowej jest 
m. in. zniesienie od 21 czerwca r. b. przymusu przemiału przez 
młyny pszenicy reportowanej z poprzednich zbiorów, o ile 
młyny te stosowały się do tej daty do postanowień ustawowych, 
dotyczących przemiału. Ostatnie rozporządzenia  ustalają ró w ­
nież wysokość premji przy wywozie na 65 fr. za q, a przy de- 
naturacji — na 50 fr. za q.

U zdrowienie sytuacji na rynkach  zbożowych nie natrafi za­
pew ne w najbliższej pizyszłości na poważniejsze trudności,  
także i ze względu na stosunkowo niepomyślne prognostyki co 
do tegorocznych zbiorów. Niepomyślne warunki klimatyczne, 
szczególnie w ciągu maja r. b. — deszcze i zimna — opóźniły 
zbiory od 2 -j- 3 tygodni, a także wpłynęły  na pogorszenie 
stanu zasiewów. Przypuszczają, iż tegoroczne zbiory przyniosą
0 20 25% mniej ziarna aniżeli w roku poprzednim, w którym 
zbiory wynosiły 83 miljn. q

Ostatnio została opublikowana ustawa o uzdrowieniu rynków 
mięsnych. Położenie rynków tych kształtuje się od dłuższego 
czasu wysoce niepomyślnie. Mimo zahamowania przywozu 
bydła i mięsa z zagranicy, w drodze rygorystycznej polityki 
kontyngentowej, cena mięsa na w ewnętrznych rynkach fran­
cuskich wykazuje w ostatnich latach trwałą  tendencję  zniżkową 
Sprzyja temu z jednej strony wzrost pogłowia bydła  rogatego
1 nierogacizny (dla bydła rogatego z 15 miljn. sztuk w 1928 r. 
do 15'8 miljn. sztuk w 1934 r., dla nierogacizny z 6 miljn. sztuk 
w 1928 r. do 6’7 miljn. sztuk w 1934 r.,), z drugiej zaś—zmniej­
szenie się konsumpcji mięsa, która spadła  z 48 kg w 1928 r. 
do 40 kg w 1934 r. na głowę ludności,  a w liczbach globalnych — 
z 1 ’45 miljn. t w 1928 r. do 1'3 miljn. t w r. ub.

Opracowując ustawę o rynkach  mięsnych, ustawodaw cy 
opierali  się na doświadczeniach, poczynionych z rynkami zbo- 
żowemi, i przeto powstrzymali się od sztywnego regulowania 
cen i reglamentacji produkcji.  S tworzona została elastyczna^ 
ustawa ramowa, mająca w pierwszym rzędzie na celu likwi­
dację zbędnego pośrednictwa, usprawnienie  uboju i sprzedaży  
a tem samem podwyższenie cen, osiąganych przez p ro du cen ­
tów mięsnych, przy równoczesnem obniżeniu cen, płaconych 
przez konsumentów.

Wśród głównych postanowień ustawy wymienić należy zw ię­
kszenie liczby rzeźni i chłodni (na który to cel przeznaczono 
kredy ty  w wysokości 20 miljn. fr.), postanowienia, dotyczące 
większego wyzyskania odpadków  mięsnych, a więc skór, kości, 
tłuszczu i t. p., postanowienia, dotyczące zaopat iyw ania  armji 
w mięso pochodzenia  francuskiego oraz forsowania wywozu 
mięsa, szereg postanowień, dotyczących reorganizacji handlu 
mięsnego i t. p. Utworzony został Centralny Komitet Mięsny 
przy Ministerstwie Rolnictwa w celu rozstrzygania szeregu 
zagadnień, jakie mogą wyniknąć w związku ze stosowaniem 
postanowień nowej ustawy.

Ceny hurtowe we Francji kształtują się ostatnio (nieza­
leżnie od krótkotrw ałych naw rotów  zw yżkowych) zniżkowo. 
W ostatnich miesiącach następuje wyraźne zmniejszanie się 
rozpiętości pomiędzy cenami zagranicznemi i krajowemi. E w o­
lucję na odcinku cen hurtowych ilustruje następujące zestawie­
nie (1914 r. =  100):

Czerwiec Luty M aj Czerwiec
1934 1935 1935 1935

Wskaźnik ogólny . . . . 363 349 353 344
Produkty krajowe . . . 405 383 377 366
Artykuły przywożone . . 289 287 310 303
Artykuły  żywnościowe . 390 354 350 333
Produkty  roślinne . . . 380 321 333 311
Produk ty  zwierzęce . . 371 361 338 323
Cukier,  kawa, kakao . . 459 412 415 408
Produkty  przemysłowe . 340 345 356 353
Minerały i metale . . . 346 336 358 352
A rtykuły  włókiennicze . 249 268 289 284

393 397 396 396
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W skutek  obniżania  się poziomu cen artykułów krajowych, 
a w ystępow ania zwyżkowej tendencji cen artykułów przyw o­
żonych rozpiętość pomiędzy wskaźnikami cen towarów fran­
cuskich i przywożonych wynosi w czerwcu r. b. już tylko 
63 punkty  — wobec 67 punktów  w maju, 83 w kwietniu,
92 w marcu, 96 w lutym r. b., przeciętnie  113 w ciągu r. ub., 
128 w ciągu 1933 r., a 170 w 1932 r. J e s t  to zjawisko wysoce 
pomyślne, zwiastujące pow rót do równowagi kalkulacyjnej 
w obrotach z zagranicą (co już zresztą w pewnej mierze od- 
zwierciadla zmniejszenie się ujemnego salda bilansu handlo­
wego), a także wskazujące na zmniejszanie się rozpiętości po­
między wysokim poziomem elementów gospodarczych we F ra n ­
cji a niskim ich poziomem zagranicą.

Ceny detaliczne, objęte również tendencją  zniżkową, w yka­
zują ostatnio pew ną stabilizację. Wskaźnik cen detalicznych 
dla Paryża wynosi w czerwcu r. b., podobnie  jak i w maju, 
422 — wobec 420 w kwietniu. Wskaźniki cen hurtowych i d e ­
talicznych artykułów żywnościowych (bez jarzyn i owoców) 
kształtują się w sposób następujący (1930 r. =  100):

Czerwiec
1935

Maj
1935

Kwiecień
1935 1934 1933

Detaliczne .. . 67 8 6 9 0 69 A 780 8 29
Hurtowe . .. . 66-6 67 3 685 78 2 82-9

Dość znaczne obniżenie się cen detalicznych w ciągu ostat­
nich lat niewątpliwie przyczyniło się w pewnym stopniu do 
spadku kosztów utrzymania, a przez to samo popraw iło  w a­
runki kalkulacyjne produkcji przemysłowej. Tak  więc na od ­
cinku cen można niewątpliwie skonstatować objawy trwałej 
organicznej poprawy.

Zmniejszanie się globalnych obrotów oraz spadek  ujemnego 
salda bilansu handlowego cechuje w I półroczu r. b. handel za­
graniczny Francji.  Przywóz w okresie tym wynosił 221 miljn. t — 
wobec 23‘4 miljn. t w I półroczu r. ub., przyczem przedstawiał 
w r. b. wartość 10 605 miljn. fr.— wobec 12 592 miljn. fr. w r. ub. 
Równocześnie wywóz wzrósł wagowo z 13'6 do 14‘7 miljn. t, 
obniżyła się jednakowoż jego wartość z 8 814 do 7 956 miljn.fr. 
W wyniku tej ewolucji nadw yżka przywozu nad wywozem 
zmniejszyła się z 3 778 do 2 649 miljn. fr. W czerwcu r. b. 
przywóz francuski wynosił 3'60 milin. t wartości 1 676 miljn. fr.— 
w obec 3'93 miljn. t wartości 1 820 mil'n. fr. w maju r. b. 
i 3’98 miljn. t wartości 1 944 miljn. fr. w czerwcu r. ub. Równocze­
śnie wywóz francuski wynosił w czerwcu r. b. 2'6 miljn. t w ar­
tości 1 236 miljn. fr. — wobec 2'6 miljn. t warte ści 1321 miljn. 
fr. w maju r. b. i 2'42 miljn. t wartości 1 448 miljn. fr. 
w czerwcu r. ub. Nadwyżka przywozowa wynosi przeto 
w czerwcu r. b. 440 miljn. fr. — w obec 499 miljn. fr. w maju 
r. b. i 496 miljn. fr. w czerwcu r. ub.

Poziom wywozu w czerwcu r b. jest najniższy z dotychczas 
osiągniętych. Je s t  on o 45 miljn. fr. niższy od rekordow o n ie­
pomyślnego poziomu w marcu r. b. Równocześnie przywóz 
w czerwcu r. b. jest tylko o 5 miljn. fr. wyższy od najniższego 
dotychczas poziomu przywozu w sierpniu r. ub. Odmienne 
przyczyny wpływają na zmniejszanie się obu stron bilansu han­
dlowego. Po stronie przywozu—obok polityki kontyngentowej— 
decydującym  czynnikiem jest pogorszenie się konjunktur go­
spodarczych i pozostające w związku zmniejszenie zapotrzebo­
wania rynków  wewnętrznych. Po stronic wywozu zniżkująco 
oddziaływa reakcja  zagranicy na rcglamentacyjną politykę han­
dlową Francji.

Dotychczasowa polityka kontyngentowa budzi poważne za­
strzeżenia, zarówno w kołach rządowych i parlamentarnych, 
jak również wśród n iektórych odłamów sfer gospodarczych. 
Ostatnio pojawiały się pogłoski o rzekomo zamierzonem zrefor­
mowaniu systemu kontyngentowego — w kierunku zastąpienia 
kontyngentów odpowiednio wysokiemi cłami. Złożony przez 
prezesa komisji celnej Izby Hymansa projekt nowej ustawy po- 
li tyczno-handlowej rzeczywiście idzie w pewnej mierze w tym

kierunku. Projekt ten zmierza do zniesienia we francuskim sy­
stemie traktatowym klauzuli największego uprzywilejowania. 
Umowy handlowe miałyby być zawierane wyłącznie na termin 
roczny. Wszystkie dotychczasowe umowy handlowe byłyby w y­
powiedziane. Rząd francuski byłby upoważniony do p row adze­
nia z obcemi krajami rokowań co do zniżek celnych na pod­
stawie taryfy generalnej z tem, że nie mogłyby one p rzekra­
czać taryfy minimalnej. Krajom, zawierającym traktaty, mogłyby 
być przyznane również specjalne kontyngenty przywozowe. 
Wzamian za swe świadczenia  kontrahenci musieliby udzielić 
Francji ulg w dziedzinie celnej, płatniczej, kontyngentowe!, czy 
też innej.

Złożone przez Premjera Lavala w komisji finansowej Izby 
oświadczenie, iż Rząd zamierza zastąp ;ć częściowo dotychcza­
sowy system kontyngentowy odpowiednio wysokiemi cłami, wy­
wołało poważny niepokój zarówno w sferach rolniczych, jak 
i przemysłowych. Przedstawiciele  przemysłu i rolnictwa zło­
żyli uroczysty protest przeciwko zamierzonym zmianom. Prem ­
ier Laval oświadczył delegacji rolników, że żaden z istnieją­
cych obecnie  200 kontyngentów na artykuły rolne nie będzie 
zniesiony, przedstawicielom zaś wytwórczości przemysłowej 
oświadczył Premjer, iż żadne zarządzenia, które godziłyby w in­
teresy  produkcji francuskiej, nie zostaną pow zięte ; wszelkie 
zmiany kontyngentów będą  przeprowadzone dopiero po poro ­
zumieniu z zain teresowanem i ugrupowaniami gospodarczem i; 
w chwili obecnej nie są przewidziane żadne poważniejsze 
zmiany kontyngentów. Z powyższego zdaje się wynikać, iż 
Rząd francuski nie zamierza przeprowadzić  żadnych zmian 
w poli tyce kontyngentowania  przywozu rolniczego, natomiast 
zamierza przeprowadzić  pewne, jakkolwiek niezbyt dalekoidące, 
zmiany w systemie kontyngentowym, stosowanym wobec p ro ­
dukcji przemysłowej.

W rokowaniach handlowych z poszczególnerai państwami 
natrafia Francja na poważne trudności. Dotyczy to  p rzede­
wszystkiem stosunków handlowych francusko-niemieckich, gdzie 
zastosowanie zawartej między obu krajami umowy rozrachunko­
wej nie dało oczekiwanych rezultatów. Z jednej strony opóź­
nianiu podlegały stale wypłaty niemieckie z tytułu wywozu 
francuskiego, z drugiej Niemcy nie ograniczyły, poczynając od
1 kwietnia r. b. — stosownie do zaciągniętych zobowiązań — 
przywozu do rozmiarów, umożliwiających regularne spłacanie 
długów towarowych wobec Francji. Obok odcinka niemieckiego 
trudności nastręcza osiągnięcie porozumienia z Stanami Ziedn. 
i z Węgrami, podczas gdy w stosunku do Hiszpanji istnieje 
właściwie stan wojny celnej.

F rancuska opinja publiczna wykazuje w ostatnich czasach 
wielkie zain teresowanie dla zagadnień kolonialnych. Pozostaje 
to w związku nietylko z konferencją  kolonialną, ale także jest 
uzasadnione przez poważny udział kolonij w życiu gospodar- 
czem Francji.  Jakkolwiek bowiem obroty handlowe metropolji 
z kolonjami maleją, to jednak w stopniu nieporównanie s łab­
szym aniżeli globalne obroty  handlowe Francji z innemi krajami 
zagranicznemi, co w rezultacie zwiększa udział kolonij we fran ­
cuskim handlu zagranicznym. Udział ten  wynosił w 1931 r. 
18'6?fi, w 1932 r. 25?<i, w 1933 r. 27%, w 1934 r, 21'6%, a w ciągu 
pierwszych 4 miesięcy r. b. ok. 28%.

W ciągu pierwszych 4 miesięcy r. b. obroty  handlowe Francji 
z kolonjami przedstawiały wartość 3 303 miljn. fr. w obec 3 751 
miljn. fr. w analogicznym okresie r. ub. Przywóz Francji z ko ­
lonij wynosił 1 702 miljn. fr. w obec 1 889 miljn. fr. w r. ub., 
wywóz — 1 600 miljn. fr. w obec 1 861 miljn. fr. Same tylko 
obroty z Afryką Północną wynosiły 2 113 miljn. fr., z czego 
przywóz do Francji 939 miljn. fr., wywóz 1 174 miljn. fr. P ierw ­
sze miejsce w handlu z metropolią zajmował nadal Algier, k tó ­
rego przywóz wyniósł 851 miljn. fr., t. j. był najwyższą pozycją 
wywozową Francji.  W yw óz z Algieru do Francji przedstaw iał 
wartość 693 miljn. fr. i s tanowił ok. 40% ogólnego wywozu
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Algieru- Na drugiem miejscu, jako dostawca produktów  kolon­
ialnych, znajdowała się francuska Afryka Zacnodnia (276 miljn. 
fr.), przywożąc jednocześnie p roduktów  metropolitalnych za
82 miljn. fr. Dalej idą Indochiny (wywóz do Fiancji 206 miljn. 
fr., przywóz z Francji 137 miljn. fr.) M arokko (127 miljn. fr. i 144 
miljn. fr.), Tunis (119 miljn. fr. i 179* miljn. fr.), Madagaskar (72 
miljn. fr. i 63 miljn. fr .)oraz Syrja (26 3 miljn. fr. i 28 miljn. fr.). 
Inne kolonje, p ro tektora ty  i mandaty wykazywały w obrotach 
z Francją po stronie przywozu z Francji 203 miljn. fr., a po 
stronie wywozu do Francji 114 miljn. fr.

Konferencja kolonjalna, której obrady trwały około 4 miesięcy, 
została zamknięta ostatecznie w połowie kwietnia r. b. J a k k o l­
wiek rezultaty obrad  nie wyszły poza ramy ogólnych zaleceń 
to jednak mogą w przyszłości stanowić rea lną  podstawę dla 
ugruntowania francuskiej polityki kolonjalnej na racjonalnych 
podstawach. Na szczególną uwagę zasługują rezultaty prac 
komisji wyekwipowania kolonialnego konferencji , która w y p ra ­
cowała plan wielkich robót publicznych, mających być realizo- 
wanemi w ciągu 15 l i t  nakładem l t ' 2  miljd. fr. Ze względu na 
obecne trudności finansowe Francji wydaje się jednak wątpli- 
wem, by odnośny projekt mógł doczekać się realizacji w sto­
sunkowo niedługim okresie cza3u. Doniosłe znaczenie posiadają 
również prace komisji dla  spraw  produkcji,  zbytu i zagadnień 
celnych, która zmierzała do zacieśnienia stosunków handlowych 
pomiędzy metropolją i kolonjami. J a k  wynika z p rac komisji — 
metropolja nie zaopatruje się w dostatecznej mierze w surowce 
pochodzenia kolonjalnego (z wyjątkiem fosfatów i niklów). 
Toteż komisja opracow ała  szereg wskazań w celu zastąpienia 
przywozu surowców z innych krajów zagranicznych przyw o­
zem z kolonij.  W  czasie konferencji postanowiono utworzyć 
Najwyższą Radę Kolonjalną, złożoną z przedstawicieli sfer ofic­
jalnych oraz prywatno-gospodarczych, zwoływaną co 2 lata 
i rozpatru jącą wszelkie aktualne zagadnienia kolonjalne.

W kształtowaniu się ogólnej sytuacji finansowej i gospodar­
czej Francji daje się zaobserwow ać w ostatnich miesiącach 
w yraźny zwrot, pozwalający na  bardziej optymistyczną ocenę

położenia. Na odcinku finansowym i walutowym Francja  stanęła 
bezpośrednio wobec konieczności rozstrzygnięcia problemu: 
deflacja ogólna i budżetowa lub dewaluacja. Ostatnie posunięcia 
gabinetu Lavala, a w szczególności jego program oszczędno­
ściowy — wskazują, iż Rząd francuski nadal odrzuca dew alu­
ację i skłania się ku deflacji. Czynniki na tury  wewnętrzno- 
politycznej zadecydują ostatecznie o możliwości sanacji finan­
sów francuskich, a tem samem o przywróceniu pełnej rów no­
wagi gospodarczej.

Życie gospodarcze Francji odczuwa nadal skutki depresji, 
jednakowoż stwierdzić można, iż wśród poszczególnych elemen­
tów gospodarczych dokonały się przesunięcia, zwiastujące moż­
liwość uzdrowienia  stosunków. Dotyczy to m. in odcinka ro l­
niczego, a zwłaszcza rynków zbożowych. Spadek  kosztów 
utrzymania oraz zmniejszająca się rozpiętość pomiędzy cenami 
produktów zagranicznych i krajowych również stanowią p o ­
myślny prognostyk dla rozwoju wytwórczości. H andel zagra­
niczny obniża się copraw da w dalszym ciągu, co wpływ a na 
pogłębienie depresji, jednakowoż saldo ujemne bilansu han­
dlowego maleje, zmniejszając przez to obciążenie francuskiego 
bilansu płatniczego z tego tytułu. W razie dalszego w yrów ny­
wania się w arunków  produkcyjnych we Francji i zagranicą 
można oczekiwać zahamowania tendencji zniżkowej obrotów 
zagranicznych.

Jedynym  czynnikiem, ostatecznie decydującym w chwili obec­
nej o przyszłości gospodarki francuskiej, jest polityka finansowa 
i walutowa Francji. Kierunek polityki tej posiada znaczenie, 
w ykraczające poza ramy lokalne. P rzeprowadzenie  deflacyjnych 
posunięć budżetow ych i zabezpieczenie francuskiej waluty od 
wstrząsów umożliwić bowiem może uzdrowienie walutowe 
w świecie, na płaszczyźnie, zbliżonej do obecnego stanu. D e­
waluacja franka o tw arłaby  natomiast przypuszczalnie nową erę 
eksperymentów walutowych, której końca ani ostatecznego w y­
niku przewidzieć niepodobna.

Dr. Roman Battaglia

K R O N I K A  Z A G R A N I C Z N A
A N G L J A

S K U P  N A  Z Ł O M  N A D M I A R U  
W R Z E C I O N  B A W E Ł N tA N Y C H .  —
Celem przymusowej racjonalizacji baw eł­
nianego przemysłu włókienniczego Rząd 
W. Brytanii wniósł z początkiem lipca 
projekt ustawy, uprawniającej do w yło­
nienia specjalnego organu dla skupu pew ­
nej ilości wrzecion na złom. Ma być na 
to przeznaczona kwota £ 2 miljn., k tórą 
wypożyczyć ma nowoutworzony przez Bank 
Angielski i inne wielkie banki dla finan­
sowania przemysłu „Bankers Industrial 
D evelopment C om pany”. Zwrot tego dłu­
gu ma nastąpić z sum, uzyskanych z obło­
żenia podatkiem wszystkich bez wyjątku 
właścicieli zarówno czynnych, jak i n ie­
czynnych wrzecion. W  ciągu 2 -j- 3 lat 
ma ulec skupowi 10 miljn. wrzecion, 
przyczem uwzględniona być musi każda 
oferta przedsiębiorców. Rzecz jasna, że 
&ilnie zatrudnione firmy usiłują przeciw ­
stawić się omawianemu projektowi rzą­
dowemu.

NI EMCY
R O Z W Ó J  P R Z E M Y S Ł U  S A M O ­
C H O D O W E G O .  — Bezpośrednio z roz­
budow ą dróg łączy się dzisiaj w Niem­
czech spraw a rozwoju przemysłu samo­
chodowego, stanowiącego rów nież bardzo 
poważną broń w walce z bezrobociem.

Jeszcze  przed rozpoczęciem wielkiego 
planu budowy autostrad przeprowadził 
Rząd Kanclerza Hitlera w 1933 r. grun­
tow ną reformę podatków  samochodowych; 
zniesione więc zostały opłaty, wymierzane 
w zależności od wagi wozu i wynoszące 
przeciętnie rocznie RM 180 od samochodu, 
oraz wyłączone z dochodów rocznych 
przy obliczaniu podatków dochodowych 
sumy, zapłacone za now onabyte samo­
chody. W prak tyce  zmniejszało to cenę 
nabytego samochodu o 10-4-12%. W wy­
niku tych zarządzeń niepomiernie wzrosła 
produkcja samochodów, w rezultacie zaś 
przeprowadzonej reformy Skarb Państwa 
nic nie stracił, gdyż sumę, u traconą w sku­
tek redukcji podatków  samochodowych, 
k ilkakrotn ie  zwiększoną odbiera sobie 
z podatków  od zwiększonych obrotów 
przemysłu samochodowego.

W 1932 r. zarejestrowano w Niemczech 
48 tys. nowych wozów, w 1933 r. — bez­
pośrednio po zniesieniu podatku samo­
chodowego — liczba wozów wzrosła do
93 tys., w I półroczu 1934 r. — p rzekro ­
czyła 83 tys., do końca zaś 1934 r. osiąg­
nęła 120 tys. samochodów *).

Obecnie  w Niemczech przypada na 100 
mieszkańców 1 samochód, a dążeniem ich

‘) Nowych samochodów  — osobowych 
i ciężarowych — zarejestrowano w 1934 r. 
153 tys.

jest zrównanie się na tem polu z Anglją, 
gdzie na k łż d y c h  100 mieszkańców p rzy ­
padają  3 samochody. Rząd niemiecki 
żywi nadzieję, że wobec stałego rozwoju 
motoryzacji i o twarcia dla ruchu samo­
chodowego nowych autostrad uda  się 
potroić obecną  produkcję.

Imponująco pod względem liczbowym 
przedstawia się w tej chwili w Niem­
czech stan posiadania pojazdów motoro­
wych. W  1934 r. zarejestrowanych było 
900 tys. motocykli , 607 591 samochodów 
osobowych, 168 712 samochodów ciężaro­
wych i 30 405 traktorów (ciągników). Na
1935 r. przew idyw ana jest sprzedaż około 
200 tys. now ych  samochodów, wobec 
czego w roku bieżącym łączna ilość 
wszystkich pojazdów mechanicznych osiąg­
nie albo naw et przekroczy 1 miljn.

Największa ilość samochodów osobo­
wych przypada na małe wozy o litrażu
1 000 ~  1 500 cm3; stanowią one 31'7% 
ogólnej liczby samochodów. Drugie miej­
sce pod względem liczebności zajmują sa­
mochody o pojemności 1 500 2 000 cm1, 
które stanowią dziś 23’4% ogólnej liczby 
samochodów. Jak o  ciekawy podkreślić 
należy fakt że pomimo wspaniałego roz­
woju przemysłu samochodowego w Niem­
czech — 174% samochodów osobowych 
i 25'1% samochodów ciężarowych jest za­
granicznego pochodzenia, a w kategorji 
samochodów o litrażu 3 300 —  4 200 cm3
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sta tystyka w 1934 r. wykazała 85'5% sa­
mochodów produkcji zagranicznej.

Kolosalnym taborem autobusowym mo­
gą poszczycić się również poczty nie­
mieckie. Doskonale uti zymana i gęsta sieć 
dróg bitych przyczynia się w dużym 
stopniu do spopularyzowania tego najno- 
wocześniejszegośrodka komunikacji i trans- 
portu, zastępującego i uzupełniającego ko­
lej. Poczty niemieckie rozporządzają na j­
większym w Europie taborem  au tobuso­
wym. Posiadają one, mianowicie, 14 500 
samochodów, obsługujących 2 400 linij 
au tobusowych o łącznej długości 51 
ty$. km.

Z ożywieniem się produkcji przemysłu 
samochodowego związane jest bezpośred­
nio drugie zagadnienie—zapewnienie k ra ­
jowi własnego paliwa. W chwili obecnej 
66% paliwa pochodzi z importu, a tylko 
34% dostarczają fabryki i źródła niemiec­
kie. J e s t  to stan nietylko niewystarczają­
cy, ale naw et bardzo groźny na w ypadek 
wojny. Niezwykle szybki i stały rozwój 
motoryzacji w Niemczech w w ypadku  
niezwiększania własnej produkcji paliwa 
może nagle załamać się i dlatego studja 
nad wynalezieniem nowych źródeł i spo­
sobów produkcji na tem polu stanowią 
dziś poważną troskę Rządu niemieckiego.

Mimo, że od 1933 r. nastąpił w Niem" 
czech poważny wzrost produkcji paliwa 
w stosunku do lat poprzednich  — ale na- 
razie są to jeszcze liczby znikome. Brak 
własnego paliwa dla sam ochodów w y­
tworzył dziś w Niemczech sytuację tego 
rodzaju, że kwestia taniości i doskonałoś­
ci produkcji ustępuje miejsca kwestji 
zwiększenia produkcji. Zagadnienie jest 
w tej chwili uważane za bardzo ważne 
i poszukiwanie drogi wyjścia absorbuje 
poważny zastęp sił i środków technicznych.

W związku z zagadnieniem zdobycia 
jaknajwiększej ilości własnego paliwa 
Niemcy poczyniły w ostatnich czasach 
szereg ciekawych wynalazków w p roduk­
cji samochodów, pędzonych specjalnem 
paliwem, jak np. gazem drzewnym, ga­
zem ziemnym i t. p. P róby tego rodzaju 
śledzone są z dużem zainteresowaniem.

S Z W E C J A
Z A G A D N I E N I E  U P R Z E M Y S Ł O ­
W I E N IA .—Ujemne skutki kryzysu św ia­
towego dały się odczuć w Szwecji w znacz­
nie słabszym stopniu aniżeli w jakimkol­
wiek innym kraju europejskim. Również 
i ożywienie koniunkturalne, występujące 
na odcinku ostatnich lat w grupie 
państw  bloku szterlingowego, przybrało 
w Szwecji poważne rozmiary, wykazując 
p onadto  cechy zdrowe i trwałe. W  chwili 
obecnej gospodarka szwedzka rozwija się 
w yjątkowo pomyślnie, a poważniejsze 
trudności odczuwają jedynie pewne drob 
niejsze gałęzie przemysłu i rzemiosła, oraz 
ta część rolnictwa szwedzkiego, która 
pracuje na wywóz. Jednakow oż w rol­
nictwie szwedzkiem występuje coraz sil­
niejsza tendencja  do przestawiania w y­
twórczości na zaopatrzenie  rynków kra­
jowych, co w obec wzrastającego zapotrze­
bowania w ewnętrznego umożliwia w yrów ­
nanie strat w eksporcie.

W ysoce charakterystyczne jest, że p o ­
prawie konjunktur wewnętrznych Szwecji 
nie odpowiada rozwój w dziedzinie o b ­
rotów z zagranicą. Mimo że w ciągu os­
tatnich 2 lat obroty handlowe z zagranicą 
poważnie wzrosły, to jednak utrzymują się 
one nadal na bardzo niskim poziomie: 
Podczas gdy jeszcze w 1929 r. p rzedsta­

wiały one wartość 3 594'9 miljn. kor., to 
w 1934 r. obniżyły się już do 2 601‘1 
miljn. kor., przyczem należy uwzględnić, 
iż liczby dla 1929 r. reprezentują  korony 
złote, podczas gdy liczby dla r. ub. — 
zdewaluowane korony papierowe. Stąd 
też. naw et przy uwzględnieniu zniżki 
c e n —spadek  obrotów handlowych z za­
granicą musi być ilościowo znacznie wyż­
szy od spadku  tych obrotów pod wzglę­
dem wartości.

Dalszą cechą ewolucji koniunkturalnej 
w Szwecji jest znaczny wzrost siły kupna 
szerokich mas ludności.  Znany ek o n o ­
mista szwedzki Prof. B. Ohlin oszacował 
wzrost dochodu narodowego w początku 
r. b. w porównaniu z 1932 r. na 20%, t. j. 
na 750 -f- 1 000 miljn. kor., z czego około 
połowa przeszła do bezpośredniej kon­
sumpcji i spowodowała odpowiedni wzrost 
realnej siły kupna. Opierając się również 
na innych źródłach statystycznych, s twier­
dzić można podniesienie się w latach 
ostatnich s tandardu życiowego w Szwecji.

Ze stwierdzenia  z jednej strony faktu 
znacznego ożywienia konjunktur w e­
wnętrznych i wzrostu siły kupna, z d ru ­
giej zaś — ze skurczenia się obrotów han­
dlowych z zagranicą wypływają prze­
słanki, czyniące zrozumiałemi przesunięcia, 
jakie dokonywują się w strukturze szwedz­
kiej gospodarki.  Straty, poniesione na o d ­
cinku zagranicznym, zostały wyrównane 
ze znaczną nadwyżką przez ożywienie 
rynków wewnętrznych. Tłumaczy się to 
w pierwszym rzędzie nagromadzeniem 
przez Szwecję w latach przedkryzysowych 
znacznych rezerw  kapitałowych, które 
umożliwiły przezwyciężenie części ujem­
nych skutków kryzysoAych.

Jeszcze donioślejsze znaczenie posiada 
jednak fakt, że zarówno trudności k ryzy­
sowe, jak i trudności na odcinku handlu 
zagranicznego spowodowały — w oparciu
o korzystne warunki rynków kapita ło­
wych — znaczną dodatkow ą industriali­
zację. Tendencjom uprzemysłowienia sprzy­
jała również akcja rządowa, zmierzająca 
do likwidacii jeszcze n iedawno stosunko­
wo wysokiego bezrobocia. W ostatnim 
kwartale  r. ub. Rząd powołał do życia 
specjalną komisję, której zadaniem jest 
poszukiwanie nowych rentownych dzie­
dzin pracy i przedstawianie czynnikom 
oficjalnym wniosków, dotyczących otwie­
rania nowych przedsiębiorstw. Zauw aiyć  
jednakowoż należy, że komisja ta rozpo­
częła swe prace już w momencie, kiedy 
pod impulsem inicjatywy prywatnej p ro­
ces uprzemysłowienia był w pełnym toku.

Proces uprzemysłowienia objął w naj­
mniejszym stopniu stare, typowe gałęzie 
wysoko wartościowej szwedzkiej w ytw ór­
czości przemysłowej. W dziedzinie w y­
twórczości maszyn, separatorów, motorów 
spalinowych, apara tów  telefonicznych, a 
więc znanych i dawno na rynkach  euro­
pejskich w prowadzonych  szwedzkich w y­
tworów przemysłowych, zdolność w ytw ór­
cza zakładów utrzymała się w ostatnich 
latach na naogót niezmienionym poziomie. 
Rozbudowa w tej dziedzinie nie była mo­
żliwa, choćby ze względu na straty w eks­
porcie. W zrost zapotrzebowania na te a r ­
tykuły w kraju nie był w stanie w yrów ­
nać ubytku rynków zagranicznych. Nie 
znaczy to, by w poszczególnych w ypad­
kach nie nastąpiły rozszerzenia istnieją­
cych zakładów. Również i rozbudow a w y ­
twórczości gałęzi przemysłu, w ytw arzają­
cych wielkie masowe produkty  ekspor to­
we, nie jest miarodajna dla oceny obe j­
mującej produkcję szwedzką fali industrja-

lizacyjnej, jakkolwiek na tym odcinku wi­
doczny jest w przeciwieństwie do wyżej 
omówionego dość w yraźny postęp.

W ytwórczość wyrobów drzew nych oraz 
celulozy utrzymywała się naogół na tym 
samym poziomie, co w latach poprzednich. 
Natomiast wytwórczość masy sulfitowej i 
sulfatowej oraz papieru kopertowego i ga­
zetowego znacznie wzrosła, zarówno w w y­
niku większego wyzyskania istniejących 
urządzeń wytwórczych, jak również w sku­
tek dokonania nowych inwestycyj.

Proces uprzemysłowienia występuje jed­
nakowoż z największą siłą w trzeciej g ru­
pie wytwórczości, reprezentow anej dotych­
czas bądź przez jedynie nieliczne i nie- 
przedstawiające poważniejszego znaczenia 
zakłady wytwórcze, bądź też w których 
nie is tniała dotychczas w ogólności wy­
tw órczość krajowa, a powstałe przedsię­
biorstwa są na szwedzkim terenie  ca łko­
wicie nowe. Grupa ta obejmuje np. p rze­
mysł włókienniczy, cały szereg no wych ga­
łęzi przemysłu żelaznego, wytwórczość 
konserw  i czekolady, p rodukcję  kosm ety­
ków, mydła, poszczególne gałęzie przemy­
słu skórniczego i futrzarskiego, przemysł 
gumowy, wytwórczość żarówek, zabawek, 
wyrobów szklannych, to rebek  skórzanych 
i t, p. — jednem słowem, wielką liczbę 
najróżnorodniejszych warsztatów pracy.

Dokonywujący się proces uprzem ysło­
wienia jest naogół procesem zdrowym, 
opartym o naturalne podstawy. Surowce 
muszą być copraw da przeważnie sp row a­
dzane z zagranicy. Na miejscu istnieje jed­
nak dostateczna liczba rąk do pracy, a 
przedewszystkiem wyjątkowo wysokie za­
potrzebowanie na wytwarzane artykuły. 
Z nielicznemi ograniczeniami wszystkie te 
nowe gałęzie produkcji mogą być o k re ­
ślone jako zorjentowane transportowo, to 
znaczy, że okazuje się rentowniejszem w y ­
twarzanie przy pomocy surowców zagra­
nicznych gotowego fabrykatu w miejscu 
jego spożycia, zamiast sprowadzania go już 
jako wytworu gotowego przy wliczeniu doń 
kosztów surowca, a także i wyższych kosz­
tów transportu gotowego towaru. Zewnętrz­
nym impulsem dla zwiększającego się samo- 
zaopatrzenia jest nacisk, jaki wywiera 
zmniejszanie się możliwości wywozowych.

Zmniejszanie się możliwości tych w po­
łączeniu z postępami uprzemysłowienia 
musi wywrzeć w przyszłości trwały i po ­
ważny w pływ  na kształtowanie szwedz­
kiego przywozu. Zależy to, oczywiście, 
w dużej mierze od tego, czy istniejące 
obecnie warunki produkcyjne utrzymają 
się przez czas dłuższy, a także i od dal­
szych tendencyj światowej polityki han­
dlowej. Liberalizacja tej polityki, skasowa­
n ie  nadmiernie wysokich murów' celnych 
oraz ograniczeń kontyngent owych mogła­
by postawić pod znakiem zapytania d a l ­
sze uprzemysławianie szwedzkiej gospo­
darki.

Dr. B. Rm.

H O L A N D J  A
S Y T U A C J A  B U D Ż E T O W A  I W A ­
L U T O W A .  -  Przy okazji realizacji nowej 
polityki gospodarczej Premjera Lavala we 
Francji słusznie zwraca się zarówno ze 
strony czynników oficjalnych, jak i prasy 
fachowej uwagę, że warunkiem uzdrow ie­
nia sytuacji gospodarczej jest nietylko 
zrównoważenie budżetu, lecz i poczyn ie ­
nie szerszych posunięć przystosowawczych, 
popularnie  zwanych deflacją. Nie ulega 
jednak wątpliwości,  że obie te kategorje 
zarządzeń muszą się nawzajem uzupełniać
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że—poza tem —deflacja wydatków publicz­
nych nie może następować po obniżce 
celowej pozioma innych elementów go­
spodarki, zważywszy już choćby na to, że 
obniżenie owego ogólnego poziomu na­
stępuje  w części samorzutnie z chwilą 
ujawnienia się depresji. Ostatnie miesiące 
są okresem, k iedy szczególnie dobitnie 
wystąpiła w szeregu krajów doniosła rola 
sytuacji finansów publicznych dla życia 
gospodarczego kraju. Niezależnie od p rze ­
słanek  czysto gospodarczej na tury  wpływ 
deficytu budżetowego poprzez psychikę 
mas jest również niezmiernie doniosły.

Podobnie, jak we Francii, problem tru ­
dności gospodarczych w Holandji, t rud ­
ności bardzo różnorodnych, ale w dużej 
mierze związanych ze zbyt małą obniżką 
w czasie kryzysu poziomu gospodarki: jej 
„stopy życiow ej"—z biegiem czasu zaczął 
się coraz bardziej uosabiać w zagadnie­
niu finansów publicznych — w problemie 
deficytów budżetowych. Na tem tle pow ­
stały również zanotow ane w ostatnim ty­
godniu lipca r. b. jaskrawe pertu rbacje  
walutowe.

Deficyt budżetu  państwowego w Holan­
dii — po szeregu lat z nadwyżkami — jest 
zjawiskiem stałem od 1931 r. Ilustruje to 
następujące zestawienie (wmiljnHfl.;  n a d ­
wyżka +> deficyt —);

1931 — 45
1932 — 76
1933 — 58
1934 — 73

1926
1927
1928
1929
1930

+ 66 
+  75 
+  57 
+  58 
+  28

Zaznaczyć należy, że w okresie kryzysu 
szereg wydatków czyniony był poza b u ­
dżetem. W każdym razie rezerw y zostały 
skonsumowane bardzo prędko, a że i inne 
organizmy publiczne prowadziły  gospo­
darkę deficy tow ą—dług publiczny wzrósł 
bardzo poważnie. Dług skonsolidowany, 
w ynoszący w 1914 r. Hfl. 1 148 miljn. 
i Hfl. 2 416 miljn. w 1925 r., spadł do 
1932 r. do Hfl. 2 348 milin., obecnie sięga 
ok. Hfl. 2 700 miljn. Do tej sumy dodać 
należy Hfl. 2 510 miljn. długów sam orzą­
dów oraz Hfl. 280 miljn. długów prow in­
cjonalnych, co stanowi łącznie Hfl. 5 5 
miljd., czyli na głowę ludności Hfl. 645.

Od 1933 r. dążenie do zmniejszenia defi­
cytu budżetowego stanowi poważną troskę 
Holandji. Kilkakrotnie przeprowadzano 
masowe redukcje  wydatków, ale jedno­

cześnie pozycja dochodów nie była pozo­
stawiona bez uwagi, co wyraziło się w sze­
regu posunięć fiskalnych. Mimo tych 
wszystkich „redukcyj" w ydatków  pozo­
stają one obecnie na poziomie nie niższym 
niż w latach wysokiej koniunktury, co 
tłumaczy się, że redukcje  obejmują preli­
minowane wydatki,  z reguły wyższe niż 
zeszłoroczne wydatki faktyczne. U trzym y­
wanie w ydatków  na poziomie, czy też 
powyżej poziomu przedkryzysowego jest 
niewątpliwie jednym z ważniejszych p o ­
w odów niedomagań gospodarczych Holan­
dji. Ale i liczne podwyżki obciążeń są 
w niezgodzie z tendencją  gospodarki kraju. 
Poniżej podajemy dla porównania sumy 
budżetowe z lat 1926 i 1934 (w miljn. Hfl.):

Dochody . 
W ydatk i .

1926
679
613

1934
602
675

Mimo więc pozorów ożywionej akcji 
deflacyjnej wydatki są raczej wyższe niż 
p rzed  kryzysem. Rzecz prosta, że poli tyka 
ta doprowadziła w r. b. do poważnego 
pogorszenia sytuacji gospodarczej kraju, 
wyrażającego się w kolosalnym spadku 
obrotów zagranicznych i osłabieniu tętna 
życia gospodarczego.

Bezpośrednim powodem do zanotow a­
nych w ub. tygodniu perturbacyj i pan i­
ki był —• jak już wspominano1) — zatarg 
Rządu z Parlamentem na tle dalszych, 
p roponow anych  przez Rząd, zarządzeń 
deflacyjnych. Zatarg ten doprowadził,  jak 
wiadomo, do utworzenia — po parodnio- 
wem przesileniu i n ieudanej misji p re ­
zesa stronnictwa katolickiego P. Aalberse 
— gabinetu Colijna, bardzo mało różnią­
cego się od poprzedniego. Ale miarą p e ­
symistycznej oceny sytuacji i, być może, 
roli p ropagandy za dewaluacją, mogą być 
objawy zewnętrzne parodniowej paniki. 
1 tak, w okresie tygodniowym Bank Nider­
landzki wykazał stratę złota w wysokości 
Hfl. 131 miljn. (z Hfl. 688 do 557 milja.); 
niezależnie od podwyżki dyskonta  z 3% do 
6% pozycja kredytów, udzielonych przez 
Bank, wzrosła dwukrotnie o Hfl. 113 miljn.

Pow rót do władzy P. Colijna. uchodzą­
cego za niezłomnego szermierza deflacji 
i stałości waluty, zaham ow ał te ujemne 
objawy, k tóre  groziły katastrofą w blis­
kiej już przyszłości. Nie ulega jednak

>) P. zesz. 30. str. 952.

wątpliwości, że — w celu definitywnego za­
żegnania groźby dewaluacji — Rząd bę­
dzie musiał poprowadzić  akcję deflacyjną 
nieskończenie głębszą i szerszą niż liczne 
dotychczasowe próby, uwieńczone nikłe- 
mi tylko wynikami.

b. w.

Z R Y N K Ó W  
Z A G R A N I C Z N Y C H
ARTYKUŁY SPOŻYWCZE 

1 KOLONJALNE
Z E  Ś W I A T O W Y C H  R Y N K Ó W  
Z B O Ż O W Y C H .  — Ceny w okresie 
14-^27/VII r. b. kształtowały się następu­
jąco (w walucie danego kraju, w Buenos 
Aires i Liverpoolu — w $, w Hamburgu — 
w Hfl. — za 100 kg):

Wzrost (4-) 14+ 20/  VI I  22+ 27I V  11 lub
spadek (—)

P s z e n i c a  %
Berlin . . • 21-20 21-20 —
Praga . , . 18345 18345 —
Chicago . 3-41 363 +  6-4
Buenos Aires 210 2-33 + 10 -9
Liverpool 2 90 3 02 +  41
W iedeń  . . 3525 3400 — 3 6
Hamburg . • 5-10 

Z y t
517

0
+  14

Berlin . . # 1720 17-20 —
Praga . . , 144-67 14467 —
Chicago . 179 1-82 +  1'6
W iedeń  . , 24-00 24-20 -1- 0-8
H a m b u rg . • 2 55 

O w i
263

e s
+  31

Berlin . . . — — —
Praga . . 127-70 127-70 —
Chicago . . 2-52 2 61 +  3 5
Buenos Aires 1-70 1-89 -j-11-2
Liverpool , — 4-14 —
W iedeń  . 24-50 25-37 +  3-5
Hamburg . • 3-15 323 +  2-5

J ę c z m i e ń  b r o w a r o w y
Berlin . . — — —
Praga . . 147-00 14700 —
Chicago . 218 218 —
W iedeń . — — —
Hamburg . — — —

D  A  N 1 E M ±  R  O D  Ł AP R Z E D R U K D O Z W O L O N Y , L E  O  Z P  O

R E D A K C J A  I A D M I N I S T R A C J A )
E L E K T O R A L N A  ł  (parter)

Telefony: 5 12 66 (Red.), 5 12 73 i 5 35 35 (Adm.), 11 92 68 (Druk.). 

Biura czynne od godziny 9 do 3 po południu.

KONTO CZEKOW E P. K. O. 701

P R E N U M E R A T A W  K R A J U i  kwartalnie— J  15, 
półrocznie — Z  30, rocznie — Z  60; Z A G R A N I C Ą i  
kwartalnie  — Z  25, półrocznie — 1  50, rocznie — Z  100.

C E N Y  O G Ł O S Z E Ń  H  A  N D  L  O  W  Y C H  (przed 
tekstem) w zeszytach zw ykłych: IV str. okładki iT 1.200; II
i III str. okł. — Z  900; \  str. okł. — Z  500; str. zwycz.
1 str. — Z  600, li str. — 350, J( str. — X  200. »/« str. — Z  110. 
Przy ogłoszeniach kombinacyjnych peti tow ych oraz tab e la ­

rycznych do cen powyższych dolicza się 30%.

C E N Y  O B W I E S Z C Z E Ń  S P Ó Ł E K  A K C Y J ­
N Y C H  (za tekstem): 1 str. — Z  200, li str. — 2  110, 

str. — Z  80, i  str. — Z! 70, »/« str. — Z  55, l/g «tr. — Z  40, 
str. — Z  20. Za ogłoszenia liczbowe, tabelaryczne, bi­

lanse i t. p do cen powyższych dolicza się 50%.
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OBWIESZCZENIA SPÓŁEK AKCYJNYCH
II O G Ł O S Z E N IE  

Z arząd  Spółki Akcyjnej

Kolej Lokalna Toruń —  Lubicz
zwołuje

Z W Y C Z A J N E  W A L N E  Z G R O M A D Z E N IE  
A K C J O N A R J U S Z Ó W

na piątek dn. 16 sierpnia 1935 r. godzinę  13 w sali posiedzeń 
Z arządu  Miejskiego w Toruniu , Ratusz, ] piętro, pokój N r. 15 
z następującym porządkiem  obrad :

1) W y b ó r  przewodniczącego;
2) Powzięcie uchwał w  sprawie sp raw ozdania  R ady  Nadzór* 

czej i Z a rządu  z działalności Spółki w  1934 r., b ilansu  per 
31/X1I 1934 r., rachunku  zysków  i strat za 1934 r., podzia łu  
czystego zysku, spraw ozdania  Komisji Rewizyjnej oraz udzie* 
lenia abso lu to rjum  w ładzom  Spółki;

3) Powzięcie uchwał w przedmiocie rozwiązania  i l ik w ida ­
cji Spółki;

4) Ustanowienie l ikw idatorów  i ustalenie ich upraw nień ;
5) W y b ó r  cz łonków  R ady N a d z o rc z e j ;
6) Ustalenie liczby członków Z arządu ;
7) W olne  wnioski.
Akcjonarjusze, pragnący wziąć udział w  W alnem  Zgromadzę* 

niu, złożą swe akcje w Z arządzie  Spółki w  T orun iu ,  ul. Byd* 
goska 52, przynajmniej na  7 dn i p rzed  terminem W alnego 
Zgrom adzenia  z tem, że akcje nie będą  o debrane  p rzed  ukoń* 
czeniem tegoż.

Zamiast akcyj mogą być złożone zaświadczenia, w ydane  na 
d o w ó d  złożenia akcyj u  no tar jusza  lu b  w  instytucji kredy* 
towej.

W  zaświadczeniu należy wymienić liczby akcyj i stwierdzić, 
że akcje nie będą  w ydane  p rzed  ukończeniem W alnego Zgro* 
madzenia.

Zamiast złożenia akcyj,  będących w  posiadan iu  S karbu  Pań* 
stwa i związków komunalnych , wystarcza złożenie urzędowego 
zaświadczenia kasy, w  której akcje są przechowane.

1827a
ni----r-r □ -----,------------ ----------

II O G Ł O S Z E N IE  
z uzupełnieniami w myśl § 16 statutu Spółki Akcyjnej 

Z a rząd  Spółki Akcyjnej

„Kolej Lokalna Toruń— Czarnowo“
zwołuje w  myśl art. 393 § 1 kodeksu  handlow ego

Z W Y C Z A J N E  W A L N E  Z G R O M A D Z E N IE  
A K C JO N A R J U S Z Ó W  

Spółki Akcyjnej Kolei Lokalnej T o ru ń  — C zarn ow o  na  dz. 
16 sierpnia 1935 r. na  godz. 11, do T orun ia  — Ratusz — sala 
posiedzeń Magistratu, pokój nr.  15 na  które zaprasza wszyst* 
kich do  głosowania  upraw nionych  akcjonarjuszów.

Porządek  o b rad  obejm uje:
1) W y b ó r  przewodniczącego W alnego Zgrom adzenia ;  

la )  Zatwierdzenie  kooptacji 1 członka R ady N adzorczej,  doko* 
nanej dn. 20/X1I 1934 r.; 2) Rozpatrzenie i zatwierdzenie spra* 
w ozdania  w ładz Spółki, bilansu oraz rachunków  zysków i strat 
za okres o d  1 stycznia do 31 g rudnia  1934 r.; 3) Udzielenie wła* 
dzom  Spółki pokw itow ania ;  4) Powzięcie uchwały  co do  pokry* 
cia n ied ob o ru ;  5) Spraw a rozwiązania i likwidacji Spółki Akcyj* 
nej Kolei Lokalnej T o ru ń  — C zarno w o ; 6) U stanowienie  likwi* 
da to rów  i ustalenie ich w ynagrodzenia ;  7) W y b ó r  członków 
Rady N adzorcze j;  8) Sprawa eksploatacji kolei T o ru ń  — Czar* 
n ow o od  dn. 1 stycznia 1935 r.; 9) W olne  wnioski.

Przedstawiciele S karbu  Państwa i zw iązków  samorządo* 
wych w ykonyw ać  mogą praw o glosowania na  W alnem  
Zgrom adzeniu , o ile przed łożą  urzędow e poświadczenie, do* 
tyczące posiadania  odnośnych  akcyj.  A kcjonarjusze  prywatni 
winni złożyć akcje Spółki conajmniej 7 dni p rzed  terminem 
W alnego  Zgrom adzenia  w  Zarządzie  Spółki w T o ru n iu  lub  
u  notar jusza  Zakrzewskiego w T orun iu ,  ul. C hełm ińska N r .  4.

T o ru ń ,  dn. 27 lipca 1935 r.
Kolej L okalna  T o ru ń  — C zarnow o, Sp. Akc.

1892 Zarząd : (—) Bolt

II O G Ł O S Z E N IE  
Zarząd  Spółki Akcyjnej

„Włókiennicza Spółka Akcyjna tl. Eitingon i S-ka“
zawiadamia PP. A kcjonarjuszów , że w  dn. 16 sierpnia r. b.
o godz. 17 odbędzie  się w loka lu  Spółki, w Łodzi, przy 
ul. Sienkiewicza N r .  82/84

N A D Z W Y C Z A J N E  W A L N E  Z G R O M A D Z E N IE  
A K C J O N A R J U S Z Ó W  

z następującym porządkiem  dziennym :
Zm iana § 6 s ta tu tu  Spółki.
D o § 6 statutu, k tó ry  obecnie brzm i: „Zwyczajne 

W alne  Zgrom adzenie  zwołuje Z a rząd  nie później, n iż  w  ciągu 
pięciu miesięcy po  up ływ ie  ro k u  obro tow ego" , p ro p o n u je  się 
dodać : „W alne Z grom adzenia  o d b yw ają  się bądź  w miejscu 
siedziby Spółki, b ądź  w  W arszawie, bąd ź  też w  jednej 
z miejscowości w ojew ództw a łódzkiego, w edług  uznania  Za* 
rządu . W  razie zwołania  W alnego Z grom adzenia  w trybie  
art. 395 § 1 kodeksu  handlow ego, Zgromadzenie  od by w a  się 
w miejscu s iedziby Spółki".

A kcjonarjusze, zamierzający wziąć udział w  Zgromadzeniu , 
w inni akcje złożyć w biurze Spółki w  Łodzi,  Sienkiewi* 
cza 82/84 przynajmniej n a  tydzień  p rzed  terminem Zgroma* 
dzenia , z zastrzeżeniem, że akcje te nie będą  odebrane  przed 
ukończeniem tegoż. Zamiast akcyj mogą być złożone zaświad* 
czenia, przewidziane w art. 399 § 2 K odeksu H andlow ego.

1818/29— H i

i .* . .............-  - i  D  c  ■

III O G Ł O S Z E N IE

0 subsKrypcji nowej em isji aKcyj

Spółki Akcyjnej Elektrownia w  Kielcach
na mocy art. 436 Kodeksu Handlowego

Z arząd  Elektrowni w  Kielcach, Spółki A kcyjnej,  stosownie 
do art. 436 K odeksu  H and low ego , poda je  niniejszem do  wiado* 
mości swych A kcjonarjuszy , że W alne  Zgrom adzenie  Akcjo* 
narjuszów  Spółk i z dnia  29 marca 1935 r. powzięło  uchwałę

0  P O D W Y Ż S Z E N IE  K A P IT A Ł U  A K C Y J N E G O  SPÓ ŁK I

z ź t  500 000 do 2 000 000, t. j. o i t  1 50(0 000, d rogą  wypusz* 
czenia nowej emisji akcyj w ilości 6 000 sztuk na  okaziciela po 
źT 250 nominalnej wartości każda, po kursie emisyjnym H  250 
za akcję, przyczem praw o  objęcia akcyj nowej emisji zostało 
przyznane wyłącznie do tychczasowym  A kcjonarjuszom .

Subskrypcja  i w płaty  na  now e akcje są p rzy jm ow ane w  sie* 
dzibie Z a rząd u  Spółki w  Kielcach, ul. Sienkiewicza N r .  59, 
w  wysokości pełnej nominalnej wartości subskrybow anych  
akcyj do  dn. 24 sierpnia 1935 r.

O  ile now a emisja akcyj nie  będzie zgłoszona do  zarejestro* 
w ania w  terminie 2 miesięcy od  da ty  zamknięcia subskrypcji,  
zapisujący się na akcje przestaje być zapisem związany.

W  razie n iew ykonania  p raw a p o b o ru  now ych  akcyj przez PP. 
A kcjonarjuszy, Z a rząd  Spółki na  podstawie art. 437 Kodeksu 
H and low ego  udzieli A kcjonarjuszom  dodatkow ego  2*tygo* 
dn iow ego terminu na  w ykonan ie  p raw a p ob o ru ,  o czem na* 
stąpi oddzielne jednorazow e ogłoszenie.

1S07/28- 8 0 —81

1 —  U —

Dn. 10 listopada 1934 r. II R. H. B X 1617

Sąd O kręgow y we Lwowie W ydz ia ł  II han d low y  jako Sąd 
rejestrowy w  sprawie firmy
P O W S Z E C H N E  D O M Y  S K Ł A D O W E , S P Ó Ł K A  A K C Y J N A  
W E  L W O W IE  Z S IE D Z IB Ą  W E  L W O W IE , B Ł O N IA  

JA N O W S K IE
postanawia  wpisać d o  rejestru otwarcie likwidacji Spółki 
U chw ałą  W alnego  Zgrom adzenia  A kcjonarjuszy  z dn. 6  paź* 
dziernika 1934 r. N r .  rep. 1289/1934 postanow iono  likwidację 
Spółki. L ikwidatorami w ybran i  zostali: K arol Szandrowski
1 Stefan Szok. Podpis  firmy nastąpi w  ten sposób, że p o d  jej 
brzmieniem z dodatkiem , wskazującym na likwidację, umieszczą 
swoje podp isy  obaj likw idatorzy  łącznie. D o rejestru wpisano 
dn. 11 grudnia  1934 r.

1897



II O G Ł O S Z E N IE  

Z arząd  Spółki Akcyjnej p o d  firmą

To w a rzy s tw o  Ubezpieczeń „ P i a s t " ,  Spotka Akt.
stosownie do  uchw ały  W alnego  Zgrom adzenia  Akcjonarju* 
szów z dnia 31 maja 1935 r. zaprasza PP. A kcjonarjuszów  na

N A D Z W Y C Z A J N E  W A L N E  Z G R O M A D Z E N IE
które się odbędzie  dn. 19 sierpnia 1935 r. (poniedziałek)
o godz. 18 w sali posiedzeń Tow arzystw a w W arszawie, przy 
ul. Moniuszki N r .  10 z następującym porządkiem  dziennym :

1) Zagajenie Zgrom adzenia  i w y bó r  przewodniczącego.
2) O bniżenie  kapita łu  akcyjnego o sumę źC 500 00000 przez 

umorzenie części akcji.
3) Zm iana §§ 3 i 7 statutu Spółki w związku z przewidzia* 

nym  w poprzedn im  punkcie obniżeniem kapita łu  akcyjnego.
D otychczasowe brzmienie tych paragrafów  jest następujące:
& 3. Spó łka  ma na  celu prow adzenie  działalności ubezpie* 

n io w e j : I. bezpośredniej w działach ubezpieczeń; A. na  ży* 
cie. B. w działach rzeczowych: 1) o d  ognia, 2) od skutków 
p rzerw y w ruchu  przedsiębiorstw  z p o w o d u  ognia (chomage),
3) o d  kradzieży z włamaniem, 4) szyb, 5) transportów , 6) ży* 
wego inwentarza, 7) od  nieszczęśliwych w ypadków , 8) od  od* 
powiedzia lności cywilnej, 9) sam ochodów  (auto*casco), 10) od 
gradobicia ,  ow adów  i zarazy. II. pośredniej we wszystkich 
działach ubezpieczeń.

§ 7. Kapitał akcy jny  Spółki w ynosi iT 2 000 OOO'OO (dwa 
miljony) pelnow płaconych. Kapitał ten jest podzie lony  na
20 000 (dwadzieścia tysięcy) akcyj p o  100 (sto) nominal* 
nej wartości każda. N a  działalność w dziale ubezpieczeń na 
życie przeznacza się z kap ita łu  akcyjnego suma ź t  500 OOO'OO 
(pięćset ty s ięcy ) ; pozostała  część w ynosząca ź[ 1 500 OOO’OO 
(jeden miljon pięćset tysięcy) przeznaczona jest na  działał* 
ność we wszystkich innych  działach ubezpieczeń przez Spół* 
kę upraw ianych.

Projektuje  się następujące brzmienie:
§ 3. Spółka ma na celu prow adzenie  działalności ubezpie-- 

czeniowej I. bezpośredniej w  działach ubezpieczeń rzeczo* 
w ych: 1) o d  ognia, 2) od  sku tków  p rzerw y w  ruchu  przed* 
siębiorstw z p o w o d u  ognia (chomage), 3) o d  kradzieży z wła* 
maniem, 4) szyb, 5) transportów , 6) żywego inwentarza, 7) od 
nieszczęśliwych w ypadków , 8) o d  odpow iedzia lności cywil* 
nej, 9) sam ochodów  (auto*casco), 10) od  gradobicia, ow adów
i zarazy : III. pośredniej we wszystkich działach ubezpieczeń.

§ 7. Kapitał akcy jny  Spółki w ynosi UL 1 500 OOO'OO (jeden 
miljon pięćset tysięcy) pelnow płaconych , kapitał ten jest 
podz ie lo ny  na  15 000 (piętnaście tysięcy) akcyj po  iT 100'00 
(sto) nominalnej wartości każda.

W alne  Zgrom adzenie  będzie praw omocne, o ile na niem 
reprezen tow anem  będzie stosownie do  § 21 sta tu tu  Spółki, 
nie mniej niż jedna  czwarta ogólnej ilości akcyj.

PP. A kcjonarjusze, posiadający akcje na okaziciela, a chcący 
wziąć udział w  Zgrom adzeniu , winni złożyć w  kasie Spółki 
swe akcje, względnie świadectwa depozytow e, przynajmniej 
na 7 dni p rzed  terminem W alnego  Zgrom adzenia  stosownie 
do  przep isów  art. 399 K. H.
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II  Ogłoszenie o otwarciu likwidacji Spółki

Kolej Lokalna Siersza — Trzebinia — Skawce, Sp. Akc.
w  l i k w id a c j i

XXXII Zw yczajne W alne  Zgrom adzenie  A kcjonarjuszy , Spół* 
ki Akcyjnej „Kolej L okalna  Siersza — Trzeb in ia  — Skawce" 
uchwaliło  w dn. 22 czerwca 1935 r.
O T W A R C IE  L IK W ID A C JI  SPÓ ŁK I Z D N .  1 L IP C A  1935 R.

W obec  tego w zyw a się wierzycieli Spółki do zgłoszenia ich 
wierzytelności do  dn. 3 marca 1936 r. w  Biurze Małopolskich 
Kolei Lokalnych we Lwowie, przy  ul. Jagiellońskiej N r .  1, 
II p.

„Kolej L okalna  Siersza — Trzeb in ia  — Skawce, S. A.
w likwidacji .
Jni. Sewe-yn Andrzejew ski m. p.
Kazimierz Kominkowski m. p.
Dr. Wacław Lewicki m. p.

1905 Mgr. Jan Zajas m. p.

II O G Ł O S Z E N IE

Dyrekcja SpfilKi Akcyjnej pod firma
J a n i !  H a M l i w  w Warszawie". Spółka Alt .
podaje  do  wiadomości, że uchwałą W alnego  Zgromadzenia  
Spółki z dn. 30 kwietnia 1935 r. za tw ierdzoną postanowieniem 
M inistrów Skarbu  oraz Przemysłu i H a n d lu  z dn. 18 czerwca
1935 r. („M onitor Polski" z  dn. 6 lipca 1935 r. N r.  152) posta* 
nowione zostało: a) zmniejszyć kapitał zakładow y o ż? 
15 000 OOO’OO, czyli do  źT 15 00 0 OOO’OO; podw yższyć obniżony  
w sposób powyższy kapitał zak ładow y o £  10 000 000’00, a to
o źL 2 500 OOO’OO w drodze  emisji 25 000 sztuk akcyj,  przezna* 
czonych dla akcjonarjuszów  B anku  Angielsko*Polskiego Spółki 
Akcyjnej, na podstawie połączenia (fuzji) tegoż B anku  z Ban* 
kiem H an d low ym  w Warszawie i o pozostałe iT 1 500 OOO’OO 
w  drodze  emisji 75 000 sztuk akcyj.

Zawiadamiając o uchwalonem, wyżej p o d  a) wskazanem, 
obniżeniu  kapita łu  zakładowego Dyrekcja  B anku  w zywa wie* 
rzycieli Spółki, aby  jeżeli nie  zgadzają się na  to  obniżenie, 
wnieśli swe sprzeciwy w  ciągu trzech miesięcy, licząc od  daty 
ostatniego (trzeciego) ogłoszenia.
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III O G Ł O S Z E N IE

Dyrekcja Spółki Akcyjnej pod firma
„Bank Handlowy w Warszawie*, Spółka Akt.
podaje  do  wiadomości, iż uchwałą W alnego  Zgrom adzenia  
Spółki z  dn. 30 kwietnia 1935 r., za tw ierdzoną postanowię* 
niem Ministra Skarbu  oraz Przemysłu i H a n d lu  z dn. 18 czerw* 
ca 1935 r. („M onitor  Polski" z dn. 6 lipca 1935 r. N r .  152) 
postanowione zostało : zmniejszyć kapitał zakładow y o 3.
15 000 OOO’OO, czyli do  iT 15 000 000’00; podw yższyć obniżony  
w sposób pow yższy kapitał zak ładow y o i f  10 000 OOO’OO, a to
0 H- 2 500 OOO’OO w drodze  emisji 25 000 sztuk akcyj,  przezna* 
czonych dla akcjonarjuszów  Banku  Angielsko*Polskiego Spółki 
A kcyjnej na  podstawie połączenia (fuzji) tegoż Banku z Ban* 
kiem H an d lo w y m  w W arszawie i o pozostałe  iT 7 500 OOO’OO 
w drodze  emisji 75 000 sztuk akcyj również po  ź t 100’00 no* 
minalnej wartości każda.

N a  mocy art. 436 i nast. kod. handlow ego zaofiarow uje się 
te ostatnie akcje do tychczasowym  akcjonarjuszom, przyczem 
zawiadamia się, że do konyw ane  na podstawie powołanej 
uchwały  W alnego Zgrom adzenia  Spółki z dnia 30 kwietnia
1935 r. podw yższenie  kapita łu  Spółki o iL 7 500 000’00 usku* 
tecznione zostaje na  następujących w arunkach : p raw u p o bo ru  
podlega  75 000 sztuk akcyj na  okaziciela po źT 100'00 wartości 
nominalnej każda ; cena emisyjna wynosi ź t  101’00 za jedną  
akcję; now e akcje uczestniczyć będą  w dyw idendzie  od  dn.
1 lipca 1935 r.; p ierwszeństwo do  nabycia  akcyj nowej emisji 
mają dotychczasowi akcjonarjusze w stosunku  jednej nowej 
akcji na  taką  ilość akcyj zlo towych dotychczasowej emisji, 
k tóre reprezentują  wartość nom inalną  źL 400’00, po uwzględ* 
nieniu zaś obniżenia  kapita łu  akcyjnego B anku  do  sumy 
źT 15 000 OOO’OO, reprezentować będą  wartość nominalną 
H  200’00; akcjonarjusze w inni w ykonać  swe praw o p o bo ru  
w terminie do  up ływ u  trzech tygodn i o d  da ty  ostatniego (trze* 
ciego) ogłoszenia; wpłaty  na  now e akcje przez dotychczaso* 
wych akcjonarjuszów  w inny  być d okonane  w  siedzibie Banku 
H and low ego  w  Warszawie, Spółki Akcyjnej, lub  w  którym* 
kolwiek z jego oddzia łów , w pełnej wysokości t. j. w sumie 
3- 101'00 za każdą n ow ą akcję, w  terminie dla w ykonania  
p o b o ru  zakreś lonym ; wrazie n iew ykonania  p raw a p o b o ru  przez 
dotychczasowych akcjonarjuszów  oraz nieuiszczenia w płat na 
akcje w pow yższym  terminie, zostanie w yznaczony drugi ter* 
min p o b o ru  pozostałych akcyj przez wszystkich daw nych akcjo* 
>iarjuszów, przyczem dod a tk ow y  przydział akcyj nastąpi w sto* 
sunku  d o  zgłoszeń; akcje nieobjęte D yrekcja przydzieli według 
swego uznania ;  zapisujący się na  akcje przestaje być zapisem 
związany, jeżeli now a emisja nie będzie zgłoszona do  zarcje* 
s trow ania  do  dn. 1 stycznia 1936 r.
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I O G Ł O S Z E N IE

limi [D b n w ii  „W ożutzyn", S p i i  l i t .
zawiadamia P.P. A kcjonarjuszów , że w dn. 31 sierpnia 1935 r.
0 godz. 11 odbędzie  się w sali Banku Cukrownictwa, Oddział 
w Warszawie, ul. K arowa N r .  20
ZWYCZAJNE WALNE ZGROMADZENIE AKCJONAIUTJSZÓW |
z następującym porządkiem  obrad :

1) Zagajenie Zebran ia  i w y bó r  Przewodniczącego;
2) Spraw ozdanie  Z arządu  za rok  operacyjny 1934/35 i Komisji 

R ew izyjnej;
3) Zatwierdzenie sprawozdań, bilansu oraz rachunku  strat

1 zysków za rok  operacyjny 1934/35 i udzielenie Zarządow i abso* 
lu torjum ;

4) Powzięcie uchwały o rozdziale zysku;
5) Udzielenie Zarządow i upoważnienia  d o  korzystania z kre* 

dy tu  w instytucjach i bankach z p raw em udzielania zabezpie* 
czcń hipotecznych i innych;

6) Zm iany  statutu:
a) obecne brzmienie § 24, mianowicie: „Członkowie Z arządu  

otrzymują za swą pracę w ynagrodzenie  drogą odliczenia części n 
rocznych zysków. W alne Zgromadzenie  może n ad to  wyznaczyć 
stałe uposażenie w formie pensji" — zmienia się następująco: 
„Członkowie Z arządu  o trzym ują stałe w ynagrodzenie  w formie 
pensji oraz renuinerację według uchwał W alnego Zgromadzę* 
nia“ ;

b) w paragrafie 25 dodaje  się po słowach: „Komisja  Rewizyjna 
składa się" słowo: „conajm niej" ;

c) obecne brzmienie § 27, mianowicie: „Z zysku rooznego, 
jaki pozostanie po odliczeniu wszystkich w ydatków  i strat oraz 
umownych tantjem, potrąca się conajmniej 8%  od sta na kapitał 
zapasowy Spółki i po  2% od  sta na  w ynagrodzenie  dla każdego 
C złonka Z arząd u  oraz odpisy  na umorzenie. Resztę zysków 
przeznacza się na  dyw idendę dla  akcjonarjuszów, o ile W alne 
Zgromadzenie  nie postanowi inaczej" zmienia się następująco: j

„Zysk Spółki stanowi dochód ,  pozostały  po  odliczeniu wszyst* 
kich kosztów i strat, po  opłaceniu p rocentów  od długów  i kredy* 
tów  oraz po  potrąceniu amortyzacji ruchomego i nieruchomego 
majątku.

Z  tak w yprow adzonego  zysku wydziela się w p o rządku  nastę* 
pującym :

a) 10% na  kapitał zapasowy,
b) doda tkow e w ynagrodzenie  lub renuinerację dla Członków  

Z arządu  i pracowników,
c) d rogą specjalnej uchwały  W alnego Zgrom adzenia  dotacje 

rezerwowych funduszów  ze specjalnem przeznaczeniem, jak: 
sanacyjny, inwestycyjny, wierzytelności wątpliwych, strat kur* 
sowych, szkód  elementarnych i t. p.,

d) resztę zysku przeznacza się na dyw idendę dla akcjonarju* 
szów, o ile W alne  Zgromadzenie  nie postanowi inaczej".

7) W y b ó r  Komisji Rewizyjnej;
8) Ustalenie w ynagrodzenia  członków Z arząd u  i Komisji Re* 

w izy jne j ;
9) Wnioski PP. A kcjonarjuszów  zgłoszone ustawow o;
10) W nioski Zarządu.
Posiadacze akcyj winni złożyć przynajmniej na 7 dni p rzed 

terminem W alnego Zgrom adzenia  w Biurze Z arząd u  w Warsza* 
wie, ul. Karowa 20, swe akcje lub  kwity, w ydane  jako do w ó d  
złożenia akcyj u polskiego notarjusza, lub  też w  instytucji kre* 
dytowej krajowej. N a  kwitach pow inny  być oznaczone num ery  
akcyj oraz umieszczona adnotacja, że akcje nie będą  w ydane j| 
p rzed ukończeniem W alnego Zgromadzenia.

W arszawa, dn. 1 sierpnia 1935 r. i»io 
.i. ■■■■■ ----  =  n - 1 .---- —t

II O G Ł O S Z E N IE  

Z arząd  Spółki Akcyjnej

Modrzeiów— Hanłke, Zjedooczone Zakłady Górniczo-Hutnicze
ma zaszczyt zawiadomić PP. A kcjonarjuszów , że w dn. 16 sierp* 
nia 1935 r. o godz. 17 w  lokalu  b iu ra  Z arząd u  w Warszawie, 
ul. S rebrna  9 odbędzie  się

N A D Z W Y C Z A J N E  W A L N E  Z G R O M A D Z E N IE  
A K C J O N A R J U S Z Ó W  

z następującym porządkiem  ob rad :
Reasumpcja uchwały  W alnego Zgrom adzenia  A kcjonarjuszów  

z d n  28 sierpnia 1928 r. i ustalenie te rm inu w ypła ty  dyw idendy  
za 1927 r.

Akcje na okaziciela i zastępujące je zaświadczenia będą  
przy jm ow ane w  biurze Z arządu  w dnie powszednie  w  godz. od
10 do 12 aż do dn. 9 sierpnia r. b. włącznie. m 2

Zarząd Spółki Akcyjnej Cukrowni Strzyżów
zawiadamia PP. A kcjonarjuszów , że

Z W Y C Z A J N E  W A L N E  Z G R O M A D Z E N IE  
odbędzie  się dn. 29 sierpnia 1935 r., t. j. w czwartek o godz. 5 
popol.  w  W arszawie w Biurze Z arządu  Sp. Akc. C ukrow ni 
S trzyżów  przy ul. Krakowskie Przedmieście 17 m. 22, z nastę* 
pującym porządkiem dziennym :

1) Zagajenie Z ebran ia  i w y bó r  przewodniczącego;
2) Spraw ozdanie  Z arządu  z działalności Spółki za rok  opera* 

cyjny 1934/35, oraz odczytanie p ro toku łu  Komisji Rewizyjnej;
3) Zatwierdzenie bilansu, rachunku  zysków i strat, oraz po* 

działu zysków  za rok  operacyjny 1934/35; udzielenie Z arządow i 
abso lu torjum ;

4) Zatwierdzenie b udże tu  na  rok  operacyjny 1935/36 o raz  wy* 
sokości w ynagrodzenia  członków Z arządu  i Komisji R ew izy jne j;

5) W y b o ry  członków Z arządu  i Komisji Rewizyjnej;
6) W olne  wnioski PP. A kcjonarjuszów .
Właściciele akcyj korzystają  z praw a głosu na W alnem Zgro* 

madzeniu, o ile na 7 dni p rzed  terminem Zgrom adzenia  złożyli 
akcje lub  kwity depozytow e n a  te akcje w  Biurze Z arządu  
Spółki, W arszawa, Krakowskie Przedmieście 17 m. 22.

■- — ------------------- - □

II O G Ł O S Z E N IE  

Z arząd  Spółki Akcyjnej

„Foimiarz * Fabryka Kopyt i Szpilek Drewnianych w Pustelniku
podaje  do  wiadomości PP. A kcjonarjuszów , że w dn. 13 sierpnia 
1935 r. o godz. 18 odbędzie  się w  siedzibie Spółki p rzy  ul. Dłu*
giej 25 w W arszawie
W A L N E  Z G R O M A D Z E N IE  A K C J O N A R J U S Z Ó W  SPÓ ŁK I
z następującym porządkiem  dziennym :

1) Zagajenie i w yb ór  Przewodniczącego; 2) Spraw ozdanie  Za* 
rządu  z obecnego stanu Spółki; 3) Spraw ozdanie  R ady  Nadzór* 

j cze j; 4) V otum  zaufania d la  Z arządu  i w yb ory  Z arządu  oraz 
R ady  N adzorcze j;  5) Dzierżawa fabryki w  Pustelniku oraz od* 
działu w  W arszawie; 6) W olne  wnioski.

PP. Akcjonarjusze, pragnący wziąć udział w  powyższem Zgro* 
madzeniu, winni — stosownie do  § 20 s ta tu tu  — nie później niż  
na 7 dni p rzed  terminem Zgrom adzenia  złożyć Zarządow i Spól* 
ki swoje akcje ewentualnie kwity o przyjęciu tychże do depo* 
zytu przez  instytucje kredytowe.

1872 „Formiarz" Spółka Akcyjna
■q . - . - - - T

Pierwsza Krajowa Fabryka Manometrów, Termometrów 
i Przyrządów Laboratoryjnych Henryk Neuman, Spółka Akcyjna

WŁOCŁAW EK 
Bilans na dz. 31 grudnia  1934 r.

S T A N  C Z Y N N Y . — N ieruchom ości ź f  238 794-17; Ruchomo* 
ści iT 65 177-30; Kasa i banki H  853-91; Papiery procentowe 
3. 384-00; Weksle Z  512-00; M aterja ły  Z  29 458-85; W yroby  

44 658-65; D łużnicy  iT 11 625’81; Sum y przechodnie  Zt 151-20; 
D epozyty  i l  1050-00; Strata za 1933 rok  aT 7 967-46; Strata za 

11 1934 rok  Z  956-37; Razem Z  40158972.
S T A N  B IE R N Y . — Kapitał zakładow y źL 200 000-00; Kapitał 

amortyzacyjny źL 82 845-95; Kapitał zapasow y Ul 13 530-61; 
W ierzyteln. krótkoterm. źL 81 753-49; Różni ź t  17 590-90; Nie* 
podnies iona  dyw idenda  źL 3 424-00; Wierzyteln. przedw ojenne 
ź t  662-92; Rezerwa poda tkow a ź t  207-61; Sum y przechodnie 
ź t  524-24; Kaucje ź t  1 050-00; Razem ź t  401 58972.

Straty  i zyski za 1934 r.

W IN IE N . — R obocizna ź t  25 092-31; M aterja ły  ź t  6 265-60; 
Podatki ź t  3 269-46; Świadczenia soc. ź t  3 047-48; Koszty han* 
dlowe ź t  10 745-78; Razem ź t  48 420 63.

M A . — Zysk na w yrobach  ź t  47 464-26; Strata za 1934 r. 
ź t  956'37; Razem ź t  48 420-63.

1912

P O D R Ó Ż U  J C I E  
SAMOLOTAMI



W ile ń s k i  Bank Ziemski,  Spółka A kcy jna
STAN CZYNNY

1) Kasa i sumy d i  dyspozycji
na rach. bieżących w bank.

2) Waluty zagraniczne . . . .
3) Papiery wartościowe własne:

a) w dyspozycji Banku . 2
b) na rachunek  kapitału

zapasowego Banku
4) Pap. wart.  na r-k  fund. na

wystaw, domów dla znie- 
dołężn. urzędn. i rodzin, 
pozost. po urzędn. Banku

5) Papiery  wartość, na rachun.
funnd.im. Józefa Montwiłła

6) 4Js%list. zast. IV serji W. B. Z.,
podleg. e m is j i ......................

7) Pożyczki, umarz. ratami
złot. w 4!$j list. zast. . . 47

8) Termin, i przedt. zwrot poż.,
umarz. ratami zł. w
list. zast., gotówką . . . __

9) Poż. umarz. rat. złot. w 5% 
listach zast................................

10) Termin, i przedt. zwrot poż.,
umarz. ratami złot. w 5?<j 
list. zast. gotówką . . . .

11) Pożyczki umarzane ratami
złotowe (b. doi.) w 4!j% 
list. zast...................................

12) Pożyczki spłacane jednora­
zowo złotowe w gotow.

13) Poż. 4Ji% list. zast. na n ie­
ruchom. ziemsk., powst. 
z konw. zaległ.....................

14) Pożyczki długoterm. w go-
towiźnie na nieruch, miej­
skich, powstałe z k on w er­
sji z a l e g ł o ś c i ......................

15) Raty od pożyczek . . . .
16) Zaległości, które na mocy

rozporz. Prez. R. P. z dn. 
27/X 1932 r. bank ma p ra ­
wo skonw ertować na do­
datkową pożyczkę i k tó ­
rych praw o pierwszeństwa 
hipot. zostało po tw ierdzo­
ne temże rozporządzeniem

17) Rozterminowane należności
18) W ydatk i  zaliczone na r a ­

chunek dłużników . . . .
19) Nieruchomości i ruchom oś­

ci Banku ...........................
20) Dłużnicy różni i zaliczki .
21) Straty na kursach walutow.
22) W ydatk i  b a n k u ......................

Bilans na dz, 30
z z

3 299 220-21 
201 606-24

28 3 246 75

911 469-75 3 194 716-50

20 028-71 

7 697 09 

4 632 490 00

047 876-42

167 243-58 47 215 120 00

860 502-71

8 967 29 869 470 00

24 221 780 00 

406 082 50

4 632 490 00

1 754 650 56 
7 879 478 77

czerwca 1935 r.
STAN BIERNY

1) Kapitały w łasne:
a) kapitał zakładowy . .
b) kapitał zapasowy i r e ­

zerwowy ......................
c) fundusz amortyzacyjny

2) Listy zastawne :
o) 4!j% listy zast. złot. IV 

serjl, oparte  na poż., 
powst. z konw. zaległ., 
przezn. do obiegu . .

b) 4%% złotowe w obiegu
c) 5̂ - m m
d) 4J$) złotowe (b. doi),

przeznacz, do obiegu
e) 8% dolarowe wyloso­

wane do op łacenia  .
3) Kupony od listów zast. do

o p ła c e n ia ...............................
4) D ywidenda od akcyj do

o p ła c e n ia ...............................
5) Fundusz na opłacenie  k u ­

ponów  ...................................
6) Fundusz amortyzacyjny od

poż., umarzanych ratami
7) Fund. im. Józefa  Montwiłła
8) Fundusz na wystawienie

domów dla zniedołężnia- 
łych urzędników i rodzin, 
pozostałych po urzędni­
kach Banku ..........................

9) Rezerwa na opłacenie  n a ­
leżności przedwojennych 
i zaciągniętych w czasie 
w o j n y ...................................

10) W pływy na raly  przed te r ­
minem ich płatności . . .

11) Sumy przechodnie . . . .
12) K redy t w Banku A kcepta-

c y j n y m ...................................
13) Wierzyciele różni . . . .
14) Dochody B a n k u ..................
15) Zyski na lu r sa ch  w alu to­

wych ........................................

Z  Z

6 300 000 00

9 354 356-29 
312 157 12 15 966 513-41

4 632 490-00 
47 215 120 00 

869 470-00

24 221 780 00 76 938 860 00 

79999 

8 466 724 33 

1 609 054 00 

1 733 632 62

176 210'87 
7 697 09

20 036-99

124 079-70

3 479-41 
1 028 972-32

6 200 000-00 
140 975-50 

3 324 586-07

492 954-80

116 234 577-10 116 234 577-10

W ileń sk i P r y w a tn y  Bank H an d lo w y , S p ó łk a  A k c y jn a
Bilans na  dz. 30 

A K T Y W A . — Kasa, B ank Polski, P. K. O., banki państwo* 
we, b o n y  F u n d uszu  Inwestycyjnego Z  316 253-02; W alu ty  za* 
graniczne Z  58 015" 16; Papiery wartościowe własne: a) po* 
życzki państwow e Z  11 932-13; b) papiery  hipoteczne Z  
519 783-67; c) akcje Z  494 764-17; U dzia ły  i akcje w przeds. 
konsorc. Z  75 000-00; Banki kra jowe Z  30911-03; Banki za^ 
graniczne Z  25 925-97; W eksle zdyskontow ane Z  2 845 217-02: 
Rachunki bieżące (salda d e b e to w e ) : a) zabezpieczone Z
2 658 823-09; b) n iezabezpieczone Z  398 527’27; Pożyczki ter* 
minowe Z  192 517-00; Należności z ty tu łu  układ , konwers.,  
zaopatrz ,  w  akcepty B*ku A kceptacyjnego Z  727 625-66; Nie* 
ruchom ości Z  887 943-00; Różne rachunki Z  1 119 839-87; 
Koszty, różnice kurs . i t. p. Z  176 892-81; O ddzia ły  Z
1 104 446-29; Sum a b ilansow a Z  11 644 41716.

czerwca 1935 r.
U dzie lone  gwarancje Z  426 077-66; Inkaso Z  1019404-64; 

Razem Z  13 089 899-46.
P A S Y W A . — Kapitały  własne: a) zak ładow y Z

2 500 000-00; b) zapasow y Z  127 908-81; W k ład y :  a) termino* 
we Z  3 124 131-30; b) u vista Z  2 18445485; Rachunki bie* 
żące (salda kredytow e) otwartego k redy tu  Z  149 140"61; Zobo* 
wiązania inkasowe Z  58 503-45; R edyskonto  weksli Z
1 549 819-42; Banki krajowe Z  251 324-66; Banki zagraniczne 
Z  6590-70; Różne rachunki Z  301 381'55; Procenty, prowizje
i różne zyski Z  263 080-34; O ddzia ły  Z  1 128 081-47; Suma 
b ilansow a Z  11 644 417-16.

Z obow iązania  z tyt. udzielon. gwaranc. Z  426 077-66; Róż* 
ni za inkaso Z  1 019 404-64; Razem Z  13 089 89946.

18 !) l
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Zarząd Zjednoczonych Zakładów Włókienniczych 
H. W i e r a  i L. Grohmana, Spółka Akcyjna w Łodzi

zawiadamia niniejszem PP. A kcjonarjuszów , że w  piątek, dn.
30 sierpnia 1935 r. o godz. 11 przed poi. w  gmachu Z arządu  
przy  ul. Targowej N r .  65 w Łodzi,  odbędzie  się

Z W Y C Z A J N E  W A L N E  Z G R O M A D Z E N IE  
A K C J O N A R J U S Z Ó W  

z następującym porządkiem  o b rad :
1) W y b ó r  przewodniczącego;
2) Spraw ozdanie  Z arządu , R ady  N adzorczej i Komisji Re* 

w izy jn e j ;
3) Zatwierdzenie sprawozdania  Z arządu , bilansu i r*ku zy* 

sków  i strat za rok  operacyjny 1934 oraz pokw itow anie w ładz 
Spółki z w ykonania  przez nie obow iązków ;

4) Powzięcie uchwały w sprawie podzia łu  zysku wzgl. po* 
krycia straty za rok  1934;

5) Ustalenie p lanu działalności na ro k  1935;
6) W y b o ry  1 członka Z arządu , dw uch cz łonków  R ady

i 5 członków Komisji Rewizyjnej oraz określenie wynagrodzę* 
nia R ady i Komisji R ew izy jne j;

7) W olne  wnioski.
PP. Akcjonarjusze, życzący sobie przyjąć udział w  Walnem 

Zgrom adzeniu  lub  zgłosić doda tkow e spraw y na  p o rządek  I 
dzienny, winni zastosować się do art. 394, 399 i 405 K odeksu 
H and low ego  („Dz. Ust. R. P.“ poz. 502/1934 r.).

S tosownie do § 13 Statutu, Zgromadzenie  powyższe będzie i 
prawomocne, o ile p rzybędą  na nie akcjonarjusze lub  ich pel* 
nomocnicy, reprezentujący łącznie conajmniej Vi kapita łu  
akcyjnego.

W  razie niedojścia do  sku tku  W alnego  Zgrom adzenia  w  po* 
wyższym dniu, takow e na zasadzie § 14 sta tu tu  odbędzie  się 
w  tymże lokalu  i z tymże programem w piątek, dn. 20 wrze* 
śnia 1935 r. o godz. 11 rano  w  drugim terminie, a w tedy  W alne 
Zgrom adzenie  będzie ważne bez względu na ilość reprezento* 
wanego na niem kapitału  akcyjnego. D oda tkow ych  ogłoszeń
i zawiadomień o wyznaczeniu now ego terminu Zgromadzenia  
na zasadzie § 15 statutu nie doko ny w a  się.

1904/31- 88
-------------t  -------------- :—

„ M u m i a  Trawniki" S p ó ł k a  f l k i v i n a
Bilans na  dz. 31 marca 1935 r.

A K T Y W A . — Majątek stały: G run ty  ź t  52 068-00; B udowle  
ź t  1 303 522-59; U rządzenia  techniczne ź t  1 337 939-42; Inwentarz 
żywy ź t  1 690-00; Inwentarz martwy ź t  151 638,64; Majątek 
p łyn ny :  G o tów ka  w kasie i bankach ź t  788 920-51; Papiery pro* 
centowe ź t  151 926’62; Materja ły  pomocnicze ź t  2K>(£)-77\ Melas 
ź t 900-60; D łużnicy: z ty tu łu  um ów  kartelow ych z operacji han* 
dlowych źt 3 894'18; Różni ź t 244 812’33; Sumy przechodnie 
źt 5 571'40; Suma bilansowa źt 4065 554'06. Sumy pozabilan* 
sowe źt 45 667-92; Razem ź t 4 111 221-98.

P A S Y W A . — Kapitały  własne: Kapitał zak ładow y ź t
1 200 000’0 0 ; Kapitał zapasow y ź t 604 008-76, Kapitał inwesty­
cyjny ź t 70 000-00; Specjalna rezerwa z p rzerachowania ź t 
401 276-98, Kapitał am ortyzacyjny ź t 1 779 862-80, Zobowiążą* 
nia: różni wierzyciele ź t 10 405-52. Suma b ilansow a ź t
4 065 554-06. Sumy pozabilansow e ź t 45 667-92 Razem ź t 
4111 221-98.

Z obow iązań  zagranicznych Spółka nie posiada.

R achunek strat i zysków

W IN IE N .  — Koszt administracji ogólnej ź t 37 540-62; Dy* 
rekcja i u rzędnicy  ź t 28 723-02, W ydatk i ogólne ź t 14 846-48, 
U trzym anie  fabryki ź t 42 624-01, Ubezpieczenie  b u d y n k ó w  i ma* 
szyn ź t 14 466’29, U trzym anie  inwentarza żywego ź t 900-07, 
U trzym anie  bocznicy kolejowej ź t 1 179-96, Świadczenia so* 
cjalne ź t 9 610'51, Podatki ź t 33 928-58, OdDrawy pracow ników  
ź t 182 010-29, O plata  w yw ozow a od  cukru kamp. 1923/24 
ź t 2 674-87, Strata na inwentarzu żywym ź t 1 060-00; Nieza* 
m ortyzow ana część ruchomości ź t 16 906-22, A m ortyzacja  ź t
22 937-98, Razem ź t 409 408-90.

M A. — Za odstąp iony  kontyngent ź t 345 220-00; D yw idenda  
od akcyj ź t 8 509'60. Z a  n iepodniesioną dyw idendę za 1928/29 r. 
ź t 362-25, Za procen ty  ź t 23 902-41, Za różnicę kursow ą ź t
2 550-02, Z  ty tu łu  funduszu  w yrównaw czego ź t 11 835-67,
Z  ty tu łu  nadw yżki rozliczeń karte low ych ź t 14 416-99, Z  ty tu łu  
różnicy na remanentach melasy ź t 299-49, Z a  różne do chody  
ź t 2 312-47, Razem ź t 409 408 90.

1907

III O G Ł O S Z E N IE  O O T W A R C IU  L IK W ID A C JI  SPÓŁKI

Kolei Lokaina Maszyna— Krynica, Spółka Akcyjna w likwidacji
X IX  Zwyczajne W alne  Zgromadzenie  A kcjonarjuszy  Spółki 

Akcyjnej „Kolej Lokalna M uszyna — Krynica" uchwaliło 
w dn. 23 maja 1935 r. otwarcie likwidacji Spółki z dn. 24 maja
1935 r.

W o b e c  tego
W Z Y W A  SIĘ W IER ZY C IE L I SPÓ ŁK I 

do  zgłoszenia ich wierzytelności do dn. 8 lutego 1936 r. w  Biu* 
rze M ałopolsk ich  Kolei Lokalnych we Lwowie, p rzy  ul. Ja* 
giellońskiej N r . l

„Kolej L okalna  M u szy n a—Krynica, S. A . w  likwidacji" 
Dr. Otto Nadolski mp., Stanisław Wierzbicki mp., 

Bronisław W ójcik mp., Mgr. Jan Zajas mp.
1906

SpółKa AKcyjna w K raKowie

Bilans na  dz. 31 grudnia  1934 r.
S T A N  C Z Y N N Y . -  I. Kasa ź t  91619-97; II. Instytucje kre* 

dytowe ź t  32 377-40; III. Papiery wartościowe z kuponam i bie* 
żącemi ź t  1 199 170-90, IV. N ieruchom ości ź t  4 088 709’07,
V. N ależność z ty tu łu  rezerwy składek, zatrzymanej p rzez  za* 
k łady  ubezpieczeń ź t  39 053-67, VI. Agenci ź t  964 650-34,
VII. Różni z ty tu łu  zaległej i bieżącej składki ź t  464 092-37,
VIII. Z ak łady  ubezpieczeń ź t  977 035-11, IX. Inni dłużnicy 
ź t  2 501 417-90, X. Ruchomości b iurow e ź t  87 913-43, XI. Inne 
aktywa ź t  487 011-02, Razem ź t  10 933 051-18.

S T A N  B IERN Y . — 1 Emitowany kapitał akcyjny (akcyj 
sztuk 25 000 po  ź t  100-00) ź t  2 500000’00; II. Inne kapitały
i fundusze własne zakładu ź t  897 262-09; III. Fundusz  ubezpie* 
czeniowy ź t  431 045-45; IV. Rezerwa na nieuregulowane szko* 
dy  ź t  724 924-42; V. N ależność z ty tu łu  rezerwy składek za* 
trzymanej reasekuratorom  przez zakład ź t  1 487 901-28; VI. Fun* 
dusz na umorzenie wartości nieruchomości ź t  75 567-00; 
VII. Długi hipoteczne ź t  857 757-12; VIII. Agenci ź t  146087’05;
IX. Z akłady  ubezpieczeń ź t  2 070 476-28; X. Inni wierzyciele 
ź t  578 802-16; XI. Nieuiszczone podatk i i opła ty  ź t  35 784-85; 
XII. Inne pasyw a ź t  114 934-25; XIII. F u ndusz  emerytalny 
ź t  1 007 802-00; XIV. Zysk ź t  4707-23; Razem ź t  10933051-18.

Rachunek  zysków i strat za 1934 r.
ZYSKI. — I. Zysk w roku  sprawozdaw czym  na  rachunku  

ubezpieczeń: 1) od  ognia ź t  246 02878, 2) od  gradobicia ź t  
619-79, 3) od  kradzieży ź t  40 768-40, 4) od uszkodzeń  samo* 
chodów  ź t  560-28, Razem ź t  287 977-25; II. Czysty dochód  
z majątku zakładu ź t  3 608-07; III. Zysk na kursie walut obcych 
ź t  91 339-05; IV. Inne zyski nieobjęte poszczególnemi rachun* 
kami: 1) zysk z realizacji pap ie rów  wartościowych ź t  128 306-90,
2) odzyskane należności ź t  1 387-97, 3) odpisano  z rezerwy 
na należności wątpliwe na  pokrycie um orzonych  należności 
wątpliwych źt. 303 600-03; Razem ź t  816 219-27.

ST RA T Y . — I. Strata w  ro ku  sprawozdaw czym  na rachunku  
ubezpieczeń: 1) od  nieszczęśliwych w yp adk ów  ź t  2 262-83,
2) od  odpowiedzia lności prawnej ź t  25 245-08, razem i f  
27 507-91; II. N iepodzie lna  część kosztów  administracji ź t 
6254-85; III. U m o rzon e  należności wątpliwe ź t  304914-64;
IV. Inne odpisy  i s traty  nieobjęte poszczególnemi rachunkam i:
1) odpisano  z wartości ruchomości ź t  11 933-64, 2) odpisano 
z wartości nieruchomości ź t  24 159-06, 3) emerytury wypłacone 
ź t  488 444-26, z tego przeniesiono na  fundusz  emerytalny ź t  
152 292-76, różnica ź t  336 151-50, 4) dotacja funduszu  emerytal* 
nego ź t  18 708-99, 5) różne ź t  81 88P45; V. Zysk ź t  4 707-23; 
Razem ź t  816 219-27.

Zysk źt. 4 707-23 zostaje przeniesiony do przewidzianego sta* 
tutem kapita łu  zapasowego.

W alne  Zgromadzenie  A kcjonarjuszy  w dn. 27 lipca 1935 r. 
zatwierdziło pow yższy  bilans oraz rachunek  zysków i strat.

SPROSTOW ANIE 
W ogłoszeniu (zesz. 30) firmy:

P rzem ysł G u m ow y „A rd a l",  Sp. Akc.
w wierszu 18 od dołu wydrukowano omyłkowo „od tejże w y- 
sokoćci"—w in n o  być „do t e j ż e  w ysoKości”.

V



Towarzystwo Przemysłu Włóknistego, Sp. Akc.— Zarząd w Paryżu 
Societe Anonyme de I’ Industrie Textile —  Siege Social a Paris

324 517 00 
305 801-80

6 190 553-50 
247 326 00 

1 240 996-40

Bilans na d z . 31
STAN CZYNNY Fr. franc. Fr. franc.

Aktyw a unieruchomione:
Tereny  p r z e m y s ło w e ...........................
Teren  p o w i ę k s z e n i a ...........................

Nieruchomości:
Budynki przemysłowe i domy mie­

szkalne ................................................
Magazyny, b iura  i lokale w Lodzi .
Nieruchomości w Berlinie . . . .

Urządzenia fabryczne:
Urządzenia i n a r z ę d z i a ..................
Nowe u r z ą d z e n ia ...............................

E l e k t r o w n i a ............................................
„ (inwestycje w 1934 r.)

Bony trzydzies to le tn ie ' ) ..................
Gotowizna w kasach i bankierzy .
P o r t f e l .....................................................
Dłużnicy i wierzyciele (saldo) . . .
T o w a r y .....................................................
Zasoby f a b r y k i ........................................
Zyski i s traty  ( l a ld o ) ...........................

grudnia 934 r .
STAN BIERNY
Kapitał spółkowy . . . .  

Fundusze rezerwow e:
S t a t u t o w y ...............................
S p e c j a l n y ...............................

Premja e m i s y j n a ......................
Rezerwa na ryzyka bieżące: 

(portfele, dłużnicy, towary)
A k c e p t y ...................................  .
Rachunki porządkowe

Fr. franc. Fr. franc. 
.................. 36 000 000-00

1 195 398 05
1 250 000 00 2 445 398-05

16 334 153 10

8 824 955-98
8 300 000 00
4 945 034-03

11 497 304-86 
31 466-41 

11 433 660-88
117 55832 31 387 185 17 

10 422 000 00 
2 108 801-69
7 097 062-20
8 244 15232
9 068 358-88 
1 724 692 62 
6 797 288-28

*) W artość rea lna  bonów trzydziestoletnich w y­
nosi ................................................ fr. 10 422 000-00

z czego należy potrącić procenty 
należne, lecz których termin 
płatności jeszcze nie nastąpił, 
zaksięgowane na  rachunku  p o ­
rządkowym ...............................fr. 4 445 032 77

p o z o s t a j e ...................... fr. 5 976 967-23

1891) 76 849 541-16

44 026-97 
440 485 07 

14 174-37

2 070-29 
88808 

4 757-43 
16 467-28

Z

5 000 000-00

10 873-30 

2 224 492 02

6 723 594 46 

498 686 41

Francuska Spółka Akcyjna „Tnw. Akc. Przemysłu Włóknistego", Oddział w Częstochowie
Bilans zamknięcia na dz. 31 grudnia 1934 r.

A H T T W A  Z  Z  PASYWA Z
I.—Majątek stały: G r u n t y ......................  180 99640 L— Kapitały w ła sn e :

Budynki: a) fabrycz. 3 734 267"87 Kapitał dla działalności w Polsce . .
b) gospod. 425 277"15 Kapitał rezerw ow y—wątpliwe należ-
c) mieszk. n o ś c i  

i skład. 1 151 717-47 5 492 25889 Nadwyżka bilansowa pochodząca
Maszyny i urządzenia techniczne . . 6 463 344 07 z Pr^ewalutowania . . . . . . . .
Bocznice kolejowe i lokom, samochod. 98 673 57 . . Kapitał amortyzacyjny:
Centrala elektr. i urządz. napędow e 3 970 388’13 ?( saldo z roku u b i e g ł e g o ........  6 723 594"46
Meble i urządzenia  biurowe . . . .  153 914'20 10 686 319 97 ^  dopisane w roku sprawozdawczym

II.—M ajątek  płynny: III.—Zobowiązania. Wierzyciele:
Gotówka w kasie i bankach . . . .  368519"04 dostawcy krajowi .................
Papiery  procent.  (Pożyczka Narodowa) 131 280 00 '  dostawcy z a g r a n i c z n i ............
W eksle w portfelu i inkasie . . . .  25 78069  89 c ' r0 *nl • -  
A kcje  i udziały w innych przedsiębior. 695 233-27 3 773 102 20 Fundusze i zobowiązania specjalne:
M ateria ły :  a) s u r o w e ...............................  1 244 997"13 ł |  fundusz b e z r o b o c i a .............

6) pomocnicze i pędne . . 717 624"89 ‘un“ “ s  ̂ karny  . . . . . . . . .
P ó ł f a b r y k a ty ................................................. 991 269 45 '  P ° d a ‘e.k od uposażeń służbowych
Gotowe w yroby  i t o w a r y .................. 1 714 548 45 4 668 439 92 ^  Ubezpieczalnia Społeczna . . .
D łużnicy: a) o d b i o r c y ........................... 10547 411 57 IV.—Zarząd Główny w Paryżu . . .

b) d o s t a w c y ..........................  14 64591 V. — Sumy przechodn ie :
c) r ó ż n i .................................... 37 525‘40 Redyskonto  p o r t f e l u ...............
d) p o ż y c z k i ........................... 1 736 019‘10 12 335 601'98 Zobowiązanie z tytułu umowy
e) wątpliwe należności: -------------------  P oS E L *

1) w . k . l ,  p „ u « . . r  15 038 741" 19
2) należności w postę- Pensie 

powaniu rew indykac. 741 684*17  
3) i n n e ...............................  29 486 07 786 208*43

III.—P odatek  majątkowy—do umorzenia  127 171*74
IV.—Sumy przechodnie—wydatki d o ­

tyczące okresu przyszłego . . 25 323‘40
V.—Inne aktyw a (kaucja P. K. P.) . 1 194-98
VI.—R achunek zysków i s t r a t — saldo 2 105 188’38

1899 40 000 809 89 40 000 809-89

25
24 183-08 

361 78545

75 492 21

24 000 00

22 277 46 
35 425 50 157 195-17
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Francuska Spółka Akcyjna „Tow. Akc. Przemysłu Włóknistego", Oddział w Częstochowie

W INIEN
Koszty fabrykacji:

Zużyte materjały surowe i pomocn.
F arbow anie  p r z ę d z y ..................
Wynagrodzenie personelu techniczn, 
Robocizna:

a) wydziałów produkcyjnych .
b) wydziałów pomocniczych

Świadczenia s o c j a l n e ......................
Siła napędow a i oświetlenie . .

Koszty administracji ogólnej . . .
Koszty h a n d lo w e ...................................
Koszty związane ze sprzedażą:

а) o p a k o w a n i e ...................................
б) przewóz kolejowy i asekuracja
c) k o m iso w e ........................................
d) stawki k o n w e n c y jn e ..................
e) koszty przynależności do Zwiąż

i Org...............................................
Podatki państwowe i komunalne:

a) św iadectwa przemysłowe i po
datki r ó ż n e ...............................

b) podatek  przemysłowy od obro
tów  1934 r ....................................

c) opłaty s t e m p l o w e ......................
d) podatek  dochodow y za 1933 r.
e) podatki dodatkow e za lata

u b i e g ł e ........................................
Koszty k redytów —zapłacone procenty
Różnice k u r s o w e ...................................
Odpisy amortyzacyjne — z r«manen 

tów materjałów pomocniczych 
Odpisy z rachunków dłużników . . 
R ó ż n e .........................................................

Rachunek zysk ó w  i strat za 1934 r.

9 706 011-51 
98 646 18 

274 838-07

639 934 03 
183 232 70 
107 577-22
268 364 62 11 278 604 33 

395 286-16

MA Z  Z
Osiągnięto ze sprzedaży w 1934 r . :

P r z ę d z y ..................................................... 9 793 757 98
Wełny i o d p a d k ó w ............................... 248 327"60
Skór o w c z y c h ....................................... I 623 287'28 11 665 372 86

Za zrealizowanie przedmiotów mająt­
kow ych .....................................................  20 295"02

Różne w p ł y w y ............................................  3 945"19

11 689 61307
...............................  2 105 18838Straty za 1934 r.

Powyższe bilanse i rachunek zysków i strat zatwierdzone zostały przez Walne Zgromadzenie Akcjonarjuszów w dn. 29 czerwca
1935 r. w Paryżu (siedziba Centrali) . 1899

d u r n i a  i Rafineria J E  J O  W I E C " .  S p ó l k a l t k c m a
Bilans na dz. 31 marca 1935 r.

A K T Y W A . — G run ty  Z  24 458-40; B udynki Z  973 474-02; 
M aszyny i urządzenia techniczne Z  2 621 156-34; N ieukończone 
now e urządzenia Z  1 170’09; Kolej i kolejki wąskotorowe 
Z  745 900-68; Inwentarz fabryczny Z  185 441-78; G otów ka 
w kasie i bankach Z  465 154-06; Papiery procentowe i udziały 
Z  163 516-64; M aterja ły  magazynowe Z  200 928-67; Remanenty 
cukru, melasu i w ysłodków  Z  1 603 455’00; Dłużnicy źT149 224’55; 
Centralna sprzedaż cukru i melasu Z  323 435-65; Sumy prze* 
chodnic Z 82 536'69; G warancje Z  3 586-00; Razem Z  7 543 438-57.

P A S Y W A . — Kapitał akcyjny Z  2 900 000-00; Kapitał zapa* 
sowy Z  600 025-23; Kapitał amortyzacyjny Z  2 959 476-75; Wie* 
rzyciele Z  611 430'29; Rezerwa podatkow a Z  86770-86; Sumy 
przechodnie  Z  3 881-52; Zysk Z  381 853'92; Razem Z  7 543 438-57.

Zobow iązań zagranicznych Spółka nie posiada.

Rachunek strat i zysków za rok  1934/35

W IN IE N . — Koszty administracji ogólnej Z  60 174-82; Koszty 
sprzedaży cukru Z  151 026-42; Koszty k redy tów  Z  5 453-58; 
Podatki państwowe i komunalne Z  144 439-86; Świadczenia so* 
cjalne Z  37 221-39; Koszty nabycia kontyngentu  Z  345 220-00; 
Koszty fabrykacji Z  1 925 229-11; W artość rem anentów z ubie* 
głej kampanji: a) cukru Z  2 645 694-47, b) melasu Z  704-00,
c) w ysłodków  Z  250-00; Amortyzacja  Z  194 497-24- Zysk 
Z  381 853-92; Razem Z  5 891 764-81.

M A . — D yw idenda od akcyj Z  6485-00; Z w rot nadpłaconej 
daniny majątkowej Z  3 883-50; Zwrot premji asekuracyjnej 
Z  8 610-29; W pływ  za sprzedany cukier w  okresie sprawozdaw* 
czym Z  3 904 510-19; W artość rem anentu cukru na  31/111 1935 
Z  1 892 961-26; W pływ  za sprzedany melas w okresie sprawo* 
zdawczym Z 16 635"89; W artość remanentu melasu na 31/111 1935 r. 
Z  2 511-00; W pływ  za sprzedane wysłodki w okresie sprawo* 
zdawczym Z  55 967-68; W artość remanentu w ysłodków  na 
31/111 1935 r. Z  200-00; Razem Z  5 891 764-81. liios

Bank Akceptacyiny, SpDIka Ukt. w  Warszawie
Bilans surow y n a  dz. 1 lipca 1935 r.

S T A N  C Z Y N N Y . — 1) Kasa i sumy do  dyspozycji w Ban* 
ku Polskim, P. K. O. i Państwow ym  B anku  Rolnym Z
2 018 377-91; 2) Papiery wartościowe własne Z  18 571 859-42;
3) Papiery wartościowe kapita łu zapasowego Z  349 992'34;
4) Dłużnicy z ty tu łu  akceptowanych tra t Z  164 012 349-18; 5) 
Sumy przechodnie  Z  38 768 905-62; 6) Różne rachunki Z  
54 035-50; 7) Koszty, różnice kursowe i t. p. Z  321 168-82; Ra* 
^em Z  224 096 688-79.

S T A N  BIERN Y . — 1) Kapitał zakładowy Z  20000 000-00;
2) Kapitał zapasowy Z  450 915-87; 3) A kceptowane traty  Z  
164 010 962-01; 4) Sum y przechodnie Z  38 805 503-98; 5) Po* 
b rana prowizja Z  148 300’85; 6) Pobrana  prowizja na 1936 r. 
Z  182-97; 7) D otacja  Skarbu Państwa na obniżenie oprocen* 
towania Z  680 823-11; Razem Z  224 096 68879.

O

I O G Ł O SZ E N IE

Zarząd Kompanii Handlu Zamorskiego, Spółka Akt. w Gdyni
zawiadamia P.P. A kcjonarjuszów, że

N A D Z W Y C Z A JN E  W A L N E  Z G R O M A D Z E N IE  
A K C JO N A R J U S Z Ó W  

odbędzie  się w dn. 31 sierpnia 1935 r. o godz. 17, przy ul. Mo* 
niuszki 6 w Warszawie, z następującym porządkiem dziennym :

1) Rozpatrzenie i zatwierdzenie  p lanu organizacyjnego i finan* 
sowego na 1935 r.;

2) Powzięcie uchwały co do  rachunku  zysków i strat;
3) W y b o ry  uzupełniające do  Rady N adzorczej,  oraz w ybory  

do  Z arządu;
4) Wnioski P.P. A kcjonarjuszów  (Art. 57 U staw y o Spółkach 

A kcyjnych).

VII
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Łódzki Bank [
Spółka Akcyjni

lepozytowy
w Łodzi

Bilans surowy na dz. 1 lipca 1935 r.

STAN CZYNNY Z  Z
Kasa i sumy do dyspozycji . . 1 284 923-32
W aluty  zagraniczne (banknoty

i m o n e t y ) ......................  . . 436 824-40
Papiery  wartościowe własne:

a) bilety s k a r b o w e .................. 1 00000
b) papiery  państwowe . . . 266 858 74
c) listy z a s t a w n e ...................... 251 25407
d a k c j e ........................................ 75 087-00
e) zaśw. o wywozie kompens. 1 340'69 595 540 50

Udziały i akcje w przedsiębior­
s twach konsorcjalnych . . . 77 000-00

Papiery  wartościowe ustaw ow e­
go kapitału zapasowego . . 631 929-61

Banki k r a j o w e ............................... 679 866-45
Banki z a g r a n i c z n e ...................... 3 151 514-39
W eksle  zdyskontowane . . . . 15 853 403 97
Rachunki bieżące (salda debet.):

a) z a b e z p ie c z o n e ...................... 1 969 423 24
6) niezabezpieczone . . . . 2 409 334-24 4 378 757 48

R u c h o m o ś c i ................................... 54 568-59
N ie ru c h o m o ś c i ............................... 221 007-52
Koszty h a n d lo w e ........................... 737 694 00
Różne r a c h u n k i ........................... 296 653-18
Oddziały ....................................... 2 615 898-58
Należności z tyt. tranzakcyj de­

wizowych na termin . . . . 5 565 16354

36 580 745 53

STAN BIERNY Z  Z
Kapitały w łasne:

a) z a k ł a d o w y .......................... 2 520 000 00
6) z a p a s o w y ............................... 1 260 000 00
c) a m o r ty z a c y jn y ...................... 42 045-28 3 822 045-28

W kłady:
a) terminowe .......................... 2 313 532-74
b) a  v i s t a ................................... 4 298 611 28 6 612 144 02

Rachunki b ieżące (salda k re ­
dytowe) ........................................ 12 187 262-17

Zobowiązania inkasowe . . . . 99 721-24
Redyskonto  weksli (w kraju) 1 976 471-65
Banki k r a j o w e ............................... 695 266-42
Banki z a g r a n i c z n e ...................... 662 297-57
Procenty, prowizje i różne zyski 1 323 955 23
Oddziały ........................................ 2 822 358 97
Różne r a c h u n k i ........................... 496 246 99
Zyski z lat u b ie g ły c h .................. 342 469 64
Zobowiązania z tyt. tranzakcyj

dewiz, na t e r m i n ...................... 5 540 506 35
36 580 745 53

G w a r a n c j e ...............................
I n k a s o ........................................

1889

Powszechny B i l i  Związkowy w Polsce
SPÓŁKA AKCYJNA 

Bilans surowy na dz. 30 czerwca 1935 r.

STAN CZYNNY Z  Z
Kasa i sumy do dyspozycji 

w Banku Polskim, P. K. O.
Banku Gospodarstwa Krajo 
wego, Państw. Banku Roln 
bony Funduszu Inwestycyjn 
oraz kupony . . . . . . .

Waluty zagraniczne . . . .
Papiery  wartościowe własne:

a) papiery  państwowe . .
b) papiery  hipoteczne . .
c) a k c j e ...................................

Udziały i akcje w przedsiębior
stwach konsorcjalnych . .

T o w a r y .......................................
Banki k r a j o w e ..........................
Banki z a g r a n i c z n e ..................
Weksle zdyskontowane . . .
Rachunki bieżące (salda debet.)

o) za b e z p ie c zo n e ..................
b) niezabezpieczone . . .

Pożyczki terminowe 
Nieruchomości . .
Różne rachunki .
K o s z t y ..................
Oddziały . . . .
Należności z tyt. tranzakcyj de 

wizowych na termin i repor 
t o w y c h ........................................

1 674 632 77 
340 905 58

493 394 08 
998 712-38 

1 169 615-14 2 661 721-60

1 787 404-48 
8 309-00 

707 497-20
1 679 281-24 

31 066 947 16

25 817 06985 
6 681 185-36 32 498 255*21

4 499 023-86
5 031 799 98
6 528 590-87
2 065 662 18 

34 975 563-15

STAN BIERNY 
Kapitały własne:

a) z a k ł a d o w y ..................
b) z a p a s o w y ......................
c) inne rezerwy . . . .
d) fundusz amortyzacyjny 

W kład y :
a) te rm in o w e ......................
b) a v i s t a ..........................
c) książeczki wkładowe 

Rachunki bieżące (salda kredy
t o w e ) ..........................

Zobowiązania inkasowe 
Redyskonto weksli . .
Banki krajowe . . . .
Banki zagraniczne . .
Różne rachunki . . . . . . .
Procenty, prowizje i różne zysk
O d d z i a ł y .....................
Zobowiązania z tyt. tranzakc 

dewiz, na termin, i report.

Gwarancje
Inkaso

12 394 740-16 

137 920 334 44

8 000 000 00 
923 000-00 
585 000-00
506 32864 10 014 328 64

3 172 573 22 
7 710 41849

17 469 379 03 28 352 370'74

5 708 020-14
2 882'12 

20 664 890 55 
2 873 657-75 

14 422 853 63
6 131 91867 
2 405 236-44

34 992 919 41

12 351 25635 

137 920 334 44

Z  7 246 569 34 
Z  5 474 076-21
Z  12 720 645-55

1890

Firma Zjednoczeni Polscy P u e m y s lo w c y  Metalowi
SpólKa AKcyjna w W arszawie

n a  mocy art. 441 K odeksu  H and low ego , niniejszym zawiadas 
mia wierzycieli Spółki, że, stosownie do  uchw ały  W alnego  
Z grom adzenia  akcjonarjuszów  Spółki z dn. 8 czerwca 1932 r. 
K A P IT A Ł  Z A K Ł A D O W Y  SPÓ ŁK I Z M N IE JS Z O N Y  Z O S T A Ł  
z Z  600000 do Z  300000.

1898
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W łd t iK i— W e l in  „ TrO jk g t  w  K o le " ,  Spółka Akcyjna
W B I A Ł E J

Bilans po dz. 31 grudnia  1934 r.
S T A N  C Z Y N N Y . — I. A k tyw a w obrocie : a) T o w ary :  '

1) Przędza surow a 2  97 825-44; 2) Przędza w przeróbce
2  17 705-99; 3) Przędza barw iona 2  634 240-91; 4) A ngora
2  8 621-01, 5) Materjaly pomocnicze i t  29 893-40; 6) Materja ły  
do ro bó t  ręcznych ź t  26794"21; b) Środki p łynne: 1) Kasa 
ź t  3 226-49, 2) Banki i t  54 836-20, 3) Weksle ź t  11 055-47, c) Na* 
leżności: 1) O db io rcy  ź t  373 502-88, 2) Dostawcy ź t  7 060-36,
3) Różni ź t  12 038-24; II. Inne aktywa: 1) Pożyczka N aro d o w a  
ź t  5 911-00; 2) Sumy przechodnie ź t  38 817-60; 3) U dzia ły  w  in* 
nych przedsięb. ź t  500-00; III. A k tyw a un ieruchomione: 1) Ma* 
szyny i urządzenia  ź t  131201’69, 2) Inwentarz b iurowy 
ź t  18 495-49, 3) U rządzenia  w  11 sklepach fabr. ź t  96401-55,
4) U prząż  i t  4 805-68, 5) Konie i t  1 440-00; IV. Sumy pozabilan* 
sowe: 1) Ż yra  nasze na wekslach odb io rców  zdysk. ź t  150 081-79,
2) Weksle kaucyjne złożone nam do depozytu  ź t  50 716-00; 
Ogółem suma b ilansow a ź t  1 775 171-40.

S T A N  B IERN Y . — I. Kapitały własne: 1) Kapitał akcyjny 
i t  500 000-00; 2) Kapitał zasobow y i t  91 000-00; 3) Kapitał amor* 
tyzacyjny, saldo z roku  ubiegł, i t  39 554-62 +  amortyzacja za 
rok  1934 i t  23 791-48; II. Pożyczki d ługoterminowe i t  103 500"00;
III. Z obow iązan ia :  1) D ostaw cy i t  424494-39; 2) Różni 
i t  101 570-60; IV. Inne pasyw a: 1) Sum y przech. i t  120 211-75;
2) D ostaw cy i t  61 686-78; 3) F undu sz  gratyfikacyjny dla urzęd* 
ników  i t  2 222-24; V. Fundusz  rezerwowy na pokrycie wątpi,  
należności: 1) Rezerwa z roku  1933 i t  860-96; 2) Zarezerwo* 
w ano w r. 1934 i t  15 000-00; VI. Zyski: 1) Zysk przeniesiony 
z 1933 r. i t  6 346-95; 2) Zysk w ro ku  operacyjnym 1934 
i t  84 133-84; 1) Ż yra  nasze na  wekslach odbiorców  w obiegu 
ź t  150 081-79; 2) W eksle kaucyjne złożone nam do depozytu  
ź t  50 716-00; Ogółem suma b ilansow a ź t  1 775 171-40.

O gó lna  kw ota zobow iązań zagranicznych ź t  75 000-00.

Rachunek strat i zysków za 1934 r.
W IN IE N .  — 1) Koszty produkcji  ź t  369 730-77; 2) Koszty 

ogólne ź t  207 841-98; 3) Koszty sprzedaży ź t  274 819-02; 4) Od* 
setki ź t  30 042-75; 5) Straty na d łużnikach i t  2 07308; Rezerwa 
na pokrycie strat na  d łużnikach i t  15 000-00; 6) A mortyzacja  
maszyn i urządzeń i t  19 414-00; 7) Strata na sprzedanym koniu  
i t  450-00; 8) Zysk w ro ku  operacyjnym 1934 i t  84 133-84; Ra= 
zem i t  1 003 505-44.

O gólna  suma pod a tk ów  państw, i kom un, i t  101 354'29.
M A . — 1) Zysk b ru t to  i t  963 714-86; 2) Inne p rzychody  

i t  39 790-58; Razem i t  1 003 505 44. i<)03

--------------........... ......■. D L

Towarzystwo Akcyjne Tadeusz Kowalski i A. Trylski
Bilans na dz. 31 grudnia 1934 r.

STAN CZYNNY. — Nieruchomości 2  977 625 17 ; Ruchomość 
i t  125 824'06; Towary i t  768722 40; Kasa, banki i pap iery  
wartość, i t  33 855 86; Dłużnicy 2  142 840*71; S tra ta  za 1934 r.
2  4 459 84, Razem 2  'i 053 328 04.

STAN BIERNY. — Kapitały: Zakładowy 2  1 530 000 00; Z apa­
sowy i amortyzacyjny 2  118 980-17; W ierzyciele 2  404 347 87; 
Razem 2  2 053 328 04.

RachuneK strat i zysttów 
STRATY—Koszly handlowe 2  41 12107; Podatki i stemple

2  7 636-40; Razem 2  48 757 47.
ZYSKI. — Zysk brutto 2  34 871 06; P rocen ty  .tT 6 904 40; 

Różnice kurs. 2  2 522 17; Strata 2  4 459 84; Razem 2  48 757 47
1913

Prenumerując

„ L o t  P o l s k i ”
popieracie L. O. P. P.

Prenumerata roczna ż[ \2 — P. K. O. 7.860 
Warszawa — Długa 50

W dniu 16 sierpnia r. ub.

weszła w życie ustawa z dn. 
1 O/III 1934 r., nowelizująca roz­
porządzenie Prezydenta Rze­
czypospolitej z dn. 7/VI 1927 r.

o prawie 
przemysłowem

III

Komentarz do tej ustawy, 
w opracowaniu Radcy Minister­
stwa Przemysłu i Handlu, P. Ro­
mana St. Śląskiego, p. t.

„Prawo 
przemysłowe11

został wydany nakładem tyg.
„POLSKA GOSPODARCZA”
i jest do nabycia w Administracji 
(Warszawa, ul. Elektoralna 2) 
oraz w większych księgarniach.
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B 1 B L J 0 T E K A  E K O N O M I C Z N A
T Y G O D N IK A

„POLSKA GOSPODARCZA"
D A  W N l  E ]

„ P R Z E M Y S Ł  i H A N D E L ”
2

1 — 18) bez 
19) Tom 1

ser |i  — wyczerpane.
— J. Kulikowski. — Bankowość polska i 

problem jej sanacji.  1926 (wyczerp.) . 1'20

20) » II -  Dr. J . Podkomorski.— O właściwej for­
mie monopolu spirytusowego w Pol­
sce, 1926 .....................................................  0-70

21) , III — Dr. F. M łynarski. — M iędzynarodowe
znaczenie spadku  złotego, 1926 . . . 1‘50

22\ ,  IV — St. Pszczótkow ski.— Stabilizacja kursu
złotego, 1026 ( w y c z e r p . ) ......................  1‘20

23) , V — Inż. Gz. Klarner. — D orobek  czterech
miesięcy (dwie mowy program.), 1926 1'00

24) .  VI — Dr. L. Barański.—Uwagi nad  obiegiem
pieniężnym w P o lsce  w latach 1924 —
1926, 1926 ................................................. 1 50

25) ,  V II— F. Prochaska.—Klauzula największego
uprzyw ile jow ania  (wyczerp.) . . . .  1 "50

26) ,  VIII — A. Siebeneichen.— Rozwój czy upadek
portu  gdańskiego (wyczerp.) . . . .  1'20

27) „ IX — J. Gieysztor. — Tranzyt jako problem
międzynarodowy .................................... 1'00

28) X — Gustaw Taube jr. — Komercjalizacja
W a r s z a w y .....................................................  1:50

29) .  X I — Wincenty Jastrzębski.—Zadania i m eto ­
dy p racy  Komisji Ankietowej (wyczerp.) 1’00

30) .  XII — Stanisław Pszczólkowski.—Kredyty za­
graniczne i ich rola w polskiej poli­
tyce  kredytowej . . . .  • ..................

31) .  XIII — Z. R. Gawroński. — Zwalczanie t ru s ­
tów w Stanach Zjednoczonych . .

32) ,  XIV — S.Fr. Królikowski.— W sprawie metody
obliczania s tawek celnyćh (wyczerp.)

33) .  XV — St. Starzyński.—Położenie klasy ro bo t­
nicze! po przewrocie  majowym . . .

34) „ XVI — J. Kulikowski. — R ozbudowa miast i jej
f i n a n s o w a n i e .............................................

35) .  XVII — S. Szwalbe.—Polityka państw a w za­
kresie obrotu żytem (w yczerpane) .

— S. Starzyński.— Stan finansowy Polski 
w roku 1927 ............................................

— Józef K ożuchow ski.— Kapitał zagra­
niczny w przemyśle polskim (wyczerp.)

38) „ XX — Henryk Rozenberg.—Polityka Państwa
w dziedzinie zaopatrzenia  ludności 
w chleb ( w y c z e r p a n e ) ...........................  1‘50

39) .  XXI — Zygmunt K arp iński.— W aluta  złota
i p o z ł a c a n a ................................................  1 50

40) « XXII — Jerzy Lubow icki.— Zasady reformy
p o d a t k o w e j ............................................ • 3'00 |

41) „ X X II I— Marjan Turski. — Problem aktywizacji
bilansu h a n d l o w e g o ...............................  3 00

36) .  XVIII

37) ,  XIX

2-50
53)

200
54)

1-50

1-20 55)

2 00 56)

2-00
57)

2-00
58)

2-00
59)

42) Tom XXIV — Stefan Konopski. — O chrona celna
w poszczególnych państwach w świetle 
badań m iędzynarodow ych (wyczerp.)

43) .  XXV — Henryk Romanowski. — O bró t bezgo­
tówkowy (w y c z e rp a n e ) ...........................

44) .  XXVI — Karol Bajer. — Zarys uprzemysłowie­
nia Woj. Łódzkiego ze specjalnem 
uwzględnieniem przemysłu w łókien­
niczego ............................................ ....

45) ,  XXVII — Dr. Stanisław Wachowiak. — Targi
i wystawy w P o l s c e ...............................

46) „ XXVIII — Jan Miklaszewski. — Ogólny rzu t oka
na rozwój produkcji leśnej i obrotu 
drzewnego Polski współczesnej . . .

47) „ XXIX — Inż. Czesław Kiurner. — Zagadnienie
mieszkaniowe w niepodległej Polsce

48) „ XXX — Inż. Jędrzej Moraczewski. — Roboty
p u b l i c z n e .....................................................

49) ,  XXXI — W ładysław Gieysztor. — Przedsiębior­
stwa p a ń s t w o w e ........................................

50) .  XXXII — Józe f Kożuchowski. — Wojna w życiu
gospodarczem P o l s k i ...............................

51) .  XXXIII — Dr. Marcin Szarski. — Bankowość
polska ( w y c z e r p . ) ...................................

52) .  XXXIV — Inż. Dr. Stanisław Olszewski. — Fos­
fo ry ty  polskie i ich znaczenie go­
spodarcze ................................... ....

53) ,  XXXV — Prot. Dr. Witold Staniewicz. — Uwagi 
o reformie stosunków rolnych w Polsce

XXXVI — Janusz Butler. — Konkurencja portów 
bałtyckich w świetle w spółzaw od­
nictwa kolei polskich i n iemieckich

CXXVII — A do lf Peretz. —  Od kartelu do kon­
cernu ..............................................................

XXVIII— J. Mieszalski. — W pływ  wzrostu bud­
żetów na obciążenie  dochodu spo­
łecznego zagranicą i w Polsce . . . .

57) ,  XXXIX — Feliks Młynarski. — Reforma waluty 
d e w izo w o -z ło to w e j ....................................

XL — Dr. Henryk Gruber. — Stan kwestji 
mieszkaniowej w P o l s c e ......................

XLI — Stanisław Sasorski. — Podstawy re ­
wizji ustawy o zaopatrzeniu emery- 
t a l n e m ..........................................................

60) ,  XLII — Tadeusz Woynowski. — Kształtowanie 
się cen chleba w P o l s c e ......................

61) bez serji

62) .  .  ■

Stefan Starzyński. — Rola Państwa 
w życiu g o s p o d a r c z e m ...........................

Stefan Starzyński. — Życie gospo­
darcze a ustrój p a ń s t w a ......................
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DO NABYCIA WE W SZYSTKICH KSIĘGARNIACH ORAZ BEZPOŚREDNIO W ADMINISTRACJI TYG. 
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POCZTOWA HASA OSZCZĘDNOŚCI

p. n. o.
CENTRALA: WARSZAWA, JASNA 9 

ADRES TELEGRAFICZNY: PRO

ODDZIAŁY: KATOWICE, KRAKOW, 

POZNAŃ, WILNO, ŁÓDŹ, LWÓW

C Z Y N N O Ś C I  B A N K O W E :

I N K A S O  W E K S L I  I I N N Y C H  D O K U ­
MENTÓW WI E RZY T E L N OŚ CI OWY  CH:

P. K. O. PRZYJMUJE DO INKASA WEKSLE
I INNE DO KUMENTY (CZEKI, KWITY I T. P.)
PŁATNE WE WSZYSTKICH MIEJ 
SCOWOŚCIACH KRAJU. WALUTA 
ZaINKASOW ANA DOPISYWANA 
JEST NATYCHMIAST n a  k o n t o

ZLECENIODAWCY

P R Z E C H O W Y W A N I E  P A P I E R Ó W  
W A R T O Ś C I O W Y C H  ( D E P O Z Y T Y )  :

ZŁOŻONE DO DEPOZYTU WALORY SĄ  
NIE TYLKO PRZECHOWYWANE, LECZ
I ADMINISTROWANE, TO ZNACZY, ŻE 
P. K. O. BEZ DALSZYCH ZLECEŃ, SAMA
DOKONUJE REALIZACJI z a p a d ­
ł y c h  k u p o n ó w  i WYLOSOWANYCH
PAPIERÓW, ORAZ PRZEPROWADZA KON­
W ERSJE I NOWE EMISJE (CENTRALA 

W WARSZAWIE).

Z L E C E N I A  G I E Ł D O W E :

ZLECENIA GIEŁDOWE KUPNA I SPRZE­
DAŻY WYKONUJE P. K. O. NA WARUN­
KACH NAJKORZYSTNIEJSZYCH ŚCIŚLE 
WEDŁUG KART UMOWY (SZLUSÓW 
GIEŁDOWYCH). P. K. O. SKUPUJE RÓW­
NIEŻ KUPONY WALORÓW PAŃSTWO­
WYCH ORAZ REALIZUJE WYI OSO- 
WANE OBLIGACJE PAŃSTWOWE,

(CENTRALA W WARSZAWIE).

O B R Ó T  P I E N I Ę Ż N Y  Z Z A G R A N I C Ą

P. K. O. NA ZLECENIE UCZESTNIKÓW 
OBROTU CZEKOWEGO LUB OSZCZĘD­
NOŚCIOWEGO PRZEKAZUJE ZAGRANICĘ
DOWOLNE KWOTY b ą d ź  t o  c z e ­
k a m i  n a  BANKI ZAGRANICZNE 
DO WSZYSTKICH z n a c z n ie j s z y c h

PAŃSTW, BĄDŹ TO CZEKAMI PRZEKA- 
ZOWEMI NA URZĘDY CZEKOWO- 
POCZTOWE, JAK RÓWNIEŻ ZAPOMOCĄ 
PRZELEWÓW NA ZAGRANICZNE KONTA 
CZEKOWO-POCZTOWE DO AU^TRJI, BEL- 
GJI, DANJI, FRANCJI, CZECHOSŁOWACJI, 
H O L A N D J I ,  J U G O S L A W J I ,  ŁOTWY, 
WŁOCH, TUNISU, SZWECJI, SZWAJCARJI.

PRZEKAZYWANE Z ZAGRANICY PIENIĄ­
DZE DO POLSKI DOPISYWANE SĄ NA 
KONTA P. K. O. W POLSCE LUB PRZE­
KAZYWANE DO WSKAZANYCH MIEJSC 
ZAMIESZKANIA ADRESATÓW W KRAJU.

UDZI ELANI E POŻYCZEK (LOMBARD):

UCZESTNICY O B R O T U  C Z E K O WE G O
I OSZCZĘDNOŚCIOWEGO MOGĄ OTRZY­
MYWAĆ POŻYCZKI LOMBARDOWE NA 
ZASTAW P A P I E R Ó W  PAŃSTWOWYCH, 
KOMUNALNYCH ORAZ AKCYJ BANKU POL­
SKIEGO NA DOGODNYCH WARUNKACH.

WSZYSTKIE FORMALNOŚCI MOGĄ BYĆ 
Z A Ł A T W I A N E  RÓWNIEŻ W DRODZE 

KORESPONDENCJI.

SAFESY (CENTRALA I ODDZIAŁY W KRAKOWIE. LWOWIE)
P.K. O. wynajmuje Kasetki (safesy) różnych wymiarów na bardzo dogodnych warunkach

_________________________ - _____ _______________________
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'aństwowa Fabryka
CENTRALA: LWÓW, ULI CA AKADEMICKA 7

TELEFONY: 102-20 do 102-23 | ^

|   ̂ RAFINERJA W DROHOBYCZU | ! ;

REPREZENTACJA W GDAŃSKU PRZEDSTAWICIELSTWA ZAGRANICĄ 
POLISH PETROLEUM COMPANY NE WE WSZYSTKICH STOŁECZN 

1 MIASTACH EUROPYKEEBSMARKT 7/8

D z ię k i  d ł u g o l e t n i e j  ^PR A kTY CE r a f i n e ­
r y j n e j  I DOŚWIADCZENIOM NA POLU TECHNIKI 
SMARNICZEJ, DOSTARCZAMY PRODUKTY SMA­
ROWE N A J W Y Ż S Z Y C H  G A T U N K Ó W  P O  JA K  
N AJŚCIŚLEJ SKALKULOWANYCH CENACH. =

W ł a ś c i w e  z a s t o s o w a n i e , w y s o k o w a r *
TOŚCIOWYCH OLEJÓW  I SM ARÓW  „POLMIN”, 
D O S T O S O W A N Y C H  DO W ARyNK ÓW  PRACY 
WSZYSTKICH MASZYN I SILN IKÓ W , ZAPEW NIA 
UZYSKANIE WSZELKICH KORZYŚCI, ZWIĄZANYCH 
Z RACJONALNĄ GOSPODARKĄ S M A R N I C Z Ą .

J ł

%

OLEJE I SMARY AUTOMOBILOWE „ POLMIN”
SĄ DO NABYCIA WE WSZYSTKICH NASZYCH; ODDZIAŁACH ORAZ 
W PIERWSZORZĘDNYCH SKŁADACH jZ AKCESOR J AMI SAMOCHODOWEMI

O D D Z I A Ł Y :
E =

B i a ł y s t o k , B y d g o s z c z , D oL fŃ X  G d y n i a , J a r o s ł a w , K a l is z ; 

K o w e l , K r a k ó w , L u b l in , L w ó w , Ł ó d ź , P i ń s k , P ł o c k , P o z n a ń ,  

R ó w n e , S ie d l c e , S t r y j , S o s n o w i e c , T o m a s z ó w  M a z o w ie c k i , 

T o r u ń . W a r s z a w ą , W il n o  = = r
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